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SEJM ROZPOCZĄŁ DEBATĘ PO GODZ. li, 
NA SALI - WOJCIECH JARUZELSKI I HEN-

RYK JABWNSKI. . 

TYCH UDZIELIŁ GŁOSU POS. IANOWI KAMJB­
SKJEM U, Kl'ORY PRZEDSTAWIL SPRAWOt.DA• 
NIE K<>MlSJł PLANU GOSPODARCZEGO, BU- . 
DŻi:lU I FlNANSÓW DOTYCZĄCE WYKONANIA 
UBIEGLOROCZNEGO BUDZE'l'U PANSTWA l 
PRZEBIEGU WYKONANIA W UB R OBE<..NEGO 
PLANU TRZYLETNIEGO SPRAWOZDANIE KO­
MISJI ZAWIERALO WNIOSEK W PRZEDMlUClE 
ABSOLUTORIUM DLA RZĄDU ZA 1983 R. 

PORZĄDEK OZ111:NNY UZUPEŁNIONY Z~'IAL 
O SPRAWOZDANIF KOMISJI SEJMOWYCH 00-
fYCZĄCE RZĄDOWEGO PROJEKTU USTAWY O 
NACZELNYM ORGANIE ADMINISTRACJI PAN­
STWOWEJ W SPRAW A<..'H PLANOWANIA. 

W!CEMARSZALEK SEJMU - ZBIGNIEW GER-

Posel JAN KAMUłSKI (PZPR, okr. 
wyb. Blałyatok). l'odkreślU, że w ub. 
roku po raz plnwszy od ł lał na· 
stl\plł wzrost dochodu narodowegó. 
Zapewniono wytywlenle ludnoAcl o· 
ras osiągnięto pew04 popraw• w sa· 

opatrzentu w Inne artykuły. Do po­
&yty w6w należało też konsekwentne 
_wdrażanie reformy I usprawnianie 
JeJ met"hanllm6w, wpruwadlepie za· · 
mówień rządowych, .utrzymanie pia· 
oów operacy Jnycb oru wdra:tanle 
programów oszczędnoAcloweco I an· 
tvlntlacy Jnego. 
Wystąpiły Jednak r6wnlei tendencje 

wydatkami. lcb powodem są równłet 
dotacje do d:&lałalnoścl produkeyjnej 
m. In. dla utrzymywania cen urzę· 
dowycb. ROwnlei łwladczenla apołt· 
czne - stwierdził poseł - są nie• 
proporcjonalne do realnych możllwoł­
cl ekonoml<'znycb kraju. 

YPLO 
WOKOt BEJRUTU -memoire ZSRR 

ogranlczaJąt'e tempo I równo· 
auerno~ ~01w0Ju cospodarcaego. 
Wśród nieb P•"el wymienił óadmler· 
ay w •tosunku do dynamiki produk· 
cJI I dostaw wzrost 11rzychod6w ple­
alężnych, znaczne przekFoczenle na• 
kładów ba lnwestyqe, pny niskim 
poziomie wykonania łeb programu 
nec:rowego. ZmnleJszyło się takte 
tempo wzrostu eksportu, clównle 
wyrobów przemysłu ·elektromaszyno· 
w ego. 

Poseł J. &AMllQSKI omówił na• 
stępnle reallaacJę polityki pieniężno• 
kredytowej, Banki - podkreślił -
nasilały odd&lalywanle na bardziej 
efekty'llllną co•podarkę przedsiębiorstw 
przez 11osowanh1 polltykl trudnego 
pieniądza. Spowodowało to zwiększe­
nie udziału środków własnycl! przed­
•lęblo1stw w finansowaniu ble:lących 
potrzeb, Równleł 1ysk w większym 
stopniu przeznanany był na fundusz, 
ro:rwoju. Poseł wskazał na ograni• 
czone Jednak motllwołcł banków je. 
tli chodzi o skutec7ne oddziaływa­
nie na efektywnoś~ Inwestycji O• 
ru Ich str.ukturę. Wynikało to :& 
kon1ecznośe1 pr7PZn~czanla· znacznej 
części kredytów na lnwHtycJe cen• 
tralne I kontynuowane. Tak więc 
polityka trudnego pieniądza, aczkol­
wiek doprowadziła do zwiększenia 
•amoflnansnwanla w przt'dslęb!or­
\twach, nlP mogla bye w pełni ~ku· 
teczna dła· •tymulowanla pożądanych 
kierunków rozwotu. 

Przez. Damaszek I Bejrut prze­
ciąga cały korowód dyplomatyczny. 
Ministrowie <;praw ~granicznych 
Francji Libii 1 Iranu, przeprawa· 
dzilt rozmowy z itierowmctwem Sy 
ril. Ministrow'e libańskiego RzD:du 

Triki wn:czył prezydentowi Dże­
majelowi list od Muammara Kada­
fiego <itwlerdza1ący. że Libia cał­
kowll'ie oopiera Libański Rząd Jed­
ności Narodowej I domaga się od 
011ń5tw al'l!b•kich udzielenia porno· 
"Y Libar.owl. Obecny Rząd Jedności 
Narodowei 'wznowił !tosunki dyplo-
111atvczne • Uhlą. i:amrożone prze? 
ooprzednt !!abinet Szarika Wazza· 
na. 

· Jednośc· Narodowej ora? przywod-. 
ca druzów. Walid Dżumblatt 1 

szef ~z:yicklej organizacji Nablh 
Berri również znalefl sie w Da· 
maszku. Berri oo krótkim pobycie 
w stolicy Syrii udajP !!ię z oficjał· 
ną podróżą do Moskwy. ~ 

R-0zmowy dyplomatyczne obejmu- S 
ją dwa wielkie pola napięć. a wię•· § 
wojnę iracko-irańska ' svfuację w 
Libanie z 1dównvm nacl•klem ni1 
rozpaczllwv stan oki1pnw„r~!!" przP1 
Izrael połL1dnia. Na tle IPI „ktyw 
ności ~pecialny charakter m" onbv 1 

libiiskJe~o ministra spraw ta~ra­
nlcznvch All Abdel Salama Trik 

li 

w Bejrucie. a to z te1 racji. te 
minister l':decydował tlę . przyie· 
chać do Bejrutu łut po napdct na 
gmach ambasadv llbli~klej. kiedy 
to 12 'tlłmaskowanvch zamaehow 
ców opa,nowalo mnach wysadujar 
jego cześl! w powietrze. 

·--------------------~--------
Odchodzi dyrektor 
„Głosu Ameryki'' 

Dyrektor „Głosu Ameryki" Ken­
neth Tomliuson ustąpi ze swego 
stanowiska we wrześniu br. win­
·to;·mowało o tym klerowni„two 
agencji informacyjnej USA (USlA), 
której podlega „Głos Ameryki" 
Dyrektor agencji Charles W1ck 
podkreślił zasługi Tomlinsona dla 
dywersyjnej rozgłośni, która w o­
kresie sprawowania przez niego 
kierownictwa znacznie rozszerzyła 
swą działalność Obecnie realizowa 
ny iest kosztem ponacf miliuda 
dolarów piecloletnl program mo­
dernizac:v inv Liczba pracowników 
osiagnehi 3 tvs. 
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W Pradze sakończyla •iii w 
czwartek narada sekretarzy ke­
~ oeatralnyeh par\11 il. 
maalstyez~.--rObotnm)eb 
kraJ6w socJallstyezii1Cb:-p;rwrę. eÓna-··iprawom międsf11arodO· 
wym l ldeologicsnym. 

§ S IJczestnlcy narady jedaogle9Dle 
§ przyję!l .~J !!_munlkatu dla 
S prasy, który zostanie opuhłllto­
~ · wanl 13 lipca 1984 r. § -.--.---e 

Sekretarz generalny KC KPCz, 
Gust.av Husak spotkał się 12 bm. 
r;;;es~kaml nara!!l tekreta· 
~-KC J!!!!!! k_oinupl1tlc!1Jeh 
I robotniczych, która w tych 
dniach odbywała się w Pradze. 

Gustav Rusak eotntonnowal 
uczestników spotkanie o r.ada­
~ jakie obecnie rozwlązu­

!e Komunistyczna Partia Cze­
cho5ł~cjl. 

Dwie osoby , 2gln~ły a cztery sostały ranne w W}'llłk• llderzenła po­
elągu g cysterną, na prźejetdzie koleJowYm w Mclhe w pOłudbłow•' 
gallłornll. 

przerwie obrad Sejmu 12 
bm. odbyła się konferen· 
cja prasowa, którą prowa· 
dził wieemarsZ&łek Sejmu -

Zbigniew Gertycb. Uezestnlczyli w 
niej przedstawielele rządu. 

I 

Nawlązu!ąc do wykonania bud­
tetu minister finansów Stanisław 
Nieckarz stwierdził. li sytuacl11 fi 
nansowa uległa w uble~łym roku 
poprawie. zarówno w i;ferze bud· 
tetowej (zmnleJszenlP deficytu) 1ak 
ł w odniesieniu do przedsiębiorstw 
Istotnv wpływ na Ich dzlałatnnśf 
mają lednak nadal trudności mo 
patrzeniowe. wvnlkalące z !lyłua 
ejl w bilansie płatniczym. C::f.anl 
sław NiPC'karz poinformował fed 
nocze~nle , li tli bm zostanie ood 
pisana w r..ondynie umowa z lfl'U 
pa hanków komert'vlnych o -efl 
nan~owaniu M'e~t'I DOl~klch dłut6w 
ObPlmui11C'V<'h ok 9!1 f)l'OC! kanits 
łu Wru z t>Odpli;anyml w mh•lo 
DVC'h laflirh umowami roe?.n:vtnl o­
beimn lp ona łąt'zna kwoU, T.1 .mltl 
dol Po1'nl„anle umowy - stwler­
dzil "'lin N'leckar-r - 1at rezutła 
tem i.-omnromłsu uwzglednlaląeej?O 

akh1"'"" mo711wośel naszej COSPO­

ifa.-kł tr~h11ono Ił okres l!l'Plat dłu· 
f6w or7VPAdalaeveh pierwotnie na 
.... tlM-88 P1•ł!161117....,. -

CAi' - AP - telełote 

lał Jłl, s 9-letnl' karencj-. Przewi­
duje 1ię też możliwość uzyskania 
nowych kredytów. 

Niestety, mnJeJ pomyllnle {>rz• 
blegalą rozmowy 1 Klubem Parys­
kim dotyM'ące spłat kredytów (15,2 
mld dol). gwarantowanych „rte1 
rządv. Mimo przyjęcia p~z l'ol 
~kę. ?!&proponowane! przez prze. 
wodnlM!arel(o klubu tzw. płasżnv· 
z111 do prowadzenia rozmów I 
przedstawienia w jel ramach 9zcze-
1?Ałowego raportu zawiera!ąt'ego 
orogram poprawy sytuacji CoSPO­
darczej I bilansu płatniczego do 
1990 r., niektórzy członkowie Klu· 
bu Paryskiego dąią do wprowa· 
dzenla nowych elementów nego­
cjacji. Min. Nieckarz wyraziJ na­
dzlej41, li rozmowy będą kontynuo­
wane po wakacjach. na początku 

września. Stwierdził równocześnie. „ - ,,..-.„ ....... .....,.,.. 

Związek Radziecki ostrzegł RFN 
przed rozpoczynaniem produkcji 
bron! ofensywnej dalekiego zasię­
gu I ośwladcz.yl. ie Republika Fe­
deralna , powinna ściśle wypełniać 
po•tanowienia Układu Poczdam· 
~kiego, · według ~tórych l': ziemi 
niemieckiej nie powinno już nigdy 
wyjść zagro~enie . dla kra.iów są­
sie".ln!ch I dla całeg-0 świata. 

W alde·memolre priekaza-
nym l'Ządowl RFN to bm .• a ogło-
~zonym przez agencję TASS w 
w czwartek. nąd redzleeki nawlą· 
•..al do deeyzji Unit Zachodnłoeuro. 
pejskiej. która· na prośbę RFN u­
"hyliła dotyeząey tego kraju uikaz 
11rodukejl bombowców strateglez­
nyeh I rakiet dalekiego zasięgu. 

' RU\d ZSRR ~ekuje, ł:e rząd 
boński dokładnie rozwdy negaty-

Wichury 

i gradobicie w NRD 
W nocy ze łrody na czwartek 

wystąpiły na całym niemal obszane 
NRD gwałtown• . nawałnice połą· 

czone 1 '1'adoblclem I wyładowa­
niami ateiolfe17cmym1. Wicbul'l' 
rrywaJy 1 4ach6w anteny telewJ­
iyjne, "Yrvw8'1 drzewa 1 korze­
niami. W okręgach Magdeburg, 
~łlock, Sehwerłn, l'oC21dam, Hal· 
le Ll11sk, Erfurt I Gera •notowa. 
110 krótkotrwałe przerwy w dosta­
wach energii elektrYczneJ spowo-
1<>wane U!1%kodzenlaml sieci przesy-
łowe). · 

Poprzewracee draewa I połama­
ne konary zablokcwaJy ruch ulłez­

ny n. nłekt6rych trasach komunl· 
kacyjriych. 

Zanotowano r6wn.leł Jednit of!a... 
rę łmłerteln•· W olttegu Ludwig­
!llust padające dTzeWÓ • przygniotło 
motorowenysi., 

li bm„ w trzecim dniu cłetzitce• 
IO lię dułym zainteresowaniem 
kołobrzeskiego festiwalu, wystąpili 
z:IWN I lubiani przez mlłom·fków 
pioHl!lkl tołnlersldeJ piosenkarze I 
zespoły, którzy .aprezentowaU M 
nowe plotenkl. Co najmniej kilka 
1 nieb 11111 mm941 eta~ ·lfę pnebo· 
tamł. · Publlc:eno•et DOdobało tlę Ich 
wykonanie. Ocen.la lłę. te poziom 
tegorocznych piosenek premiero-

ne1at,.wn7 stosunek ltan6w Zjed­
noczonych, które m. in. blokują 
nasz wniosek o przyjęcie do Mię­
dzynarodowe10 Funduszu Waluto­
weio. 

Sytuacja we wzajemnych stosun­
kach gospodarczych 1 krajami ka· 
oltallstycznyml I stosowane utrud· 
nlenla zwłaszcza w doatępnośd do 
kredytów -,bnlżają nasze możll· 
~cl eksportowe. Trudno.tel w roz­
woju gospodarczym łagodzi na zna· 
czną skalę zacieśnianie współpracy 
i krajami soejallstvcznyml. Mln. 
Nieckarz atw.lerdzlł. Ił w 1983 r. 
T.ar6wno eksPort. lak I Import do 
tvch kra.lów oslągnitł rekordowy 
paziom Kupiliby w sumie więcej. 
t'llż aprzedallśmy. 

UJemn• saldo obrotów (blisko 900 
mln rubli transferowych), zostało 

!?Okryte długoterminowym, korzyst.. 
nym kredytem, udzleloil1Jlł nam 
,,... •w1..a lladałeeld. 

wne nasfępstwa przystąp~enia do 
zbrojeil ofensywnych qalekiego za­
~ięgu I powstrzyma się przed tym 
krokiem. 

Przy wszy1tklcb tych &Jawlskacb 
miała miejsc• poprawa sytuacji fi· 
nan~oweJ. pnedslęblorstw Znajduje 
oca tylko czę~rlowe uzaudnlenle w 
poprawie efekh·..,noścl gospodarowa· 
nla. \V niektóry<.b branżach wystą· 
Piły jedtlak niedobory środków wła· 

Poza alde-memolre do RFN, rząd rn~ch przedsiębiorstw uzuppłnlane do· 
radziecki przekazał w tej samej tacjaml I 'niwelowane ulgami poda· 

· d <ko wy ml. 
!prawie o powlednie oświadczenia Przebieg proces6w gospodarczych 
rządom USA, W. Brytanii I Fran- t 1 k ń 
ef; i·~k-0 wsp.ółucze~tn1'k-0m - -wraz rzu o~a na wy onanie budżetu pa • . 

a 0 'ltWa. Rok 138~ prrynlósł postęp 'Il 
z ZSRR - porozumień I decyzji tPgo równowatenlu. Deficyt budżeto· 
!Ojtlsznicz:ych w ~prawach niemiec· wy wyniósł !5 n>ld d wobec zakla· 
kich. Na kwestię tę zwróc-ono tak· danych 151 mit! •ł. Jest .to wynik · 
ie uwagę rządów Wioch Belgii •Zyb,zego wzrostu doC'hodów nit · 
't:J l dl! L k · ó · wyrłntków Zadecydowały o tym W)'Ż· 

o an I u„ sembur~a. kt re są , 7e wpłaty m. In 1 tytułu podatku 
:zlonkami Un11 Zachodnłoeuropejs- , nhrotow•go. 
kiej. I Budtrt był na.dal obciążony dużymi 

Dokerzy Port• Północnego' w Gdań.sku saladowall na .tatek mfs ,.Ma­
ratba Shpgun" bandery Indyjskiej n tys. ton węgla do BelglL w okre. 
ale lł·lecla Portu Północnego oble bazy przeładowały 100 mln ton la· 
dunku - węgla I paliw płynnych łącznie. 

Na 1dJęclu: sala unek 100-mlllonowej tony 11a statek "Maratba l!lho· 
gun. 

CAF - telefoto ~. UkleJew~kl 

Geraldine A. Ferraro 
partnerką w. llondale'a 

Kandydat Partii Demokratycznej 
na p~zydenta USA, Walter Mon. 
dale, który podcms wyborów wstę-

wych Jett wytszy nit . w ub. la­
tach. PowtórU>ny dwultrotnJe kon. 
cert zgromadził w amfiteatrze bli· 
lko 10 tyl. osób. Publiezno~ć nJe . 
17.CZędzlła oklasków I próśb o pow­
tórzenie niektórych pfosenek w 
wylłOn.anlu lubianych artystów m. 
In. Andrzeja Szajewskiego, Ireny 
Wotnlacltlej, Iwony Nied~elskteJ, 
Jacka Lecha ora.z zespoJ6w „Primo 
VofJo" I „!'llła Włodał'I". 

odczaa konferencji padło 
wiele pytań dotyczących 
aktualnej sytuacji gospodar­
czej. Odpowiadając, I za-

stępca przewodnlcząeego Komisji 
Planowania _ l'ranelszek K~hlczelt 
stwierdził, li kolejne, dokonywane 
przez tę Instytucję, oceny zagrażeń 
zawleraJą coraz mniej elementów 
pesymistycznych Spodziewać się 
można l)ełnego wykonania planu 
w zakresie produkcji przemysłowej 
oraz - z większym prawdopodo­
bieństwem - dostaw towarów - na 
r;vnek. 

Najbardziej istotnym zagrożeniem 
- podobnie jak w 1983 r. - Jeiit 
nadmierna rozbudowa I rozprosze­
nie frontu lnwestyt''.'l'Jnego. Ten ob­
szar - stwierdził mln. Kubiczek 
- trudno poddaje się sterowaniu. 
Rząd podjął w marcu Istotne decy· 
zje systemowe I administracyjne. 
Powinny 011e zahamowa6 skalę 

pruluaczani& nakład6w lnwestyc7j-

pnych zdobył poparcle największej 
liczby delegatów na konweneję 
Partii Demokratycznej, zapropo­
nował na stanowisko swego zastęp­
cy, czyli na stano"'lsko wicepre­
zydenta USA, Geraldlne A. Ferra­
ro. 

48-let:nla Geraldlne Ferraro, 1 
wyksztalcenla prawnik, jest trze­
clit kadencję. od 1978 roku, człon· 
Idem tzby Reprezentantów Kongre. 
ru Stanów Zjednoczonych, re11re­
:mentUje w Kongresie mlesłlo Nowy 
.Jork. .Jest one takie członkiem 
zespołu Izby Reprezentantów do 
spraw kontrolł zbrojeń I polttykl 
zagranleząej, Jak r6wnlet grupy 
sfludy}nej specjallżnjącej się w sto-
1unkach radzlecko-ameł'ykańsk!ch. 
.Jest ona zdecydowanym krytykiem 
polUykl nieograniczonych zbroj~ 
oraz polityki konfrontacji a Zwł•z. 
klem Radzieckim. · 

uch, eh~ nadal naleiy ai• a ąm 
liczyć. 
Więlcne poWOdzenie odnotowuje 

1!41 w odniesieniu do opa:ibwania 
lnfiacjł, 1wlązaneJ 1 nadmiernym 
wzrostem wynagrodze!\ W 1983 r. 
- o czym mówiono r6wnież w sej­
mowej debacie - płace zamiast o 
17-18 proc. ).VZl'OSły o 25 proc. 
Można oczekiwać, Iż przewldywa· 
ny na ten rok wzrost płac :-zędu 
17 proc . . nie przekroczv ostat8('znie 
20 proc. Warto przy tym doda~ 
ii wzro$t cen kształtuje się dotvch· 
czas poniżej · wskainlka zało!„neao 
w planie. 

Min. Kubiczek poinformował rów 
nież, Iż na posiedzeniu Rady Mini 
strów 13 bm. przedstawione iol'!ta · 
ną młożenla Centralnego Planu 
Rocznego na 1985 r Będą one na· 
stępnie przedmiotem dwumlestęcz 
nych konsultaeji 1p0łecznych Cho 
dz! o to. aby plan mógł bv~ orzy 
Jęty iut w oażdzlernlku co po­
winno dawal! _ w warunkach re­
formy - znacznie lepszą oritu1ta 
cję przedsiębiorstwom co do ;eg<> 
zasad I mechanizmów realizacyi 
nych. Dobiegają r6wnleł końca 
praee nad orogramem l!mian ątruk· 
turalnych. Propozycje zostaną 
przedstawione . wraz z projektem 
NPSG na lata 1986-90, a także 
wraz z założeniami planu persl)ek· 
t)'wlcznego do roku 1995, (PAP) 

Jan Kam\ń•kl m6wląc o bilansie 
plenlętnycłi przychodów I' wydatków 
ludnośćl ~twlerdilł te wykazywał on 
niestety anaczne odchylenia od za­
le:l:E'il planu Pr7yC:hocly ludności .prze­
kroczyły jego sa,loł.enla o ponad U 
proc .• pr1ekrot"1onn •ównlet wypłaty 
1 tytułu 4wladrz.t1 łpołecznych. Po 
•tronie wydatkllw ludności przekro• 
czenlP wynlo•lo tylko U,6 proc. Po• 
woclem tej rótnlcy były· utrzymuJą· 
~e hlę nadal powatne luki rynkowe 
poglębl'łnł' faktem, Ił nie zrealizowa­
no rnringo planu do~taw m. In. ta· 
kich artykulńw Jak chłodziarki l 
•amratarkl, odbiorniki telewlzy Jne, 
nac>ynta I rowery. Lukę Inflacyjną 
pow~tała w 1913 r. ocenia .się na 
ok. !IO mld d„ eo oznacza te jesi 
ona większa od prawldywai\, choć 
dw•skl'otnlt' mnlejsaa nit w 1982 r. 

W kwestii •vtuaejl platnlczeJ po• 
~el uodkreAlll. Ił była 1>na nadal tru­
\łna I decydowała o mołllwośclach 
pr:rywrRcanł:t równowagi gospodar• 
ezej. Spadł udział " eksporcie .wY• 
robów przemvstu elektromas•ynowe. 
10, rzutowały takte· na sytuację pła• 

ITl1l5" r.iae na str 3) 

W 195 dniu roku słońce wze-
12ło • s•d•. 4.31, zajdzie 1ał 
e Zo.53. 

Andrzej, Ernest, lrwln, Kasjan 
Radomił, .Małgorzata 

w dni• dzlslejss1m pnewlduJe 
dla Lodzi n•'ltępującą poaodę; 
1aehm11r1enlo małe i umiarko­
wane. 'J'emp. maks. w dzień 26 
sł. C. Wiatry 1labe l umlarlto· 
wa"e pol11dnlowo-wschodnle i 
1achodnie. 

Ciśnienie • codl. li wynosiło 
195,1 hPa ezylł '146,3 mm. 

11Z4 - Załołenie pierwsze.i 
1taleJ dr11ltarni w WarszatVie. 

1929 - Z& podczas próby sa· 
mołnego przelotu przez Atlan­
Jyk Ludwik Idzikowski. 
lNł - IJtwenenle 1 Bryga· 

dy AL Im. Ziemi Kieleckiej. 
.1161 - Otwarcie ośrodka ra· 

dlowe-telewłz1Jneco w Olszty· 
nie. , 

lltł - Ur. l. Babel, pisarz 
radzleekl 

19łł - Wyswolenle Wilna. 
1959 - Zm. T. Miłobędzki, 

ehemik, anallłyk. 

Na,fwlęk1111D nlebezpleezt!6· 
1twem ludzkoicl jesł jej wła·· 
me mistrzostwo. 

si 

·' 

- GdyJ>yl mnie naprawdę ko· 
. chała, nie sladałabył naprzeciw 
mnie przy inladanlul 



XI Ogólnopolska Spartakiada Młodzieży 
XI ogolnopolaka Spartakiada Mło­

dzcd:: · us1ągnęła półmetek. Rozegra­
no j)fd vle 50 procent konkurencji; 
w wielu dyscyplinach zawody zo­
sta ł .. < 01Kończone, a młodzi sportow­
oy ru.:jechali slę do doml>w. 

• ·a •.•:nioski I podsumowanie jaszcze 
sa wczesnte, ale już teraz nasuwa­
~ s.ę pewne 'refleksje i spostrzeże­
nia . 

W wymiarach dyscypliąarnych 
1portu zanotowano niewiele rekor­
dÓ\\ Polski juniorów młodszych (do 
lat lo), ale poczekajmy aż skończą 
alę konkurencje pływackie. Najbar­
dziej interesujące były wyniki w 
lekkiej atletyce. Otoż zanotowano 
znaczne wyrównanie poziomu. o !le 
tezultaty medallstow niewiele od­
biegały od zwycięzców poprzednich 
spartakiad to wyniki 10 czy 20 za­
wodnika są znacznie lepsze. Swlad­
cn:y to o dobrej prowadZonej na 
szeroką skalę pracy w małych klu­
bach i ośrodkach. Swą pozycję u­
trzymali tylko młodsi lekkoatleci z 
Warszawy, inne duże miasta nle 
mogą pochwalić alę większym do-
robkiem. 

Wiele komentarzy I dyskusji budz;i 
•prawy przyszłości I programu spar­
takiadowego. Projekt rezygnacji z 
gier zespołowych spotkał się z kry­
tyką działaczy siatkówki, koszyków­
ki, piłki ręcznej . s;i to przecież 
aporty typowo szkolne, atrakcyjne 
dla młodzi.ety. Poprzez gry zespoło­
we trafia do sportu wiele utalento­
wanej niłodzieży i tu odbywa się 
pierwsza selekcja. o lle piłka nożna 
poradz.l sobie bez wsparcia sparta­
kiadowego, bazując na klubach, to 
koszykówka 1 siatkówka - zdaniem 
wielu działaczy - są poważnie za-
1rożone. 

A oto wyniki wczorajszego dnia. 
W meczach o miejsca 1-8 piłkar­

ki ręczne łódzkiej Anilany zremiso­
wały z MKS Kraśnik 18:16, a Piotr­
aovla pokonała MKS Kraków 15:10. 

W koszykówce dziewczęta z LKS 
pokonały MKS Pabianice 83:71, a 
chłopcy wygrali ze Stal' Bobrek 
18:43. 

Si;itkarze Piotrcovii przegrali z Re­
sovią 1:3, natomiast Resursa prze­
srała z krakowskim Hutnikiem 2:3. 

Lekka atletyka. sztafeta dziewcząt 
łódzkiego Startu w biegu na dystan­
sie 4 x 400 m zajęła drugie mlej­
•ce wynikiem 3.22,41 sek. 

W pływaniu Jacek Smigielskl zajął 
drugie miejsce na 200 m stylem do­
wolnym, na tym samym dystansie 
Katarzyna Antosiak zajęła również 
drugie miejsce. 

We czwartek dobiegły końca eli­
minacyjne mecze w czterech gru-

pach drutyn pUki notnej. W aru~ 
ple pierwszej Arka Gdynia I Widzew 
Łóclt zdobyły jednakową Uczbę - po 
5 pkt. Ponlewat w myt;! regulami­
nu bramki cie aą decydującym ele­
mentem, zajdzie konieczność losowa­
nia. Zoltanie ono przeprowadzone 
w piątek. W grupie trzeciej j)ierw­
aze miejsce zajął warszawski Hutnik 
i zespół ten spotka się w półfina­
łowym pojedynku z Arką bądź Wi­
dzewem. Drugą półfinałową parę 
tworzą zwycięzcy grupy drugiej 
Legia Warszawa - i grupy czwar­
tej - Wisła Kraków. W ostatnim 
meczu -- Widzew pokonał Kotwicę 
(Kołobrzeg) 3:0. 

• • 
W czwartek zainaugurowali rywall­

zację o medale młodZI pływacy. Za­
nim jednak zawody rozpoczęły llę 
na dobre, licznie zgromadzona pu­
bliczność była świadkiem zabawnej 
scenki. Otóż zastosowano w Pozna­
niu specjalny, nowy model pistole­
tu startowego kf>rego obsługiwać 
sędziowie jeszcze 1lę nie nauczyli. 

W wyścigu na SO m 1t. dow. 
chłopców jeden z zawodników zro­
bił falstart, ale starter nie umiał 
ponownie wyatrzelić I dopiero link~ 
fal1tartową zatrzymano zawodników. 
którzy zdążyli jut pokonać niemal 
całą długość basenu. 
Sęd:da główny zarządził zmianę 

startera, ale ten z kolei zapomniał 
naładować pistolet i sytuacja 1ię 
powtórzyła. Doszło do tego, te ta­
den z panów w białym uniformie, 
nie kwapił alę do przejęcia obowiąz­
ków startera. Trybuny miały niezły 
ubaw, ale zawodnikom nie było do 
śmiechu Bardzo przeżywali ten start 
i wszelkie zakłócenia w przebiegu 
konkurencji wpływały na nich de­
PtYmująco. „Z tym pistoletem ma­
my do czynienia tylko na zawodach 
najwyższej rangi, na co <!zień utywa­
my Innego sprzętu" - tłumaczył lię 
jeden z sędziów, co jednak nie u­
sprawiedliwia braku leh kompeten­
cji w tym względzie. 

• • • 
Kiedy pierwsza zmiana 12tafaty 

dziewcz't ł x łOO m pokonała 200 m, 
na bletn1 stadionu lekkoatletycznego 
pojawił 1lę nieapodzlewanle czarny 
kot. Płoszony przez porządkowych I 
okrzykl klblc6w, blęgał od lewego 
do prawego krawężnika Kiedy wY­
dawało etę, te lada moment znaj­
dzie alę pod nogami zawodniczek I 
karambol jeat nieunikniony, kociak 
na ostatniej „setce" zacżął bieg Ide­
alnie prosto l po czwartym torze. 
Nie dał 1ię wyprzedzić I na mecie 
był plerw11zy „. 

TRUDNE Z-ADANIE MŁODYCH PIŁKARZY 
W EllMINACJACH MISTRZOSTW EUROPY 

Trudne zadanie czeka natzych mło­
dych piłkarzy. Losowanie Mistrzostw 
Europ/ juniorów (do lat 18) w Ge­
newie sprawiło, te polscy piłkarze 
grać będą w jednej grupie eliml· 
nacyjnej z RFN, Szwajcarią i Danią. 
Do rundy finałowej, która zó5tanle 
rozegrana w październiku 1986 r. 
(nie ustalono jeszcze gospodarza, ani 
formuły finałów) awansuje z katdej 
z ośnllu grup tylko zwycięzca. Eli­
minacje w grupach muszą zakończyć 
lię do końca maja 1988 r. Mistrzo­
stwa Europy juniorów zostarui roze-
1rane w cyklu dwuletnim, dotych­
czas odbywały a~ co rok. 

Odbyło Ilię takte loaowante 1rup 
turnieju UEFA dla drutyn do lat 
16. Polacy znaleźli się w jednej 1ru­
pie z piłkarzami Szwecji i RFN. 
UEFA dokonała podziału 21 zapa­
łów na Jl 1rup. Z srup akładajq­
cycb li• z trzech dni.tyn - do 11• 
nałów, które od~ lię na Węg­
rzech w 1985 r. awansują po dwa 
najlepsze zespoły, z grup dwudruty­
nowYeh - tylko zwycięzcy. Polscy 
piłkarze znaletli ll!ę więc w grupie, 
w której druga lokata daje awan1. 
Węgrzy, jako 101podarie Imprezy 
nie blor, udziału w eliminacjach. 

PROSTO Z MOSTU 

OGÓRKOWY SEZON? ... 
W którym zawodzie pr:ae:tywa 11• najwięcej atre1óW'l Od razu słyszę 

głosy zawiedzionych, czasowo urlopowanych, schorowanych I aktualnie 
dziertących ater, w takim esy Innym klubie, piłkarskich sskolenlow­
ców. Statystyki zdaJ11 11, jednak ale potwłerdza6 taao, bowiem ,,tutbolH­
cl" do!ywaJ, bardziej sędziwego 1Vleku, nit np. „:turnau•cl". l'aktem 
niezbitym paaostaje natomiast to, te rzeczyWlścle c:11a1 Ich ,raey w 
Jednym miejscu, poza nielłcznymt wYJ4tkamt, Jest kr6tki.„ 

Dwa aazony współpracowali ze sob4 Lea111k Jezierski I Ian Toma• 
szewski. Po zakończonych rozsrywkach t.KS · przebywał w Fbllandll, 
a przed otournee zespołu „Tomek" złotył podanie o zwolnienie 10 
z klubu. Nie to nie naruszyło wzaJemnycb stosunków obu szkolenio­
wców kt6rzy po dhntelme6sku ułctsnęll sobie dłonie l roznzll się ka· 
My w swoją stronę (pożegnanie było całklem, całkiem) . Kawiarnia 
Jednak wrzała: - Jezierski tym razem „wykolegował Tomka" I 1pokoj. 
nie poplJa aoble mleko w Finlandii. A wl•c doszło Jednak do WY· 
miany zdań? 

„Tomek" poszukał od razu lnne10 klubu I wyl11dowa1 w traecfoll­
IO'l"Ym Orle. Um6wił 1lę a kierownictwem na rok pracy l prayraekł, 
:le wcsełnleJ il.le odejdzie. Kawiarnia wrsała dalej; - Czeka na mo· 
mant kiedy leateraklemu powinie etę . nosa, by wakoc11YI! na J•10 mteJ­
ace.„ 

W P•WDll niedslelę pllkane . ł.K8 po'!Vl'6elb • l'inlandll. Jfa•~P1l•IO 
dnia lazlerakt prowadził rozmowy .B kilkoma 11awodnlkam1 o tch przej­
icf• d.o drutyny, zaś po obiedzie zebrało się łelsle srono aarz'łdu 
I ustaltlo, te • Jesierskim tet 1lę potep11my, Decy1ja nie miała ujue6 
łwłatła dzlenne10, a:t do momentu kiedy w pewn, 4rodę aatwlerdJ!l 
Ją nadzW)"c1aJne posiedHnle całeso zar911du. T)'mcza„m na kilka 10-
dzln przed obradami znakomlte10 gremium, l6d1:~a popołudni6wka pny­
nlosła sensacyjną wtadomość, te Jezlertkl opuszcza I.KS, na skutek„. 
słabych wyników uzyskanych przez drutynę w minionym sezonie. 

Przy ul. Piotrkowskiej 76 zawrzało. Do dzisiaj toczy się „dochodze­
nie", kto sprzedał prasie tę wladomołe, a w pewien czwartek „OR" 
I „DL" opublikowały komunikat, że Jezierski przestał byt ukolenlow­
cem pierwszej drutfny na skutek... zte10 1tanu zdrowia. I byl! tu mą­
dry 1 · pisz wiersze. Kawiarnia oniemiała I nadal spekuluje. choi! lekko 
jest jui ogłupiała. 

Jezierski tymczasem wypoczywa sobie w Sokolnikach l przyjmuj• 
deleaacje Jak wiełć gminna niesie, r6:łnych pierwazoll101"ych klub6w. 
Oferty ponoć składała mu warszawska Lesia, Radomiak, sdai\1ka Le­
chia. Nie za bardzo chce mu się rusza~ • Łodzi, ale czy nła pocl111nl• 
wilka do lasu. Kto wie? •• 

W Poznaniu natomiast cle&•ll alę, te Wojciech Lazarek pozostante na­
dal trenerem Le'cha. Za Jaką cenę! Wtajemniczeni mówią o wielu ml• 
"lionach, luksusowej willi. · Jako ar1ument podaj,, że przecie! posiada 
on „niezłe warunki mieszkaniowe" aa Wybrzetu I jł!Sł tam w zan­
dzle urządzony. 

Sam zalnteresowanv zdementował te wleśct I •twierdził, że otrzymał 
tylko asygnatę„. na dutego fiata. o „re1ulamlnowycb" premtacb za 
mistrzostwo I Puchar Polski jednak ale wspomruał. Stwierdzll nato­
mJast, te jeżeli Lech nie awansuje do trzeciej rundy Pucharu europy 
to odejdzie, ponieważ nie będzie zauwatalny postęp. No , no, tot to 
ćwierćfinał PE! A tu masz babo placek! \V pierwszej rundzie sam 
Liverpool. najlepsza drutyna uble1łego sezonu, nie tylko w Anglll. 
A Lazarek plewa ju! na Inną nutę, te Lech ma cholernego pecha, 
bo to najpierw Aberdeen, potem Athletlc Bilbao, a teru zdobywca 
Pucharu Europy, Coś ml się wydaje, te nadal mimo "'szystko będzte 
pan popychał, oby do przodu, tę pozn:ulską lokomotywę. Nieprawdat? 

A •koro ma być to ruch jedno1taJnle prz)'lpleszony to trzeba po· 
szuknł' jakiegoś gracza na miejsce Mlloszewtcza kt6ry gra~ będzie od 
nowe10 sezonu w drugoligowym, francuskim zespole Havre. Pomocnik 
l.KS - Chojnacki to byłoby to. Najpierw wł!yta w Łodzi, wysondo­
wanlP svtuacjl. „przyJaclelakle" rozmowy. I na1le karuzela zaczyna 
wirowa(' z coraz większą prędkości,. 

Chojnacki podanie o zwolnienie, przyjazd do Poznania, udawanie 
przed prasą, te jest „łlzycznle nieobecny", sformułowanie komunikatu 
dla żurnalistów te ŁKS olł' chce podjąć rozmów I czekanie. Jedno­
cze4nl„ i:orączkowe załatwianie, mimo odbytych .Jut egzamin6w, motll­
wośrl orzvjęc1a na poznańską AWF, Wówczas bledn)' LKS musi da~ 
twoln1Pn1e 1 urzędu A figa! Piłkarz Chojnacki, nie ma odpowlednle10 
<'enzu•u Po dobroci zwolnienia nie dostanie. nawet mimo zaołerowa­
nh ook•~nPI •umy za nleto. "Naukowa wyrlec71<~" do Poznnt1la nie 
powiodła się Jednak choJnackl pedjal trenlnlł w UUI. Ił• 
t co? Kto m6wl. :l;e w piłce 016rkowy sezon?.„ 

LIBERO 

• 

Strajk dokeróYI brytyjskich PWil1zyb płkZWM. THPermPaR~zewskpte;o k . 
. . enum w 1otr oWie 

grozi odcięciem wysp od sw1ata Ponad 55 tyaęcy cTlonk6w Ucą C1Aa plenarMJO pomedzenl• ZW 

Strajk ®kerów bryty}ulch, pro­
klamowany na znak poparcia wal­
czących od kilku.nastu tygodni gór­
ników, grozi odcięciem kraju ąd 
wymiany towarowej z zagranicą. 
Strajk tim, który objął na razie 
tylko niektóre najważnlejne por­
ty, został w czwartek nnfterzony. 
Stanęła praca w !14 portach. 

.Oba.wy prl'led t.otalin11 „blobdą" 
W. Brytanii wzinogla zapowled:f 
ZwiąZku Zawodowego Marynarzy. 
że zaprzestaną enpedyejl k>warów 
promami .. 

Dzienni'k „Times" pl.sal w C'21War­
tek, tt rząd brytyjakt jest zanie­
pokojony sytuacją i te zwrócił się 
do Brytyjskiej Izby Handlowej o 
przedstawienie raportu w tej epca­
wie. 

Oficjalnie mów! 1ię w Londynie, 
te kraj rozporZl\dza dOlłetecmą 
Ilością żywności. W~i.enla po­
ważnego kryzysu zaopatrzeniowego 
można się spodziewać dopiero po 
paru tygodni.a.eh. Strajk zagraża 
jednak poważnie handlowi pon.i.e­
waż impe>rt nie moie być planowo 
realizowany i zabraklnie dostaw 
licmych artykułów. Niemniej 
władl!le brytyjskie przy110toW'll-
ją się na ewentualność sytuacji 
przypominającej stan oblężenia. 

Nie ma nadziel na szybkie zate-

rowarz:ystwo Pl'l)'jetnl Polsko-Ra· TPPR w Piotrkowie. Wskazano na 
gna.nie kontlildu. Rozmowy Zwi~- dzłeck.!eJ w woj. piotrkowskim. potrzebę bardziej aktywnego u­
ku Zawodowego G6młków z Na- Podstawowe zalotenle I za-&mia w działu kół TPPR w ważnych ob. 
rodową Radą Wcla •koiu:zył)' eię umacnianiu przy!dnl polsko-re- chodach rocznic dla narodów Pol­
n~wodzenlem. dz!.-eldei omówiono wczorai ood- !kf i Związku Radzieckiego. Czę•-
_.;_ ______ ...,,_.._ ________ ~-------- olei nit dotychczas muna być tt· 

372 plenarne posiedzenie 
wi.edeńskich rokowań rozbrojeniowych 

33 runda wltdemkich rokowan w 
sprawie redukcji sił zbrojnych i 
zbrojeń zbllta •i• ku końcowi. 12 
bm. odbyło się przedostatnie w tej 
rundzie plenarne posiedzenie dele­
gacji siedmiu państw socjalistycz­
nych i dwunastu krajów NATO u­
czestnicz2'eych w tych rounowach. 

Podczas obrad. którym przewod­
niczył szef delegacji pohkiej. Sta­
nisław Przygodzki. zabrał 1łos no­
wy przewodniczący delegacji RFN 
amb. Josef Holik. Całość swego wy­
stąpienia poświęcił roli środków 
kontrolnych i weryfikacyjnych. ja­
kie powinny być zawarte w ewen­
tualnym porozumieniu, jełli miało­
by ono cieszyć si• zaufaniem obu 
stron. 
Wystąpienie przedstawiciela RFN 

było tylko powt6rzen.iem znanych 
już uprzednio poglądów 1trony za­
chodniej i nie zawierało żadnych 
nowych elementów. 

Delegacja 
Ministerstwa 
Rolnictwa 
przebywała w Austrii 

ganlzowane epollkania i oficerami 
Armii Radzieckiej I oracownlkamł 
rackleckfeh ttlacówek dyplomatycz­
nych. W bardziej atrakey}ny epo­
'ób naleły przeprowadzać olimpia­
dy języ-ka rosyjskleso I konkuny • 
tematyce Kraju Red. 

Podczaa. wczorajsZycb obrad ł>lis­
ko 30-<>sobowa grupa zasłużonych 
działaczy towarzystwa, byli wir6d 
nich również byli żołnierze Armil 
Radzieckiej, wyróżniona zostałt 
honorowymi ochmaczeniaml TPPR 
- zaś Henryka Ogłuszko i Mlre­
sław 81.ały z Tomaszowa Ma~ 
otrzymali ·odznaki „Za zasłujt! dla 
wo1ew6dztwa plotrlrowsklego". 

Pokojowy apel 
konf ereneji bagdadzkiej 

W czwartek zakończyła się czte­
rodniowa oficjalna wizyta w Au­
strii dele&aejl Ministerstwa Rolnic­
twa i G011podarki żywnościowej 
PRL z ministrem Stanisławem Zię­
bił złożona na zapr011zenie austriac­
ki~go ministra rolnictwa i leśnic­
twa Guentera Haldena. 

Delegacja p0lska zapoznała 1lę 
ze stanem i problemami rolnictwa, 
zwiedziła gospodar.rtwa rolne, In­
stytuty naukowe oru zakłady Ste­
yera. Przeprowadziła rozmowy z 
kierownictwem resortu austriackie­
go na temat rozwoiu wsp6łpracy. 

W piotrkowsldch obradach wziął 
ul'.Uiał wiceprzewodniczący Zarządu 
Głównego TPPR - płk pil. kos­
monauta Mirosław Hermaiszewski, 
który wyróżniony został odznaką 
„Za zasługi dl.a województwa piot.r­
k-owsk.iego l Medalem „400-lecla 
Trybunału Koronnego". W obra­
dach wzięli też udzial I swet.arz 
KW PZPR - Stan:isław . Kolaaa, 
przewodniczący WRN - Tadeusz 
Nowakowski i wiceprzewodniczący 
WK SD - Józef Wo:finiak:. 

Wcwraj w godz. popołudniowych 
Mirosław Hermaszewsk.i 1potkal Bi• 
z aktywem TPPR Radomska i mło­
dzieżą wypoczywającą w st.anl.c,' 
harcerskiej w Białym Brzegu. 

(plom) 

Ucz•tnicy zakończonaj w Bagda­
dzie międzynarodowej konferencji na 
temat wpływu konfliktu w Zatoce 
Per1ldej na polt6j i beipieczeń1two 
•wiata ogło•lll „bagdadzki! deklara­
cję pokoju", w której apelują o 
natychmiastowe zakończenia działań 
zbrojnych mtędzy Irakiem l Ira­
nem. Domagają 1lę takte wycofa­
nia wazystldeh wojsk do granic u­
znanych konwencjami międzynaro­
dowymi, co byłoby plerwtzym kro­
kiem na drodze do ozlUnięela spra­
wiedliwego , l honorowegQ. ureculow•­
nla konfllktu między obydwoma 
krajami. 

Deklaracja przestrzeia pnld nl•­
bespleczeńatwaml, jakie kontynuowa­
nie wojny 1tworzy6 mote dla lu­
dzi, 1ospodarld l łrodowllka. Auto­
rzy jaj podkrdlajlł, ta wasy1tkl• pro­
blemy t spory powinny by6 rozwlą­
zYWane 3edYnle metodą dlatoeu i 
rokowań na zaHdzle wzajemnego 

poszenowanla I w1a.lernneao uznania 
awych praw, Interesów l 111werenno­
łel narodowej. 

uczestnicy llonferaneJl zaapelowa­
li do sekretarza generalnego ONZ. 
do ruchu niezaangatowanyeh oraz 
do organlzacjl konferenc.ll llllam­
llklej o zwiększenie starań w celu 
połotenla kre1u walkom I r6Zpoczę­
ela rokowań. 

Ministra Zii:bę przyjął wicekan­
clerz Austrii Norbert Steger. 

„Die Zeit" rozwiewa nadzieje 
Hamburski tygodnik ,,Die .Z.it" 

zamieścił pro1nozy koniunkturalne 
OECD dla zachod.n.lch krajów u­
przemysłowionych na lata 1984/85. 

Jak pisze „Die zeit", jeżeli pro-
1nostycy Organizacji Współpracy 

Gospodarczej i Rozwoju (OECD) 
mają rację, to ożywienie 1ospodar­
cze które wystąpiło w zachodnich 
kr;jach uprzemysłowionych w 1984 
roku. skończy •i• już w roku nrzy­
szłym. 

Będz]e więcej żarówek 

Ruszyła huta 
szkła w Pile 
Zakończony mst.ał rozruch tech­

nolosiczny huty szkla w Pile w 
terminie o połowę krótszym nit 
przewi dywal ~ ha.rmonorram ro­
bót - budowa.ny ja.ko kolejny wy.• 
dziel wytwórczy miejscowych za-
kładów Sprzętu Oświetleniowe., 
„Po-lam''. Z Unii wytwarzall\ceJ 

HyJ czy nie był członkiem loży masońskiej? 
Zdaniem ekspertów OECD, Au­

stria i Francja mogą liczyć jeszcze 
na niewielki wzrost w 1985 roku 
_ jednakże stopa wzrostu będz!e 
raczej skromna. Bardzo wyraźnie 
za.zttaczył się ju7 spadek ożywie­
nia 1ospodarcze10 w USA, co bę­
dzie miało bolesne następstwa w 
'Ciąl\1 najblitazycb mifiięay-dla ~· 
został)'ch krajów uprzemysłowio­
nych - :tauważa ,,Die Zeit". 

ba·lony !kl żarówek głównego szere­
gu schodzi obecnie na dobę 750 
tys. szklanych pref&brykatów, a • 
linii produkującej baloniki do ta­
rówek samochodl'lwych - 1 mm. 

f!iełr:o Longo ~odał się 
do dymisji Tym samym rozwieją się chyba 

·ostatecznie nadzieje rządów, te 
wzrost 1ospodarczy może przynieść 
w końcu oeranlcze.nle bezrobocia 
pisze „Die Zeit". 

Do stycznia następnego l"O'ku ~ 
huta wejd2lle w etap osiągania 
projekf,owanej :zxłolnośc:i produk-
cyjnej. Przewiduje ona 119l5 mln ba­
lonów- w ~ w , 12 i'ótnych wet'-
11ja.eh. Uzyllkanle owego pułapu 
gw3rantu)e zaspokojenie dotychcza• 
sowych potneb kra)owego pnemy­
!ht fró6eł świ~tt• ne s1J1da.ne ba. 
loniki. stwti'l"UI teł motll_.4<!1 

Wezot"l1 podał li• do l!yml.eji 
Pletro Longa, m1nilter budżetu we 
wk>sk.im rządzie koalicyjnym. Jle­
eygnecja TA6tała przyjęta, a pre­
mier Bettino Craxi oświad<:zyl:, że 
tymczasowo będzie pełnił funkcje 
ustępując~ min111tra. 

Pietro Longo jest postacią dob­
ni:e znaną we włoslcim życiu poM-

Niepokojący wzrost 
liczby utoniec 

Upalna pogoda spowodowała nie­
pokojący w.zrost liczby utonięć. Jak 
poinformował dziennikarza PAP pł\ó 
Ryszard Hałasa z Komendy Gł6w­
neJ MO od 7 do 10 lipca br. podczas 
k'piell I· zabaw nad wod' uton41ły 
2l osoby, ?. czego prawte połowa to 
dll.ecl l młOdzlet. Do wypadk6w do­
chodzi głównie w wyniku kąpanla 
11, w miejscach niedozwolonych, 
brawury I niatrzeiwołel korzyltają­
eych z wody, a takie "braku nalety­
tej opieki nad clzl,ćml. 

Za wz1lędu ne utrzymująa.ą mlę 
upaln' pogodę, a takh trwaJ,ce wa­
kacje oraz wzmotony ruch turyetycz­
ny I wypoczynkowy Biuro Pr wen­
eji KG MO apeluje do wny1tkich. 
którzy wybierają się nad wodę, aby 
zachowali maksimum 01trotnośc1 I 
rozwagi. Apel ten kieruje 1111 ucza· 
gólnle do rodziców i opiekunów, aby 
ani przez chwilę nie pozo1tawiaU 
dzieci iez opiekł I kontroll, ldYt 
może to 1powodow•~ tragedi,. 

(PAP) 

Kieska urodzaju 
'I dzi? ... se • 

Po niesprzyjającym rybakOlll li 

Wybrzeża za.chodnie10 czerwcu -
obfitującym w sztormowe dni -
w lipcu morze jest dla nich znacz­
nie łaskawsze. Na łowiskach Wy­
brzeża zachodniego pojawiło 1ię 
doić dużo śledzi. Rybacy ze Sp6l­
dzielni Rybackiej „Belona" w 
Dziwnowie - poławiający w za­
chodniej 1trefie Bałtyku - łowill 
obecnie na dobę 20-22 tony wy­
jątkowo dorodnych ryb. Letnie po­
łowy śledzi trwać będą przez 1ier­
pień, wrzesień i - jeśli dopisze 
pogoda oraz morze - w paździer­
niku. 

Rybacy z Wybrzeża zachodniego 
oczekują także na pojawienie 1ię 
wii:ksz:ej liczby fląder. 
Spółdzielnia ma jednak kłopoty 

ze zbytem śledzi /- niektórym 
centralom rybnym trzeba je pe pro-
1t1l wciskać. 

CPAP) 

tycznym, ni-e tJt IO ,19.to ellonek 
pięclopartyjnego ~1.1 Craxie90, 
ale również sek.retarz Włoskiej 
Partii Socjaldemokratycznej. Jego 
dymisja ze stanowiska szef-a de­
partamentu budżetu związana jest 
z raportem pa.rlamep.tamej komisji 
dochO<izenlowej nt. d•łal.nośei lo­
ży masońskiej „P-2". Longo był 
jednym z członków figurujących na 
wykeytej w 1981 roku w willi Li­
clo Gelli w Tolk:aai!i członków tej 
loży. KomU.ja parlamentarna u­
miała 14 Hste a autentyczną i 
wiarygodną. NatomlalJI: Pietro Lo.n­'° od=<:a p<>dejrzenia dotyez~e 
jego przynależności d.o loży ma-
1ai\sklej. 

Syt"Uacjia je9t trudna. Znaczna 
część społeczeństwa wloskieco do­
maga !ię oczyuc:i:en.la w jak naj­
krót9zym cmsie wszytlt'k.ich instytu­
cji ~owych z ciłOftków loty, 
n.domiawt Longa 1!'01!li wyeolanian 
nvej parli! z koalicji l"Złldo.wej, eo 
dopro'Wadzłloby do ~ eabłM­
""'efO we Wloazeeh. 

Prawie 100 ofiar 
kopalni 

. 
poz ar u w 

J:kipy ratow.nicn wydobyłJ Juł 
na powierzchnię zwłoki H 1órni-
1tów, którzy zainęli W jednej I 
kopalń, połCJ!o.nej ok. llO km Jll 
p6łnocny W1chód ed 1tolicy Taj· 
wanu, Tajpaju, 21 16rnłków uda­
ło lię uratowa6. etan zdrowda ni• 
których j•t bardzo ei•żld 1 uwa­
li na :zatrucie tlenkiem w•&la. 
Przypuszcza 1ię, że pod ziemi• znaj­
duj• si• jeszcze trzech lub atereeh 
tórniltów. Akcja ratunkowa trwa. 

J)o katastrofy daszło u poziomie 
2 ty1. metr6w po4 powłerzchnl11 
l!iemi. 

Interes z wodą 
Na ulleaeh wielu 111lnt aD1•1'Ykań­

sklch eor&1: wi•k•z:irm powodzeniem 
clel!ll 11.ę butelki H zwyJdll wodą 
do picia. Butelki napełniane " w 
potokach gónkich, lub nielicznych 
jut naturalnych tródelkaeh. 

eks-portowe. (PAP) 

24 gQdzin y 
AUD~ w MOSKWIS nach przedpołudniowyĆh przybyli 

W CZ
-··tek odbyła ii• w Mol- na teren byłe10 hitlerowskiego o­„_ "" bozu za&łady w Oświęclm~u. Po 

kwie uroczysta akademia p«MwiQCC>o zwiedzeniu muzeum ośwlęcnnski• 
na IO-leciu nadania Komaomołowi k b • k ł · ła w·~ 
imi-ia r --1-·. Uczestniczvli w niej IO młodzież u ans a z ozy l 

- .--i ... "' unkl kwiatów w miejscach azc:i. 
przedstawiciele partii i pałiatwa. aólnej pamhtci. 

czr.onowu KDBOWNIOl'WA u-MILIONOWA TOKA 
PZPll KWASU SIARKOWEGO 

U POLSKICH DZIBCI Zakłady Chemiczne w Policach 
I Mł.ODZIB!"I W CSBI koło Szczecina wyprodukowały 12 

·uczestniczący w naradzie 1ekr• bm. jubileuszową. 15-milionową to­
tarzy komitetów centralnych partii nę kwuu siarkowego, Wytwórnia 
komunl&tycznych i robotniczych kwasu slarkowe10 była pierwsza 
kraj6w 1ocjalistycsnych w Pradze jaką uruchomiono w polickim kom.­
przedstawiciele kierownictwa PZPR binacle chemicznym. 
odwiedzili w czwartek 12 bm. kil­
ka ośrodków wczuowych, ·apotyka­
j"c aię s pol11kimi dziećmi l mło­
dzież" 1~dzaj1lcymł w tym roku 
wakacje w CzechC111łowacjl. 

DBPlłlZA OllATULACYIMA 
Prezes Rady ·Ministr6w Wojciech 

Jaruzelski wystosował depeszę 1ra­
tulaeyjną do przewodniczącego Ra­
dy Ministrów Ludowej Republiki 
Buł1arii Griazy Filipowa z okazji 
65 rocznicy je&o urodzin, przypa­
dajęcej lll bm. 

IPOTK.AND PAP ANDBE11 
- AMBASADOR USA 

Premier Grecji Andreu Paplll1• 
drw przyjlllł w Atenach ambasa­
dora USA w Grecji, Montaagle'a 
Stearnsa. Omawiano aktualny stan 
at1111unków &reeko-amerykańsklch. 

Po spotkaniu, które trwało 90 
minut, obie strony odmówiły ~ 
-dania szczefółów rozmowy. 

llEKllETABZ GENERALNY 
W MOSKWIE· 

lłekntarz generalny ONZ Javier 
Perez de Cuellar. przebywający z 
of!cjaln4 wizytą w ZSRR, odwie­
dził w czwartek SekPetariat Rady 
Wzajemnej Pomocy Gospodarczej w 
Moskwie. Sekretarz RWPG Wia­
czesław Syczow zapoznał 1olcla z 
podstawowymi kierunkami i wyni­
kami działalności tej międzynare>­
dowej orranlzacjl. 

Mł.ODZIEZ KUBA~l!IKA 
WOSWIĘCIMJU 

A. IUGDZIBBSKA W MOlltWD 
11 I 12 bm. przebywała w MOl­

kwie mini.ster handlu wewnętrz­
neio I uału1 PRL Anna K.ędzier-
1ka, która przeprowadziła rozmo­
wy z mini.trem handlu ZSRR Grl· 
1orljem Waszczenką 

Omówiono realizację zobowiązai 
wynikających z protokołu o wy­
mianie towarów rynkowych na 198ł 
r„ a także możliwości śzersze10 
jej rozwinięcia w 1985 r. 

W . .JARUZELSKI PBZYJĄI. 
AMB. WYZNBRA 

Prezes Rady Ministów, gen ar­
mii Wojciech Jaruzelski przy1ąl 12 
bm. zastcpci: sekretarza genP.•·al­
nego ONZ, ambasadora Eugenius?.a 
Wyznera. 

opr. (kl) 

• GODZ. 9.40. Na 11krzytowanlu 
Promińskiego - Milionowa 87-letnia 
Waleria ;r. wta~nęła na jezdnię 1 
wpadła na bok „Fiata 125p" klero-­
wanego przez Cezarego B. Po opa­
trzeniu urazu nogi pleftll zwolnio­
no do domu. + GODZ. 15.10 Skreyżowanle aL 
Włókniarzy Karolewska. „Fiat 
12llo" o nleustalorpym numerze ni• 
ustlłplł olerwszeństwa przejazdu, 
zmuazaj11c <Io gwałtownego hamowa­
nia autobus MPK „rkaru1". Pasażer-
ka autobusu Waleria N. (lat 'IT) Właiciclel firmy, który wpadł na 

pomylł 1przedawan,ta zwykłej wody, 
Cl'! Johnson, który obecnie przyst,- Goszczący w naszym kraju ezłon­
pll jut do Instalowania automatów kowie pierwszej brygady kubań­
te zwykłą wodą, twierdzi, te- każdy sklej młodzieży wczoraj w godzi­
koleJny artykuł o zatruwantu •ro-

przewróciła się, doznaj,c damania 
ręki. 

KOMUNIKAT + WRn wusw ut. Wł. Bytom­
skiej 60, tel. 117-18-62 poszukuje 
świadków wypadku, który WY.darzył 
ah,, 12 lipca ok. gOdz. 9.łO na skrzy. 
towanlu Rzgow1ka - Lecznicza (po­
tr;ieenle kobiety przez „żuka"). 

dowiaka naturalnego napędza mu I Rellłalr&o1 depeaow' 
nową klientelę. Tylko w zeszłym ro- IZRZ' Kl.IMA 
ku lnteret1 ze zwykł;i wod, przl'- ... alllte• t ....... -"--nJ 
nłblł łlrml• 118 mln dolarów do- .....,,.,. 
ehedu. ----~,;,,,;,;,,;· .-rY;..;....;l!ł;;:.;,,;,.\,;,,;:R;,,;~Kl::.;._...;.,...;;.;;, (jsb) 



(Dokończenie ze Itr. ł) 

tnłcq rHU'YkeJe SOlpodarcse se 
ltrony krajów kapltallstyczaych. Wy• 
•llPU takie deficyt obrotów płatał· 
e:sych a krii,Jaml 1ocJallstycznyml. 
Zo1tał on 1flnaasowany kredytem u· 
sy1kanym od ZSRR. W sumie Jednak 
wsro•t aadłutenta w obydwu obsza· 
iracl:I mle•ct si• w upowa:l:nlenlu aa­
wartym w uchwale Sejmu. 
Koiic11ąc poseł wniósł a upowatnle· 

ala Komisji Planu Gospodarczeco, 
Bud:l:etu l Flpaasów oru Jtomt1JI 
Prac U1tawodawc1ycl:I o zatwierdze· 
nie 1prawo1daii rządu 1 wykonania 
w 1983 r. budżetu paiistwa, planu 
kredytoweso, bilansu przychodów I 
wydatków ludności, bilansu płatni· 
c:iego, a także aprawozdaii a prze· 
biegu wykonania NPG oras 1prawo­
sdarua z wykonania funduszu roswo­
Ju kultury. 

Prezes Najwytszej Izby Jtontroll 
, TADEUSZ HUP AŁOWSKI przedsta­
wił uogólnioną ocenę wykonania bu­

. dżetu państwa w 1983 r. Stwierdził, 
Iż budżet państwa w ub. r. zamknął 
się stosunkowo niewielkim niedobo­
rem, co oznacza, że wyrażnle zbli· 
iyllśmy się już do •~anu bletącej 
·re\wnowagi budżetowej. Wyciąganie z 
tego powodu nadmiernie optymisty­
cznych wniosków byłoby jednak zbyt 
pochopne. Na naszej sytuacji bud:l:e· 
'towej - powiedział prezes Nl,K -
ciążą nadal minione lata. Budżet cen· 
tralay jest zadłużony w NBP a 
tytułu zaciągniętych kredytów ban· 
kowYch aa coroczne finansowanie 
awe&o niedoboru. Bud:l:et państwa ma 
te:I: zobowiązanie na przyszłośe, co 
• góry determinuje Jego przy1złe 
wydatki. W teJ sytuacji zwiększenie 
dochodów budżetowych, oparte aa 
anacznym wzroście produkcji l po· 
prawie efektywności gospodatowania 
byłoby bardzo po:tądaae. 

Mówca przedstawił następnie ale• 
które problemy związane z i:ospodar­
ką finansową przedsiębiorstw. Stwier• 
dztł, Ił w ub. r. nastąpił dalszy 
wzrost akumulacji finansowej w 
dzlałalnoścl przedsiębiorstw uspołe­
c:mlonych. Wzrost ten częśclowó wy­
nikał, •. powiększenia wolumenu 
sprzedały; Jednakże nadal w poka-. 
tneJ m1erze wywołany był te:I: pod• 
wyżkami cen. Wskazuje to na brak 
dostatecznej poprawy .szeroko rozu­
mlaneJ efektywności cospodarowanla 
w aferze produkcji materialnej. 

Po1. Jerzy Lutomski (okr. wyb. Po­
snań) - przemawiając w Imieniu 
Klubu Poselskiego PZPR - 'Yskazał, 
te 1913 r. był drugim rokiem pro­
oesów normalizacyjnych. Znalazło to 
odzwierciedlenie, po raz pierwszy od 
ł lat, we wuoście wytworzonego do­
ehodu narodowego. Postęp gospodar­
czy w ub. r. stanowił potwlerpzenie 
lłuszności generalnych kierunków 
przyjętych przez rząd w polityce go­
spodarczej l społecznej. Stanowi on 
szansę pokonania w niedalekiej przy­
szłości piętrzących się jeszcze tru­
dności. W ub. r. niekorzystny wpływ 
na budtet państwa wywierały stoso­
wane nadal przez kraje zachodnie 

. restrykcje handlowe I kredytowe. Do 
zjawisk nlekorzystnycQ. zaliczye na· 
lety tet uwarunkowania wewnętrzne 
w postaci niedostatecznego wzrostu 
afektywnego gospodarowania, nlepo­
:l:ądanej •ytuacjl w ząkresłe lnwesty­
cjl. Klub Poselski PZPR - stwier­
dził poseł - będzie glosować za 
przyjęciem przedłotonych sprawozdań 
dotyczących budżetu państwa oraz 
za udzieleniem rządowi absolutorJum 
sa 1983 r. 

Pos. Waldemar Michna (ZSL, akr. 
wyb. !Warszawa) powiedział, że po­
lityka rolna 1 preferencje zaopatrze­
n iowe dla gospodarki tywnościowej 
po,iwollly .V/ 1983. r zapewnić włtiścl· 

Warszawa). Podkreśliła, Iż r.ainau­
eurowana w ub. r. działalność Fun­
duszu ROLwoju Kultury pozwoliła 
n.a zahamowanie re1resu w ·wielu 
dziedzinach kultury, a zwłaszcza w 
jej upowszechnianiu. W nawi1tZa­
niu do podjętej w 1978 r. uchwały 
Sejmu w 1prawle narodowego wy­
dania dzieł wszystkich J. Kocha­
now1kie10 dla upamiętnienia ł50 
rocznicy urodzin I łOO rt>cznicy 
śmierci wielkle10 poety, posłanka -
w Imieniu sejmowej Komisji Kul­
tury - 1twierdziła, że prace nad 
tym wielkim przedsięwzięciem edy­
torskim przebiegają planowo. Na­
kładem „Ossolineum" ukazały się 
już pierwsze tomy; zakończenie ca­
łej edycji przewidziane jest najpóź­
niej w roku 1990. 

Kolejnym mówcą był pos. Ja­
nusz Zabłocki (bezp. okr. -wyb. Czę­
stochowa), który podkreślił, że mi­
niony , rok był okresem stopniowe­
go spadku politycznego napięcia w 
kraju, o czym świadczy również 
przebieg wyborów. Godne Odnoto­
wania są wysiłki rządu zmierza­
jące do tego, by powstrzymać pro­
cesy upadku naszej gospodarki i 
degradacji pozycji Polski w świe­
cie. Po.s. Zabłocki powiedział, że 
w związku z dokonanymi ostatnio 
zmianami, które w zasadniczy spo­
sób przekształcają charakter Pol­
skiego Związku Katolicko-Społecz­
nego, członkowie założyciela tej or­
ganizacji stanęli wobec koniecznoś­
ci opuszczenia jej szeregów I po­
stanowili wrócić do nazwy jakiej 
używali poprzednio, działając od­
tąd jako Katolicko-Społeczne Koło 
Poselskie. · 
Nawiązując do tego stwiei;-dzenia 

wicemarszałek H. Skibniewgka 
stwierdziła, ie sprawa ta będzie 
przedmiotem uwagi Prezydium Sej­
mu. 

Pos. Krystyna Jandy-Jendreika 
(bezp. okr. wyb. Wrocław) przy­
pomniała na wstępie, że coroczne 
oceny przez Sejm polityki finan­
sowej państwa mają na celu ana­
lizę skuteczności Instrumentów fi­
nansowych w realizacji założony~ 
celów państwa. Z tego . punktu wi­
dzen.Ja niektóre z elementów poli­
tyki finansowej okazały się nie­
skuteczbe. Dotyczy to 'nP. wzrostu 
dochodów w budżecie centralnym w 
wyniku zwiększenia podatku obro­
towell't od przedsiębiorstw. Byłoby 
to zjawisko pozytywne - powie­
działa - gdyby wyższy podatek 
obrotowy był rezultatem wzrostu 
produkcji, nie zaś kosztów produk­
cji I tym samym cen na wyroby. 
Posłanka zwróciła uwagę, że dla 

prawidłowego tunkcjnnowania sys­
temu I polityki pańatwa konieczne 
jest kompleksowe rozwiązywanie 
łączących się z tym problemów. 
Działania takle powinny być do­
menę Komisji Planowania - or­
ganu sztabowego rządu, zapewnia­
jącego kompleksOWlł realizacJę. , ce­
lów polityki .spoięcznej l ~ gospo­
darczej państwa. 

W ub. r. - iłrugim roku wdra­
żania ręformy - powiedział pos. 
Bolesław Bund' (ZSL, okr. wyb. 
Opole) _ nastąpiła dostrze1alna pc>­
prawa 1ytuacjl 1ospodarczej kraju, 
a na niektórych odcinkach wyko­
nanie zadań wyprzedziło założenia 
planowe. Sprzedaż w pn:emyile 
uspołecznionym wzrosła o prawie 
7 proc., a globalna produkcja rol­
nicza o 3,ll proc, - w tym roślin­
na o li proc. 

W rolnictwie ł gospodarce t.yw­
nościowej, obok korzystJilych wy­
ników, w ub. r. dostrzegać trzeba 
- stwierdził poseł - problemy, 
któr~ch rozwiązywanie rzutować 
będzie na wielkość produkcji w 
latach nQtępnych. Poseł wskazał 
na konieczność rozszerzenia zakre­
su prac melioracyjnych oraz ~ 
prawy zaopatrzenia wsi w wodę. 
Do szybszego po5tępu w meliora­
cjach przyczyniać się powinno m. 
in. rozwinięcie k;-ajow.e · produk~ji 
specjalistycznych mas:t 

Pos. Witold Jankowski (bezp. 
PAX okr. wyb. Kielce) stwierdził, 
ie uczymy się analizować gospo­
darkę w nowych warunkach. Sze­
reg procesów przebiega obecnie w 
zm.lenJonej przez reformę postaci. 
Trzeba więc ma.leźć nowe miernd­
kl, Jnaczej fe wa·rtośc:!ować. 
Cieszą wskaźniki wyrdające 

wzrost dochodu narodowego ezy 
produkcji wydajności, ale równo­
cześnie nie motna nie dostrzegać 
zagrożeń dla rozwoju gospodarki 
np. w dziedzinie Inwestycji bądź 
w postaci utrzymujlłeych . aię ten­
dencji inflacyjnych. Nde można 
także mpominać o restrykcjach go­
spodarczych ze strony USA i nie­
których Innych lmljów kapltialllty­
cznych. 

Sytuacja wewnętnina kraju .powo­
li normalizuje .ię. Wdratamy m­
sadnlcze zmią.y w fdhkcjonowa.­
nlu gospodarta', co wymaga umłe· 
jętnoścl sprawnego I precyzyjnego 
po!!ługlwania się mechanimie.mi 
ekonomicmymł. W imieniu koła po­
słów PAX· mówoa stwilerd?Jł, t.e 
koło głosować będzie zgodnie z 
wnioskiem posła sprawoW.Wcy. 

Pos. Józef Wojtala (SD, okr. 
wyb. w Lodzi), skoncentrował aię 
w swym wystąpieniu ne trudnych 
problemach drobnej wytwórczości. 
Sytuacja w wielu jej dziedzinach 
budzi niepokó}. Maleje' np. liczba 
spółdzielni I spada zatrudnienie. 
Jedną z naijpoważniejszych przy­
czyn obecnych kłopotów w Zllkre-
sie usług jest brak materiałów. 
Niska jest ró'Willież rentowność 
spółdzielni. Narzędziem rozwoju 

·usług I drobnej wytwórczości -
podkreślił poseł - jest polityk.a 
kredytowa. Jednakże mimo wzro­
~tu nakładów w porównaniu z 1983 
r., mpotrzebowanie na kredyty za.­
~pokojono w ub. r. tylko w 50 proc. 

Deficyt budzetowy jest niższy od 
spodziewane8o. N~suwa to jedna~ 
retleksj,i:, c do .!>OLitykl podatko­
wej której realiąója · decyduje 

m. in. o 11t.a.n1e państwowej kąsy. 
Obecnie - zdandem posła - Wliele 
spółdzieln.l, 112czególnie słabszych, 
jest nadm1ernie obcl~ych podiat­
k.aml. Bardm · często •Obcl~enie po. 
datkowe decyduJ• dzlli o likwlda· 
cjl placówek · usługowych lub 
zmniejszeniu utrudnienia • • Jrili to 
zjawisko będzie 1141 nasilać, to Dlie 
będziemy długo czekać na negaty­
wne llk\lltkil., lttór9 odczuje cały 
rynek. , 
Koło posłów Chrześcljańaklego 

Stowarzyszenia ,Społecmego głOllO• 
wać będzie za przyjęciem przedlo. 
żonych sprawozdań rządowych i 
udzieleniem rządowi absolutorium 
za rok 1983 - stwierdził pos. Sta­
nisław Rostworowski (bezp. okr. 
wyb. Lublin). W swym wystąpie­
niu podniósł Olll wiele kwestii 
związanych 1 funkcjonowaniem go­
spodarki - akcentując m. in. rolę 
takiej, nie stosowanej obecnie, ka­
tegorii pojęciowej jak dochód "PO"" 
łecmy, rozumiany jakio ogół środ­
ków ma,terialnych skierowanych na 
zaspokojenie lud1Jklch potrzeb, 
wskazując m. in., lt rok 1983 nie 
przynló!tł jeszcze powstrzymania w 
splra.li lnfia.cj4. 
· W pierwszym kwa.rtale br. mie· 
llśmy - stwierd'Zlł poeeł - · w kra· 
ju 198 tys. wolnych miejsc pracy 
dla robotników, a jedynie 150 męż. 
czy:nn poszukujących zatrudnienia. 

Poi. Zenon Szule (PZPR, okr. 
wyb. Piła) skoncentrował się w 
swym wystąpieniu na problemach 
Inwestycyjnych. Podkreślił negaty­
wne skutki znacznego przekrocze­
m. ruiddadów w raku 1983. Miało 
t.o miejsce przede wszystkim w 
budownlctwle mieszkaniowym, przy 
równoczesnym niewykonaniu efek­
tów rzeaowych. Główną przyczyną 
przekroczenia nakładów był wzrost 
kosztów. Obecny system, niestety, 
gWara.ntuje budowni.ctwu praktycz. 
nie pokrywanie dowolnych kosztów. 
Poseł postulował wprowadzenie 
tnechanlzmów zapewnlaj11cych wię­
kszą „sterowałność" procesów In­
westycyjnych, orzy zachowaniu za­
sad reformy. Nil! można - powie­
dział poseł - dopu.§clć. aby środ­
ki przemaczane były w przedsię­
biorstwach na proste odtwarzanie 
potencjału produkcyjnego. Inwesty-· 
cjom towarzyszyć musi postęp te­
chniczny i rmluiy 11trukturalne, 

Po pnerw!e przewodnictwo obrad 
objął wd.cemarszałek JerTJ' Ozdo­
wskl. 

Pos. Ta.c!eusz Mal !ZSL, akT. 
wyb. Tarnów) powied:dał, że oce­
nia.ny rok ubiegły jest okresem 
wyjściowym w realizacji rządowe­
l!O programu rozwoju rolnictwa i 
rtosoodarki tywnośclowel c'lo 19911 r . 
Najbardziej nieDokofacym zj:iiwl~­
klf'm jest - słlwieroził - to że 
oodstawowe działy prr.emysłu gp(>. 
b'wczel!o. Dl'.ZY wV<!mAan!u w ub. 'I". 
z nedwytką zadań dotycf<I h 

akupu wielu 1Urowców, nie osiąg­
nęły produkcji ważniejszych wy­
robów na poziomie · 1982 r. Trzeba 
•zybcie1 modemlzować I rozbudo• 
wywal! przemysł spożywczy gdyt 
on będzie w coraz wdększym aliop­
nlu decydował o obfit.ośel na ryn-· 
ku iywnośclowym. Mówiąc o tym, 
że przy obowiązującym w ub. r. 
systemie ekonomlcmo-tinansowym 
przetwórstwo apofywcze me miało 
motliwoścl gromadzenia środków 
włamych na niezbędne rpodernlza­
cje - poseł wskamł na koniecz­
ność lepszego dostosowania ąiech.a­
nizmów reformy gospodarczej do 
specyfiki gospodairkl! żyw111ośclowej, 
gd'Lie proces technologiczny uzale­
żniony jest w dużym stopniu od 
warunków przyrodniczych. 

Poa. Olea Rewia\ska (PZPR, okr, 
wyb. Zielona Góra) skoncentrowa­
ła się na problemach rynku. Mimo 
wzrostu podaży towarów, był on w 
r. 1983 niedostatecmy dla wchło­
nięcia znacznych podwyzek docho­
dów. W naszym kraju dominuje 
nadal rynek producent.a ze wszyst­
kimi tego konsekwencjami, :riwłas.z­
cza w dziedzinie fakoścl. Nastllpi­
ło tu ba.rd'ZO wyra:fme pogorszenie 
sytuacji. Stąd też jakość produk­
cji i pra.cy nabiera obecnie szcze­
gólnej wagi. Aby osłągnąć lep9ZY 
stan w tym zakre9le, trzeba po­
szukać skutecznych romvil\Z!łi\ sy­
stemowych w ramach reformy go­
spodarczej. 

Sejm zatwierdził sprawoz.danla 
rządu za 1983 r. oraz udzielił rządo. 
wi absolutorium. 

Wnioski w obu epraWlllch zostały 
przyjęte przy dwóch głosach 
wstrzymujących tlę. 
Wlcemar3załek Sejmu Jerą Oz­

dowakl przekazał premierow~. lta­
dzle Ministrów J wszystkim ludziom 
pracy podz!ękowanla za Ich wysiłek 
I wyniki pracy w mlnionxm · roku. 

POll. sprawozdawca Wł.ADYSł.AW 
KAHDBFER (PZPR, okr. wyb, Kros­
no), przedstawiając sprawozdanie o 
rządowym projekcie ustawY o plano­
waniu przestrzennym, podkreśllł, te 
projekt ustawy formułuje prawidło­
we zasady umotllwłające harmonijne 
kształtowanie zagospodarowania prze­
strzennego kraju, regionu, miast i 
wsi. W stosunku do obecnie obowl11-
zującej ustawy wprowadza szereg 
nowych rozwiazaii. Proponuje się w 
nim zniesienie podporządkowania 
planu tzw. aHszego rzędu planom 
wytszego rzędu, wprowadzaJl\C w 
zamian przepływ Informacji mł•dEY 
planami. Zgollnłe z nl11 organami, 
kt6re maJ11 badać zgodnołl! projek­
tów plan6w s planami o rótaym 
zasięgu terytorialnym 111 wojewodo· 
wie oraz minister administracji I gos­
podarki przestrzennej. Wprowadza 
takie obowłą1:ek opracoWYWaDla wa­
riantowych załote6 do planów za· 
gospodarowania przestrzennego. Bę­
d11 one poddawane uzgodnieniom. 
opiniowaniu I społecznym konsulta­
cjom na tlłentycznych sasadach jak 
projekt planu. 

Do wldclwołcl rady narodowej 
naldał b"dzle wybór wariantu za· 
łotefl, wedłulf którego zostanie spo• 
rząd•ony projekt planu za101podaro-

wanta prsestrnnneao, o4powtadaJllą 
lokalnym mołllwo6c1om, potrsebcna 
l aspiracjom. D• ra4 narodowych 
odpowlednleao •topnia będzie nal•• 
łato prawo uchwalania planów •a. 
gospodarowania pr:&Htrzeaneco. Zgod• 
nie 1 projektem po1y1kiwanle grun. 
tów od klaay l do IV aa cele bu• 
downlctwa mlenkaalowego wyma• 
cać będzie qody wojewody udzie• 
loaeJ aa pod•tawłe wytycznych wo­
Jew6dzkiej rady aarodow1J. 
Poseł · wniósł o nchwalenie a1taW)' 

o planowaniu przestrzennym. 
Po dyskusji SeJm uchwalił u1taw, 

przy 1 1ło1le w1tr11ymuJ1lcym •••· 
W kolej.nym punkcie pos. Wlłolcl 

Zakrzewski (bezp. okr • . wyb. Kra­
ków) przedstawił w tm1enlu Ko­
misji: Planu Gospodarczego, Bu­
dżetu I Finansów oraz Prac Usta-. 
wodawczych projekt ust.a.wy o Ko­
mlsjJ Planowani.a przy Rad7Jie Mi­
nistrów. Podkreślił on, lt projekt 
rządowy tej ustawy o naczelnym 
organie admfnlstracjJ państwowej 
w sprawa.eh planowanda jest wyni­
kiem wnikliwej pracy, opartej o 
rzetelne potraktowanie zasad refor­
my. Komisja Pl.anowanla pod kie­
rownictwem swego przewodnJczące­
g-0, dzlalająoa przy pomocy facho­
wego aparatu, we wsp6łdziałani11 
z· resortami oraz wybitnymi specja­
l:istiamr - ma być orgia.nem sztabo­
wym rządu w zakresie planowania. 
Nie może go zastępować a.ni też 
wkraczać w kompetencje Rady Mi· 
n.lstrów oraz poszczególnych org.a. 
nów państwowych. Projekt w llpO• 
sób konsekwentny dąży W do 
kształtowania J skutecznego reali• 
zowanla jed;nol:ltej polityki państwa. 
llłużącej ro~ojowl gospodarczemu 
~aju. Stąd też znalazły się w n.im 
przepisy, które mają przeciwdzia­
łać rozbieżnościom I sprzecznośclona 
w działaniach r~h. , 

Sejm µchwalił tę ustaw• prą 
jednym głosie wstrzymu~ącym się. 

Sprawozdanie Komisji Admini• 
stracji I Gospodarki PrzeatrzenneJ 
i Ochronf Srodowi1k.a oras Komisji 
Prac Ustawodawczych o poselskim 
projekcie ustawy zmieniającej u• 
stawę o pracowni.kach urzędów . 
państwowych przedstawiła pos. Ka­
zimiera Plezla (PZPR, okr. wyb. 
·Tarnów). Powiedziała, łe działania 
na rzecz podnoszenia poziomu ob• 
sługi•obywateli dajlł pozytywne wy­
niki. Zaproponowane zm.Lany " 
nlewielkile. Pn:ewiduje się m. Io. 
mozliwoilć lłlosowanla różnych o­
kresów ocen kwalifikacyjnych U• 
rzęd.ników, w zalanoścl 'od St.am.o­
wiska J związanej • ndm odpowie­
dzialności. Wśród zmian - jedna 
jP.St waina dla osób, które były za­
trudnione na ltanowiskach odpo­
wiadających pojęciu urzędnika pań­
stwowego, a przeszły ~ emerytur• 
lub rent41 przed 1 stycmla 1983 r. 
Równie:t J one będą miały prawo 
do ulg na kolei I PKS. 

Sejm uchwal.Ił tę usta.w• Pl"Z1 
jednym g.łolie wstrzymującym się. 

Dokonano zmian w składzie oeo-
bowym komdsjl sejmowych. , 

Izba podjęła uchwały o nroła· 
niu dwóch posledze6 Sejmu - 21 
lipca br. Jednego - o charakterze 
roboczym, poświęconego ro'ZJpatrze­
n.lu projektów ustaw. Drugiego -
uroczystego, poświęconego czter• 
dl'Jiestoleciu Polsk! Ludo.wef. 

Posiedzenie •kończyło się przed 
godz. 18.00. (PAP) we warunki wytywlenla luilnoścl 

Wiele uwagi pośwlęćlł polleł proble­
mom równowagii 1"1nka+tej. sprawom ' 
porządk.nwanla frnntu lnwe1tycyj1;1ego Z 
oraz · kierunkom dosknnalenla · me­
chanizmów reformy gospodarcżej, 
która powinny stymulować rozwój 
pożądanych kierunków produkcji. 
Zdaniem posła mechanizmy reformy 

"" , . ·' . . . 
nie były dostatecznie precyzyjnie na­
celowane na realizację zadań trzy­
letniego planu społeczno-gospodarcze-
go. • 

Rok 1983 - powiedział po•. W. Ml­
chna, przyniósł Istotny postęp w 
przezwyclętanlu kryzysu l porządko­
waniu gospodarki. Rząd ograniczył 
deficyt budtetowY ponlżej wielkości 
określonej u1tawą budtetowłl. Zarów­
no dochody jak I wydatki budtetu 
zostały zrealizowane zgodnie z Inten­
cjami określonymi przez Sejm. Klub 
Poselski ZSL będzie głosować za u­
dzieleniem rządowi absolutorium I 
przyjęciem przedłotonych sprawoz­
dań 
Zabierając gło1 w Imieniu Klubu 

Poselskiego SD, pos. Alojzy Bryl 
(okr. wyb. Gniezno) stwierdził. źe 
realizacja zadań społecznych I gos· 
podarczych w 1983 r. odbywała się 
w złożonych kryzysowych warun· 
kach, w okresie pokonywania tru· 
dnoścl wewnętrznych I zewnętrznych. 
wynikających głównie z restrykcji 
państw zachodnich. Był to je·dno­
eześnle drugi rok wdra:!:anla reformy 
gospodarczej I wzmacniania pozyty­
wnych tendencji w gospodarowaniu . 
Po raz pierwszy od ł lat nastąpił 
wzrost dochodu narodowego. Nastą· 
pił wyraźny postęp w wielu dziedzi­
nach dzlałalnoścl gospodarczej. Je­
dnak uzyskane efekty by~y ciągle 
niższe od wyników przedkryzysowego 
1979 r ., mimo złożonych uwarunko· 
wań 1983 r. był okresem stab!llzac}I 
na!'zPj gospodarki l konsekwentnych 
dąźeń do osiągnięcia celów NPSG. 

Mówca oś-wladczył, H posłowie 
Stronnie.twa Demokratycznego gloso· 
wać będ11 za udzieleniem rządowi 
absolutorium. 

Po przerwie przewodn,ictwo obrad 
objęła wicemarszałek Sejmu Halina 
Skibniewska. • 
Głos zabrał pos. Stą.nlsław Bara· 

aik (PZPR, okr. wyb. w Krako­
wie). Mówca skoncentrował się na 
problemach hutnictwa, przemysłu 
maszynowego, chemicznego I lek­
kiego.; Na podkreślenie zasługują 
działania zmierzające do poprawy 
systemu gospodarowania w wielu 
przedsiębiorstwach tych branż. Wy­
nikiem tych działań była m . In. 
pewna poprawa zaopatrzenia ryn· 
ku. Jeqnakże niepełna real!zacJa 
założeń CPR - 1983 budzi pewien 
niepokój. Dotyczy to zwłaszcza rol­
nictwa. Niepokó.l budzi również 
niePełna realizacja zamówień rzą­
dowych. 

Zbyt często jeszcze wysił~ 'lllłóg 
pracowniczych - stwierdził po.;eł 
_ dew~tlu9wane są przez niewłaś· 
eiwą l(ospodarke materiałami. pali 
wami . surowcami. a także w de­
rze zatrudnienia. Zła jest również 
ciągle iakość- wyrobów. Usunięrie 
tych niedomagań nie jest przecie? 
związane z koniecznością zwięk· 
szania nakładów 

Prt\blemom kultury polskiej po­
§wlęc!ła swe wystąpienie pos .. Ha· 
lbul ·Auderska (bezp. okr. w yb. 
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PROCESU w SPRA\VIE ŚMIERCI G. 

Proces w •prawie lmlercl Grzego· 
rza Przemyka dobiela końca. li bm. 
zakońc11yli 1w0Je wystąpienia obroń­
cy oakadonych. Jako pierwszy za· 
brał ało• adwokat Wlodalm.iera Miz-
1er-Ch0Jnac:ld. 

Wskazał na w1tępie na atecodzten­
ao6e sweJ roll obro6cy o.lkar:l:onego 
funkcjonariusza millcJi Ireneusza K. 
Wynika ona •tąd - podkreślll, Iż 
udział Ireneusza K. Widzę w całej 
1prawle Jedynie aa kar~ch aktu 
oskarżenia, Nigdzie natomiast nie 
wldae dowodów Iż uczestniczył on w 
zdarzeniach będących przedmiotem 
procesu, · 

Swl„dek Cezary F. zło:l:ył w jiedz­
twie ieznania. Opisał incydent w ko­
misariacie, podczas którego miało 
dojśe do szarpaniny między G. Prze· 
myklem a jednym & '":&nkcJonariuszy 
MO. W czasie or~.>„enla gdy przed­
stawiono Cezaremu r. ponad 60 mt· 
UcJant6w pełniących li maJa ub. r. 
słu:l:b._ w reJonle Starego Miasta -
Ce11ary F. nie rozpoznał lreneusza K. 
Takie w czasie wizji lokąlneJ w 
XVIII Komisariacie MO Cezary F. 
nie potrafił określle roił lrebeusza 
K. w zdarzeniu. Swladek tea przed 
sądem wycofał się z Istotnych 
stwłerdze6 złotonych w śledztwie. 
Czy mo:tna go określać Jako świad­
ka wiarygodnego? 

Rozpoznawanej 1prawie nadano 
znaczny rozgłos publiczny. Były bo­
wiem pewne koła I łrodowtska, któ­
rym na tym zaletało. Jest to prze­
de wszystkim tragedia jedneJ oso­
by. Komu jednak mogło zaletee, aby 
traglczn11 łmiere młodego człowieka 
dyskontować dla cel6w polltycznyc11. 
Chyba tylko tym, kt6ryw ale zale­
:l:y aa tyciu młodego Polaka, 

Kiedy pojawiła st, wersja pobicia 
Grzei:orza Przemyka w komisariacie 
MO? Zebrane materiały dowodowe 
potwierdzają, H początek dała jej 
rozmowa Barbary adowsklej z le­
karzem Pawłem W. w stacji po1oto­
wla przy ul. Hożej. Wersj:o ta „roz~ 
~Ja się" . następnie aby stworzyć 
. ,pełny obraz" wydarzeil Wyekspo­
nowanie w ten swoisty 1pos6b ko­
misariatu MO to potwierdzenie dą­
żenia, aby na ałm skupić całą uwa­
gę opinii pubUcznej. 

Obrońca zanalizował następnie 
szczegółowo przebieg zdarzeń Od 
chwili zatrzymania o. Przemyka. 
wskazując na stan w Jakim zna,jdo­
wał się on w tym czasie. Nie ule­
ga wątplhvoścl, powiedział, Iż zacho­
wanie się G, Przemyka odbiegało 
od przvlętycb norm. To właśnie sta· 
ło się m. In , przyczyną wezwania 
do komisariatu karetki pogotowia. 
Czas jaki upłynął od zajścia na pl. 
Zamkowym do przyjazdu karetki to 
niespełna kilkanaście minut. Trudno 
zakładać, aby w oczekiwaniu na nią 
miało dojśe do pobicia zatrzyma. 
n ego. 

lwiadek Cezary F. mówił w łJed1-

twte o pałtowaeJ reakcjl Jednego I 
mlUcJantów w odpowiedzi aa odmo­
wę okaząnla prze:1 o. Przemyka do· 
wodu 01oblstego. Pótnlej jednak, 
tak:te w toku wt11jl lokalnej, nie 
Ju:I: o &ym nie wspominał. Obrońca 
wykazywał rozbieżności między zez­
naniami Cezareco F. I Jakuba K. 
stwierdził, . Ił obaj ja)!:o łwiadkowle 
nie są wiarygodni. Wskazał następ­
nie aa hipotetyczność niektórych z 
01>lnil biegłych. 

Tragedii, do Jakiej doszło, nie 
motna łączyć z działalnością miUcjl, 
bo ale ma na to ładnych dowodów. 
Nie sposób Je nawet 1tworzye. W 
sprawie tej występującym w cha­
Takterze świadków llteratozr Wikto· 
rowl W. I Janowi Józefowi Sz. za· 
brakło - zdaniem obroiicy - 110 
prosto rozsądku. Nie znając stanu 
faktycznego przesądzili, :l:e tak by· 
ło, przy czym taden a nich nie 
zadał sobie trudu wysłuchania dru­
giej strony. W zakońcEenlu W. Mlz· 
ger-Chojaackl wniósł e unlewłnnle· 
nie Ireneusza K. 

Na rozgłos nadany ,prawie łml•r· 
cl Grzegorza Przemyka w kraju l 
za granlc11 wskazał równlel na wstę­
pie swego wystąpienia adwokat J6. 
zef Kuczyilskl - obrolica druclego 
11 oskarżonych mlllcjantów - Arka­
diusza D. Jeszcze nie zostało wszczę. 
te postępowaqle pnycotowawcze, a 
jut zapadł w nleJ wyrok: „sprawca­
mi tragedii •Il milicjanci". Narzuco­
ny tej· sprawie aspeh;t polityczny 
miał · wyalkae z tezy, 1:1: była to 
zemsta za dJ:lałalaote polityczną 
s. Sadowskiej. 

DJacz.ego kotonny •wtadek Cezary 
F. ukrywał się opóŻIUaJąc złożenie 
swych :1eznań przed organami ściga­
nia. Pojawll się bowiem w momen­
cie, gdy znane Jut były wynikł sek­
cji zwłok o. Przemyka. Nie wiem 
czy był to przypadek - czy nie. 
W czasie pierwszego i>rzesłuchania 
Cezary F. przedstawił przebieg wy­
darzeń. z Jego słów wynikało, że 
G, Przemyk został bez powodu Jak­
by „wyłuskany" z czteroosobowej 
grupy. Miało to uprawdopodobnlae 
rozgłaszaną Już w tym czasie wer· 
aję o politycznej zemście za dzla· 
łalaośe matki. P?Zed sądem nato­
miast już tego ale powtórzył. W 
śledztwie Cezary F. rozpoznał Arka· 
diusza D. Jako mtlicJanta, który wy­
powiedział słowa: bijcie tak, :l:eby 
nie było •tadów. Obrońca podniósł 
Iż sformułowanie to pojawiło się 
gdy enane Jut były wyniki sekcji 
zwłok. W protokole bowiem Jest za. 
pis „urazy zadano w szczególny spo. 
sób". 

Brak podstaw, te takle •twierdze· 
ale zostało w ogóle wypowiedziane, 
a tym bardziej, :l:e sformułował ·Je 
Arkadiusz D. Jak ocenić wiarygod­
ność Cezarego F., który przed sądem, 
w przeciwieństwie do tego co zez­
nał w śledztwie, przyznał, Iż nte 
mote stwterdzie, czy zdanie to WY· 
powiedział oskar:tony milicjant. Brak 
:równld Jakichkolwiek dowodów aa 

PRZEMYKA 

to, ta zdarzenia prowadzące do od­
niesienia przes G. Przemyka stWier· 
dzonych a nle10 obra:l:eń miały 
miejsce w komisariacie. Po żmudnym 
śledztwie u1talono, l.ł możliwość ta­
ka salstnlała w budynku pogotowia, 
Po przyjeździe zespołu interwencyj. 
nego po&otowła na pytania - co 1lę 
stało - 1tawlane przez Jacka sa., 
Cezary F. ale. mówll nic e pobiciu 
G. Przemyka czy Je10 samegc> praez 
milicjantów. Sam G. Przemyk, Jak 
to relacjonował Jacek S11., móWił Je­
dynie: zoatawcłe mnie w spokoju, 
odczepcie się, co was to obcbo· 
dzi. o. Przemyk wyszedł z kopiisa· 
riatu prowadzony przez Michała w. 
Szedł jednak o własnych siłach. Poż. 
niej w czasie przejścia na dsiedziń· 
cu pogotowia Jak atwierdzono pró. 
bował · nawet 1:aatakować prowadzą. 
cych 10 1anltartuszy. Następuje u­
padek w drzwiach budynku. Odtąd 
trzeba Jut o. Przemyka „nosie" 
, wynieść 1 windy'', później opuszcza 
pogotowie ,,na a-eh". 

Prawo do •brony Jest Jedną • aa-
cselnych zasad pohkie10 procesn 
karneco. 

li. Sadowaka rezypuJąc • upraw-
aleli oskarżyciel!' poslłk~weao Die 
może teco prawa kwestlonowae. 

Obroiica w 1wym praemówteruu 
WY,kazywał bezzasadnq,łć nrzutów 
aktu 01karienla w 1toauaku do awo­
Jego klienta. 

Jtwe1tta odpowledałalaotcl llarneJ 
oskarżoaeco . lekarza Pawła w. Jest 
- •twierdził Jeco obrolica adwokat 
Wacław Sudzlarskt - sasadniczo od­
mienna w porównaniu • pozostałymi 
o•kartoaymt. Nalety ustane, czy 
miał mlejace klasyczny błlłd dl111no-
1ty~zny. Pawłowi W. zarzucono po­
zostawienie o. Jl'.rzemyka w sytuacji 
zagra:l:aJąceJ Jeco tyciu. Postawiona 
przez lekarza diagnoza poprzedziła de· 
cyzję o skierowaniu pacjenta dO 
1zpłtala psychiatrycznego. Czy diag­
noza ta była 1luszna l zasadna w 
roaumlenlu prawa l włed•y · lekars­
kiej? 

W jakim •tanie anaJdował si• a. 
Przemyk w chwlll gdy zobaczył co 
Paweł W.? Był bezwolny, wykazywał 
reakcje psychoruchowe, w chwili 
pobudzenia wstał przechodz11c w 
•tronę okna, a następnie zawracając 
do drzwi. Zachowanie sl• pacjenta, 
wyc11uwana z jego ust woli alkoho­
lu doprowadziły Pawła w. do WD!o· 
1ku, olł pacjent znajduje slę w sta­
nie upojenia patologicznego. Decyzja 
o skierowaniu do upltala ale zos.ta­
ła przez lekarza zmieniona. To Je· 
dynie matka G. Przemyka odma­
wiając na to zgody nie dopuściła 
do reallzacjl podjętej przez lekarza 
decyzJI, a Paweł w. nie mógł w tej 
sytuacji temu zapobiec. Obrolica 
przypomatał zachowanie 11• w ga· 
blaeele _ -wladka Cezarego F . Na­
mawiał on ·lekarza - a było to Je-
1zcze sanlm de pogotowia przyje-

chała B. Sadowska - 4o swolatenla 
pacJenta do domu. Argumentował to 
wówczaa słowami: „NarozrabialHmy, 
wyplllśmy trochę, to się wtęceJ ale 
powtórzy", Nle było aatomlas& mo­
W'/ o pobiciu . G. Przemyka 
stW1erdzlł · obro6ca. Odpada · satem 
motyw, dla któreao Paweł W. po• 
winien być 1zcze16lnle wyczulony na 
mołliwe konsekwencje takiep atanu 
rzeczy. 

Czy oskar:l:on:v miał w ogóle mo• 
:tliwo•t przypuszczenia, lt u o. Prze­
myka zachodzi Jakiś proces choro• 
bowy: Badanie pacjanta jakle prze­
prowadził, nie wskazywało na to. 
Nie było to badanie niestaranne, G. 
Przemyk znajdował się w pozycji 
półleżącej miał wyctągnlęte nogl. 
Lekarz uciskał Jego brzuch, oglądał 
pacjenta, zbadał mu tętno. Wszystko 
to działo się w warunkach lekars­
kiego gabinetu 1tacJI pogotowia ra· 
tunkowego. Lekarz działał zgodnie • 
praktyką I posiadanym doświadcze­
niem. Stan t jakim znaJdował 1i• 
...,ówczas G. rzemyk był wynikłem 
szczególnego blegą bodtców zew• 
aętrzaych. Dośe przypomnieć prze:l:y­
cla zwi11zaae se zdawaną maturll, 
obawy przed konsekwencJamł JeJ 
niezaliczenia. Spo:tywaay w takim 
stanie alkohol ni• mógł ale •powo­
dowae ll!totnych zmla'll · w zachowa­
niu się o .• Przemyka. 

Zarzut, z którego w konsek.weacJl 
wynikałoby, l:t Paweł W. ale udzie· 
Uł pacjentowi pomocy, do kt6reJ 
był aobowh\zany, nie daJe się utrl!Y• 
mać. Przecie:t widnie to rotilł. Skle­
rowaate do szpitala, nawet konkre't­
nłe psychiatrycznego, stwarzało po­
tencJalne mołliwoścl przeprowad:r:e· 
ala' szczecółowych bada6 kllalcznych, 
które towarzyszą przyjmowaniu do 
aspltala pafjentów. 

Obroiica nawiązał tak!e do opinii 
przedstawionych prze111 biegłych. 
Stwierdził, l:t odniesione przez o. 
Przemyka obra:teala ctowy, na co 
wskazywali biegli, zmieniły obraz 
pacjenta w oczach badającego . go 
Pawła W. Natomla&& wstrząs ogólny 
mógł wówczas jeszcze nie dawać 
wyratnych objawów. Zaznaczył rów­
nie:!:, Ił nawet lekarze badający G. 
Przemyka w szpltal1,1 przy ul. Solec 
do końca nie mieli pewnolcl. Jakich 
właściwie obrateli mógł on dozna 
Wątpilwołcl przecięło dopiero opera­
cyjne otwarcie Jamy brzusznej. Ad· 
wokat poruszył ..., cakończenlu pro­
blematykę odpowiedzlalnołcl prawnej 
lekarza. JHt to kwestia sporna w 
swej Istocie tak w praktyce, Jak I 
w nauce prawa. Na gt'uncle obowlą· 
zujących przepisów wina umyślna za­
chodzi wówczas gdy lekarz świado­
mie dlliY do akutków 1zkodllwych 
dla pacjenta. Natomiast brak motll­
woścl przewidzenia następstw wy­
nikających se 1tanu pacjenta to w 
rzeczywistości ale przestępstwo, a 
jedynie przypadek. 
Także adwo~at Wacław Sudztarskl 

wniósł o uniewinnienie Pawła w. 
Na ale&ypowolle procesu zwr6clł 

r6wnleł uwagę ostatiil • obrotlców -
adwokat Andr:&el S11oatek, Na ławie 
oskarżonych ll&liadły osoby, którym 
aarzucono umyłlne &odzenle w zdro­
wie l iycte ludzkie, a takie lekarze 
powołani do te1e, aby &e dobra ra­
towa6. 
Obrońca aawtązał do postępowania 

przyfotowawczego, dokonanych w Je­
go toku ustaleń prowadzących do 
przedstawienia oskar:tol\Ym konkret­
nych aarzutów. Jei:o zdaniem, w 
przyjętej wobec Broni.sława J, kwa­
Uflkac,li karnej niesłusznie stwier­
d:r.ono, ił nie podjął oa starań zmie­
rza~ących do odwrócenia, i:rożące~o 
:tyciu pacjenta niebezpieczeństwa. 
Miało do te10 doJł6 w konsekwea 
cJi wadliwej oceny stanu zdrowia 
chorego. Tymczasem wskazał A, Szo­
stak oskarżony Bronisław J. ale miał 
1J maja ub. r. gdy przybył do mie-
111kania o. Przemyka, pełnego roze• 
1nanla ataau w Jakim znajdował ale 
pacjent. z tego teł względu istnie­
jącemu aagro:teniu ale m6gł zapo­
biec. Jak potwierdził przewód sądo• 
wY, Bronisław J. •tarał slę ustalić 
w drodze wywiadu co spowodowało 
wezwanie pogotowia. Obecne w Cza• 
sle badania osoby, w tym B. Sadow­
ska, podtrzymywały augestłę o po• 
biciu o. Przemyka przez mlllcJę, 

Lekara aa ciele pacjenta nie 
stwierdził Jednak ładnych śladów 
pobicia, uciskał Jego· brzuch naj-
pierw l.teJ, potem 11 wlększl\ siłą -
usły zał w odpowiedzi ałowa po• 
twlerdzaJllC• uczucie bólu, ale zara­
zem, w Innym mleJ•cu, przeczące 
Jero odczuwaniu. O tym, :l:e badanie 
to miało być Jedynie poble:tne, m6-
włły pó:tnleJ B. Sadow1ka I &owarzy. 
szące JeJ Globy. 

Obrolica nawlllzał de aaaady, :te 
lekara ale J11t w 1tanle postawie 
przy ło!u pacjenta ateamyJnej dla• 
cnozy. Błąd diagnostyczny Jest zaw­
sze motJlwy I Jełll byłby aawlnlony 
Jego konsekwencJą Je•t odpowledzlal-
noAe karna. , 

Zebrany w sprawie materiał dowo­
dowy nie pozwala aa przyjęcie, lt 
Bronlsław J. błlld taki w Istocie po­
pełnił. Stan w Jakim znajdował sł• 
rano 13 maJa ub. r. o . Przemyk nie 
pozwalał na rozpoznanie zapalenia 
o&rzewneJ, Nawet lekarz badający 
o. Przemyka teco dnia w godzinach 
popołudniowych postawił diagnozę o 
pęknięciu Wlltroby, Tak:le w szpita­
lu łródmJejsklm ale ustalono przed 
operacJ11 rodzaju i zaslęcu odnleslo­
aycb obrate6, 
Niewątpliwe JHt, te Bronisław li'. 

olę pomylll. Nie mógł Jednak wie­
dzieć w Jakim czasie o. Przemyk 
odniósł w Istocie obra:tenla. W kon­
kluzji obroiica wniósł alter11atywnle 
o uniewinnienie Bronisława J., bądt 
Jetell sąd teco stanowiska nie po• 
dztell, o przyjęcie nieumyślności czy. 
au wskazuJl\C, Ił w tej drugiej •Y• · 
tuacjl czyn taki objęty Jest ub1„. 
głoroczn11 amnestlll. 

W piątek zabiorą głos w ostatnim 
słowie oskałenl. (l'°AP) 
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Na lała llłedemdzle11ląłe praypadł neQ"ł esł!ł!l'lllęc'! nassego przemysłu mołoryzacyjąego, .wesz1Hm:v 
w nie • mlod~ 'eszoze, ale ;tut dobne opanowaną licencją „Fiata" na model „125p'•; Niedługo mia­
ła zapaśc'! decyzja o produkcji 11&moebodu dla mu, cz:yli wykpiwanego, ale chcianego „malucha'' -
licencyjną umowę z Fiatem podpisano 19 pudllier nika 1971 r. Co nam zostało z tych 1at?· · , ' 

I 
Pozo11tal przede w11zy11łkim wyeksploatowany park maszynowy, a zwłaszcza urzl\dzenia tłoczne do 

blach karoseryjnych, Po wyprodukowaniu ponad miliona dutyoh „Fiatów" i prawie półtora miliona 
małych, Inaczej by6· nie mote. Ale pozostała tet w obu fabrykach doświadczona kadra int:vnleryjno­
technlczna I wykwalifikowani robotnJoy - 1łowem: ludzie potrafiący produkować 11&mócbody. 

Samochód osobowy w ClZUle kryzysu nie l!l4l Il 
na.s do.brej prasy, jest wszak mamieniem „lulkau­
su", choć w krajach nam najblitszych lł1lał się PQ 
prostu · przedmlotem ułatwiającyM tycie. 'Wobec 
loondeC7J1toścl gwałflow,nego onczędzania samochód 
zostatł zdegradowany l znalazł Ilię na szarym koń­
ou listy społecznych poflrzeb. Po , prostu nie stać 
nas - orzeczono - na produkiowanie i utymtowa­
nde samochodów. Czy:łJby? 
Należałoby . raczej zapytać: czy stać nas na nie­

produkowanie samochodów. Wielokrotnie już w 
naszej historii okazywało 11ię, że nie matnia ~z­
karni,e lekceważyć praw ekooomicznych, choćov z 
najszlachetiniejszych pobudek. Nie wolno więc w 
żadnym razie tolerować takie~ stanowiska, jakie 
niekiedy prezentuje &lę publieznie: poczekajmy uż 
wzrośnie nam dochód narodowy, pn:ecz$:ajmy kry­
zys, wtedy dopiero będ?Jie nas stać na mies2lkania 
i na. samochody. Z czego ten dochód narodowy 
ma nam wzrosnąć: z lamentów I biadolenia? Jeśli 
nie zarobimy na tym, ne czym Awiat zarabht -
a więc m. in. na samoehodaich - będ7liemy wege­
tować w maraŻmie przez d~esle,mti lat, coraz 
aprawiedllwiej rozdzi,eJając nęd~. 

Problem, jak widać, wykiracza poza spraiwy mo­
toryzacyjne, trzymajmy się jednak samochodów. 
Dyrekcja FSO roz;w:iała wszelkie złudzenia wy~-
7J1ljąc, że do samochodów nie tylko nie trzeba do­
płacać, lecz dobrze sd,ę na nieb zarabia. Oto ki,lka 
podanych liczb. W ciągu są la.t istnienia źel'ańSkiej 
:fubryM zainwestowapo w nią 22 mld zł. Fa.bryka 
dała w 21E1mlan produkcję warflośei 420 mld zł od­
prowadzając 80 mld zł tzw. ·akumulacji do kmy 
państwowej. Z wyprodwkowanych og6łam w FSO 
1.700 tys. samoohodów sprzedan"O a graniei!. 970 izs. 
Saldo obrotów zagranicznych fabryki wyniosło 140 
mLn rubli I 818 mln dolair6w. 
Każdemu zdTowo nwtllącemu człowlekowt mu-. 

nasuwać się wątpliwości: po . co p~·oduk · sa­
mochody, skoro do tych, które jui są 1 J -lżą 
brakuje benzyny, ,a nk nie _ zapowia~a. by· , ·m 
tej berizyny prz'ybyło. Ale z kolei jak· 'stwic:'c.~ił 
przedstawiciel GIGE,, ni~ . ma pr-0blęmu -braku 

benzyi!ly, jest natomi·ast olbrzymi probtern rnedo­
statecZiilego im.portu ropy naftowej p6łlrzebnej do 
produkcji two.rzyw szbuczny,ch, lekarstw, włókien 
syntetycZ'1'.ych, asfaltów, lepików, pa.py do kcycia 
dachów (Jej brak - to kuria<Jum w &kall euro­
pej~kie:j) I tysięcy Innych rzeczy. Ich brak dezor­
garu1m:te nam gospodarkę i życie obywatel!. Jeśli 
kupimy tyle. '.opy, by wyprodukować je w dosta­
tec2!Ilych ilo~ciach - benzyna, .niemal jako produkt 
ubocmy, POJawi się w wystarczających :Iościach. 
Prob~~ braku ropy naftowej' w naszym kra'ju --­
to me tyU1:~ zmartwienie zmotoryz'Owamrch, to 
sprawa cał~J. gospoda•ki naroiiowej. · 
· Skąd wz1ąc więcej ropy? Możliwość jest tylko 
Jedllla: kupić .. Jeśli nie wierny za oo, to spytajmy 
naszych przyJaoiól za co oni lmpujl\. Oni wiedzą 
1 pewnością, skoro nie mając włunych zaisobów 
ropy naftowej, zu~ywają . j11 w przeliczeniu na glo-

wę m;leszkańca w następujących ll<>śrnacb: Bułga­
ria _:. 1360 kg, Czechosłowacja - 1130 kg, Węgry 
- _ noo kg„ NRD - 1060 kg. My zadowalamy się.~ 
400 kilogramami ropy naftowej na głowę ol;lywa­
tela. 

Czy chocl:at owym naparstkiem ropy gospodaru-
jemy oszczędnie? W ciągu kilku minionych lat 

· GIGE .zri:>bił wiele, by paliwami nie szastać -
zw1aszci!.a w transporcie uspoleczni{>nym. Sektoro­
wi temu odebrano na korzyść motoryzacji indywi­
dualnej około miliona ton benzyn rocznie. Jak się 
wydaje, tą dr0 g,il dalej już nie zajdziemy: Można 
.nadal „uszczelniać" system reglament&!cji powię­
kszając i bak już liczną armię ~udz:l zajmujących 
się dystrybucją wszelkiegC' rodzaju kartek ieh kon-. 

flrolerów i da.lej mnożyć różne zabiegi nie prowa­
dzące do povl'lięk.szenla naszego dochodu narodo­
w~ choćby o złotówkę. Można dalej podwyż­
szać ceny pal!w, które naikręcają spit"alę inflacji 
w całej J!:Ospodarce l ją derorga•nizują, a są typo­
wym p.rzelewa;niem ' z pustego w próźne. Tymcza­
sem ... 

Od ponad 10 lat kręci się w Andrychowie 
sprawdzony już i vl'lielokrotnie chwalony silni!k 
wyisokoprężny konstrukcj'i tamtej&zych ini:yin!erów. 
Zainstalowany w „Żuku" czy „Nysie" spala. on nie 
14 czy więcej M,trów etyliny (jak czynią to archa­
tczne wa•rszawskie silnik! S-21 dotychczas monto­
wane w tych samochodach), lecz 9--10 1 oleju na­
pędowego. I oo? I nic - poza. tym, że się o nim 
mówi i pł~e. Na uruchomienie jego produkcji -
tak lł!I"gutilentuje si jut od lat - brak jest pie­
niędzy. Nie brak je n~k pleniędz:v na podtreymy-

wanie w l!'SO produkcji I«?sztown;rch, meteriało- l 
energochłonnych silników S-21, a t.akie lamnłen1e 
Ich olbrzymimi Ilościami detlcytowych bena.yn. 'Bez 
wdawania się w drobiazgowe rachunki m<ltna 
stwierdzić, że gdyby w stosownym momencie ma­
lazły się jednak owe pieniądze M andeychowskil 
silnik, to już dawno zostałyby one zwrócon-e, a 
mieli.byśmy „zdieslimwane" samochody dostawcze, 
sprawniejszy transpc>rt I więcej benzyny dla trżyt­
kowników i.ntlywidualnych. 

Sprawa druga: taksówki są u nas, poza niewiel­
ką liczbą indywidualnie &prowadzony;ch „Mercede­
sów", J\apędzane be?!iZYnfł. Jedna taksówka IP&:la 
tyle benzyny, co 10 •przeciębnych 11Bmochod6w u­
żY'tkowa111~ch fndyw:i,dualnd-e. Czy nie można zrob!ił 
w kraju samochodu, który nadawałby 1ię na tak-
!ówkę? -

Produkujamy na !terani.u „PolmlezY" - WOZ1 t 
niewątpliwi~ bairdzo mocnej klllI'oserit. Pmdulruje• 
my je na nowoczesnym I jeszcze oal'kiem llowym , 
sprzęcie. Odpowiedni silnik wysokoprężny został 
już w FSO zbudowany, pn:ebadany I po drobnych 
retuszach mógłby wejść do produ'kcji. Dlaczego ' 
nie wchodzi? Bo mów brakuje pieniędzy, bo kry­
zys! To kryzys każe nam spalać w ta;ksówka.eh 
benzynę, na której mogłoby jeźd'Zlć 900 tye. samo­
chodói.v prywatnych. 

Co gorsz.a, brak pieniędzy &powodował, . f;e Iło-
wo do swego rodzaju rywali:zac}! między FSO I 
&ndrychowsk..§ „Ain&:rrią" o to, c11;yj „diesel" jest 
lepszy I zasłui:uje na laskawe spojrzenie deoy­
dentów. Który z nich bardziej opłaca eię pradu­
kować? Dyskusje z cyklu: co lepiej umyć: ręce 
czy nogi, łirW8ią juś ldlka lat, , a maj" jeszcze 
przed sobą długą perspektywę, żadnej decyzf1 nłe 
podjęto, choć sprawa jest oc.zywista: nall'.!!ej moto.- -
ryzacli przydałyby się oba silniki: jeden do samo- „ 
chodów osobowych, drugi do dostawczych, DY'S­
kutujemy więc zawzięcie, bawimy się w podch~ 
I przepychanki, spalając tymczasem benzynę JJftJ"• 
d:lllelanl\ w coraz mniejszych ilościach. · 

'.Budtet ma 9w·Óje prawa I swoje racjet IM 
m. !n. n.a utrzymaniu całlł a,rmię rencisthw, matek 
na u;rlopaich wychowawczych l Ln. Nie można nie 
zadać pytania: kto I w jakł sposób na rllłch 11HOł:4 
jeśli nasz. warsztat prac7, do.prowad2imy do rui.nyt 
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Jubileusz W ,,Zamech~'~ 
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Europie środkowej - także t w Polsce _ wystąpiła 
seria c.iepłych zim: w 1973/1974 I 1974/1975, 1975/1976. 

· , Była także dość ostra i śnieżna zima w 1978/1979. Jed· 
·nocześnie w latach siedemdziesiątych było praktyczni• 

tylko jedno upaLne lato w 1978 r. Cały okres 1976/1980 odzna­
czał się doić chłodnymi wiosnami oraż stosunkowo niskimi 
temperaturami w miesiącach letnich. Rok osiemdziesiąty był 
wyjątkowo deszczowy. Później mieliśmy okres B\ll!ZY i letnich 
upałów od 1981 roku_. 

' Co roku, W CZU mni®uły CO poniek;tórzy dzien-
nikarze, chcąc na siłę wyciągnąć trochę włersz~w­
kii, z:myślają różne cuda: a to UFO, a to mów1ąc;r 
pies, w najgorszym razie - zegrzyńska paskuda ••. 
Najbąrdziej jednak dochodowym interesem, :M'e­

sztą nie tylko dla reporterów, okazał się potwór 
ze szkookiego jeziora Loch Ness, o którym pisze 
się jui dokładnie od pół wieku, chóć nąd~l .. nie 
ma żadnych wiarygodnych d~ch, że „Nessia w 
ogóle istnieje 
Wiosną 1934 roku londyński chirurg Kennet Wil-

90n zauważył tajemnicze monstrum z okina swego 
samochodu I natychmiastl Je sfotografował. Zdjęcie 
to ukazało się wkrótce w wielu gazetach, choć by­
lo tak nlewiraźne, łe właściwie nie wiadomo by­
ło co dokładnie przedstaWia. Ale relacja Wilsona, 
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-· In .... = który przysięgał, że „widział", zrobiła swoje I nad 11!!!11 • 
Loch Ness 2l!lCzęły żjeźdżać setki amato~ ni!ł"" ;. ,,, •. „,,,. ,, · 
codzlennycib.iW'rażeń. -Zresdl\ t~po 4ziś dzlen MĄUI ::· ·11· r .· 
tu fotoceporterzy, Mlmowcy~ ekspedycje· ~onur;<> •. ~ . ,~ „„, 
ków, „znawcy przedmiotu' I po prolltu c!ekawi 
turyści z czego najwięlałzy profl>t mają mieJscowe 
mo•tele' I gastr~nomi•a. Ale Nes9le ja:koj dote.d nie n 
raczy się ukazać... a· Nie przesz:kad'Zll to jednak, że połlwór z t.och 
Ness stał się bohaterem k!ilkudd.esięciu pubUkacjl · 
książkc>wych, z któ~h pierwsza ,wkazała . się w 
1934 roku. Jedną z najnowszych jest ksiązka P. ,... 
Costello „W poszukiwaniu potwors z E.och N~s". .., 
Autor analizuje w niej wypowiedzi przeszło trzech 
tysięcy świadków, którzy - jak twierdzą - na 
wbasne oczy o.glądali zagadkowego stwo.ra. W ro­
ku 1963 „Biuro badań jeziora Loch Ness" roz­
mieściło dziesięć stacji obserwacyjnych wokół je­
go bt"zęgów, rozci9,gających się na przestrzeni ok. 
40 kilometrów (szerokość jeziora sięga 1,ł kilo­
metra, głęl:iokość - ok. 230 metrów). Stacje te 
ja;k doty~heza,s, niczego nie zanotowały. Nie dały 
również wyińłków badania przeprowadzone 11rzez 
Francuzów I •Japończyków w 1973 roku. Costello 
uważa, że w większości przypadków poszczegól­
nych badań stosowano n1ewłdcłwą metody>kę na­
ukową. Twierdzi przy tym. te w Jeziorze ze.mle­
szk,pje nie jedno, J..ecz co najmniej 10-15 zwie­
rząt, które l'l!"OPOnuje on określić jako ,.lwy mor-
skie z długą szyją". (tka) 
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Elbląski „Zameeh", naldlą,ey 
do największych w .kraju 
przedsiębiorstw przemysło­
wych, produkuje na potrzeby 
przemysłu okrętoweio i ener­
f;etycznego. Powstdl\ tu m. 
In. przekładnie· do przenosze­
nia dużych mooy, ZanJm ·tra-
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fil\ do odbiorcy poddawane 
są ' dokładnemu · przeglądowi 
kontrolnemu. Sprawdza się 
głośność pracy przekładni, 
stan dyna.miczny, temperatu­
rę i inne parametry. N/z: 
monta.i pr-zekladnJ okrętowej. 

"' f J J I 

Uczeni zastanawia.ją się, czy tego typu zmienności 'lilł zapo­
wiedzią zmia.n klimatu, czy też jest to chwilowa anomalia. 
Dość liczne są głosy twierdzące, że podobne zjawiska; jaki• 
występowały w ciągu ostatnich 15 _ 10 lat, nie są nicżym nad­
zV11-yczajnym [ mieszczą się w naszej normie klimatycznej. Tak 
więc wydaje się, że klimat mamy normalny. W naszym stu• 
leciu obserwuje się w porównaniu z dziewiętnastym wiekiem 
stopnlowe zmniejszanie się kontrastowości klimatu, tj. różnicy 

Klimat się,· zmknia? i> .• 

pomiędzy łrednimi temperaturami najzimniejszego l :aajćie,plef­
sżego miesię,ca w roku. Zjawisko to może dawać nieo;;tekiwan• 
efekty: ciepłe zil!ly, chłodn'e lata, 

Dotychczas niewiele jest wiadomo o przyczynach pogodowych 
zakłóceń. Przypuszcza ·się, że nie-ióre anomalie są uzależnione 
od aktywności Słońca. Stwierdzóno tet związek mi~dzy zakł~ 
ceniami pogody a rozkładem temperatur wód oceanicznych. 
Ostrym zimom u schyłku Iiit sześćdziesiątych na kqntynenci• 
amerykańskim towarzyszyły anomalie temperatur w pewnych 
częściach Pacyfiku. Chłodne zimy na naszym kontynencie wy. 
stępowały równolegle z pojawieniem się na północnym Atlan-

. tyku tzw. ciepłych i chłodnych wysp. Były to obszary oceanu 
o t.mperaturach nieco wyższych/ lub niższych. Takie wyspy 
zmietti~ły układ wiatrów i prądów powietrznych. Powstawały 
tzw. ·blokady zimowe hamujące latem napływ chłodnego po­
wietrza z rejonów polarnych. Dochodziło niekiedy do takich 
paradoksów, ie wiomą notowanb wyższe temperatury w Mur­
mańsku niż w Kijowie. Badal11ia ciepłych wysp maj, kluczowe 
znaczenie dla śledzenia ewolucji klimatu. 
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LENINGRAD BRONI SIĘ. PRZED MORZEM 

I 

I.en:i.Jlirad &tusz.niie .nazywaDJ jest jednym :a naj­
wspanialszych miast Europy. Dawna carska awlica 
Rosji. Petersburg, z pięlmą archit~turlł budowli. 
rozciągających się po obu brzep.ch l 101 wyspach. 
delty Newy -· jest jednym~ najcennibjseycb zaibyt­
ków bistocli I zanizem największym po Moskwie 
nowoczesnym ośrodkiem 1ospodall'czym i kult::iral-
no-.nau.Irowym ZSRR. , 

Lok&limcja m!aista, ja,ką wybrał car Piotr I' dla 
1110wej stolicy Rosji, oklamłia się Jednak niiezbyt 
fortun:na. Gród nawiedząły wielkie powodzie. Od 
czasu powstania miasta (w roku 1'11)! miaatowane 
ttoli.cą) byiło ich przeszło. 250. Niemal każda koń­
ozyŁa się zniszc~enihmi, poohłaaiała ofia.~ w hl· 
dmach, dobytku żyw;rm l mairtwym. 

Do· niedawna jeszcze ni.e znano doddadnde prey­
Czylll nagłych katasttot powodziowycb. Lącrono je 
z przyiboramd wód Newy, albowiem właśnie rzeka 
zalewała mia.sto. Dopiero dzięki badaniom prowa· 
dzonym z kosmosu, ustalono n:ec7.ywistą glówm1 
pn:yozynę - stanowią ją c::Y'klony, formujące s:ę 
daleko od I.eningradu - w rejonie Islandii l prze­
miesz;czające &ię nad Bałtyk. Cyklony te pchają 
ogromne masy wód morskich, które w postaci tzw. 
„długich fal" toczą się z nybkOśc:i lOll km na go­
dzLnę i wdzierają w ujście Newy. W tym czasie 
w ciągu sekundy z Zalewu Flńslmego napiera w 
łożysko Nę\Vy do 100 ty\S.•metTów sześciennych 
~dy - 40 tazy więcej ndż W'YlllOl!i średnia spły­
wu samej rzek'.!. 

Osłonić miasto tamą 
Jeszcze 1 końcem ubiegłego stulecia, gdy jedn3 

z powodzi poeiągnęŁa za sobą śmierć setek ludzi I 
tysięcy sztuk zwierząt hodow'Lanych, zburzyla do­
izczętnie 462 domy I poważnte uszkodzUa 3681 bu­
dynków, rosyjscy uczeni poddali myśl odgrodzenia 
miasta ochronną tamą. Miała ona liczyć dwadzieś­
cia jeden wiorst. Projekił, bardzo śmiały inżynie­
ryjnie jak na tamte czasy, nł·e ueyskal j~k ak-
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eepta.cjf, wła.d:& QU>\!J.dCh, bowiem , .kw( dora&y j 
twierdzili, iż tama przeszkodzi t•ud11e, osła.bi 
rolę twierdz obronnych, słlrzegfłcycb miu-00 od 
strony, morza, a także' spowoduje podruesien!a· s~ ę 
wód gruntowych, które _za.topią miasto. ' 

• Do projektu osłonięcia miasta6 systemem tam po-· 
wrócono w latach porewolucyjnych w zmodeirniw­
wanej wersji. Praktycznej realizacji oowych pro­
jektów przeszlroclzila jedrulk II wojna światowa . . 

V{ laitacb siedemdziesiątych, w wyinfilru prac 20 · 
Instytutów naukowo-badawcz:ych, w 0,parciru o spe­
cjal!lle badania, podjęta wstała ctecyzja , przeg11:0- ,. 

• dzenła potężną tamą części ~,ale<w1,i Fil\skieg?• trop~ „ 
kową oporę której stam~wiłaby · WYSP•. J:Cotlm (leży 
na niej sławny Kro.ns2ltad), ziaj boczne !!ltrzydł.e. o­
pierać !Ile miały o ląd na wysolt<>ścJ : po~J.enin­
gradzkich miejscowo.ści Lomónosow i Gorskaja.. . 

Dla przegrodzenia tamą Zalewu Fińskiego bt'ze. 
ba przemieścić 54 mln metr.ów sześciennych ziemi 
i skial, ulożyć 2,5 mtn metrów sześciennych betonu 
i żelbetonu, wbić w dno morskie 100 tys. ton sta­
lowych pali, zamontować 100 tys. ton różnych m::-­
chani,zmów I konstrukcji. Gdyby tę call\ masę l!le­
mi, betonu I stali zal;idować na W!lgony .kolejowe. 
t<:> utworzyłyby one sznur, s!ęgiająey od Leningra-
du do ..• Władywostoku. . 

W tej potężnej przegrod2'li~ umiiesrozoni: będą 2 
duże przejśeia d1a sklt.ków . .,.. jedno 2-0B-mehi:owej 
szerokości .dla statków, morekich I drugie dla rze­
cznych no-metrowej szerokości. Pona<lto przegro­
da mieć będzie 6 specja}.nych urządzeń przepµsM­
wych wody ó łącznej szerokiości 330 metrów. Jej 
sztywna część skłiadać się ma z tl wielkich k.;i­
mlenno-ziemnych segmentów. Utworzą one glgan­
tyCTJną tronstrul~cje 25-kilometrowej długości . . 

Program budowy pierwszego sk<rzydla zapory od 
lądu do Kronsztadu obliczony był do 1989 roku. 
.Jednakże w ubiegłym roku, pamiętnym , z n ietypo­
wej pogody. powodzie dotknęły Leningrad, at pię­
tiłokt"otnie. W tej sytuacji zdecydowano pr~yspie· 
szyć ·budowę zbawc21ej zapory, Skoncentrowa,n:> do· 
datlrowo cięi;kl spuęt, zwię:ksz«io liczebnoM. z11<-

lól . bUdoW'lanyieh. Piraoa poftłe, u lirą lllllli~, I 
obecnie mażdej doby len.i~ tatna wydłuk 
się o 25 metrów. Je&zoze w tym. rolw pol"°'°'1:v 
llOStande brzeg z klroruiztadzką ~-. a w przy­
s~ ro~ po korom• tt.my "'111 jut lmraowd 
samochody. 

Po.d kollliec 1984 roiku, jak ~adaj• budownt- . 
czowie, wyspa IWtlira ~· b;re wyspą„. 

Uwaga na ochronę pnyrody 

Pnegrodzeń!ie' , r.a.poł"ą uęści Zalewu J'il'l.llłdqo, 
według wszelkiej wiedzy ilnźynieryjnej, llkiutecm.te 
obroni I.eniingrad pl'zecł bałtycką powodziową tab~. 
Ale też sz.tuc:llll~ zapora, jak by, nie było„ spowo­
dować musi pewne zmiany w nabutalnym o.biegu 
wód mocsk:ich I rzec:rmych. I 91>rawam tym szcze­
gólną , poświęcono uwagę. 

· Problemem numer 1 bylo I jest maksymalne 
mnniejszenie zanieczyszczeń wód Newy. Pod tym 
względem Leningrad I cały rejon leningradzki 
znajdo\lial się w Qiezlej sytuacj:i. W I.eningradzie 
działa 29 kanalizacyjnych stacji pompowych wru z 
165 km kolektorów tunelowych. W budowie jest 

.nowoczesny system pełnego oczy92lCzania ścieków 
miejskich, składający się z 3 dużych kompleksów 
dczyszczaLni mogących ~cjonować wspólnie I od­
dzielnie w sposób 11iezawodny, Nłezalemne "d teto 
w p&przednich latach w 77 zakładach i tabrvka.ch 
zbudowano- f93 stacje oczyszczania ścieków oraa 112 
systemy zamkniętej rotacji wód przemysłowych. 

W tecbnicZiilym projekcie zapory przewld2liano 
także odpowi'eclnie rozwiązania gwarantujące pełną 
możliwość naturalnej migracjł i rozmnażania się 
ryb. Pod kątem wymogów życia biologicznego mo­
ru i rzeki dostosowano konstrukcje przepustów 
wody ! potężnych wrót, które zamykać będą ka­
naty żeglowne w momentach napływu morskiej 
tali powdziowej. Cały ten system regulujl\CY ste­
rowany będzie układami komputerowym! I k&n­
brolio:wanf ndep,rzerwanie przez nowoczetm• llł"Zll- . 

Inwestycja potanieje ••• 
Ntetru&io wyobra~ć 10b!e - choćby • po!anych 

wyżej rozmiarów prac ziemno-budowlanych i 
moo.tarowo-wyposaf:en.lowych lerulngradzkiej za.pory 
morskiej - jak k()Szflowna to inwestycja. A trze1'a 
dodać, że nie zakońaey się on.a na obecnym pier­
w1eym wariancie. który zakłada pr~erl!JUcenie ko.n­
słlrukcji mostowych nad głównymi lMnałaml łeglo• 
wnyrhl, lecz w przyszłości zastfłpienle mostów tu­
nelami polot.onymi pod dnem zalewu lłtórymi od­
bywać się będzie ruch sam<1chodowy.' 

Jut w trakcie budowy zapory oka.zalo się ie bę­
dzie można zaoszczędzić, w porównarniu z kosztory­
sem, znaczną Ilość pieniędzy, środ'ków technicznych 
pracy ludzi i czasu. Otóż w pobliżu Oł!i budowa~ 
n.ej ~Y na clnie zalewu zatopione Sfł dłu~ blo· 
k:i, wyciosane z kamienia. Jeszcze w czasach Pio­
tra I z kamieni tych uloźono podwodną Qłporę 
mającą utrudnić i uniemożliwić wpłynięcie do za~ 
lewu nieprzyjacielskiej tloty. Z upłyWem łat o tej 
podwodnej fortyfikacji zapomniano. Okazało się, ie 
rut dnie spoczywa prawie 4 mln metrów sześcian- ' 
nych potężnych kamieni - na budowę zapory po­
flrzeba około 5 mln metrów sześciennych. 0czywi•­
cie, posflll-nowlono skorzystać z tego „daru mona", 
pozostawionego przez pN.Odków. 

Kolejnym osl!czędno§clowym r<>2lW'iązaniem było 
i:bud?wanie. specjalnego pływa1ącego ,,portu" do 
przyJmowama nadchodzących koleją materiałów 
budowlanych. W końcowym stadium budowy za­
pory .,port". t:en odholowany zostanie na wytypo­
wane wczesniej miejsce i... zatopiony. Ta kon-­
sflrukcja o wadze 1150 ty3. ton stanie się integiral­
nym elementem, tamy •. 

LESŁAW KOLJJEWICJ; 



TURECKIE SPOTKA.1\flA 
W swoicb 11potk!'niacb w Turcji nie.fec1noll:rołnłe słyszałem opinię, le pet~kie llobłeł1 1111 uolslwe. 

Często mol rozmowoy nie zetknęli się z naszymi rodaczkaini, względnie zetknęli się przelotnie, a 
jednak ki wyrażali takie zdanie Jall mi wyjałnlł tureclli 1ocjoto1, fama o piękiloiei Polek 1ięra 
daleko w przeszloici, kiedy to Polki .ehwytane podczas najazd6w tareekłcb na dawne wschodnie 
aiemie Rzet121ypespolHej, 1pnedawane były Jako , niewolnice do harem6w wysokich dycnitarzy ·ta• 
reckich i bogatych posiadaczy ziemskich, a czasem nawet na dw6r 11ultana. 1 wprawdzie już w osłem· 
nastym wieku nie ma Polek w haremach tureckich, te jednak sława e ich urodzie zachowała at.1 w 
pamięci Turków. 

O Polkach 
~ '' IPOJllZENIE WASZE ROZNIECA. •• 

Wyb!.tny, nieżyjący już polski otientalista prof. 
Jan Reychman, któremu zawdzięczamy poznanie 
życia polskiego w Stat:Q.bule (Konstantynopolu) · w 
osiemnastym wieku, wiele uwai:ci Poświęcił turec­
kiej sławie polskich kobiet. W Jednej ze swoich 
książek zacytował opinię o Palkac:h , wyrażoną przez 
tureckiego poetę drugiej polowy osiemnastego wie­
ku, Fazył-beja, w poemacie „Zananname" (Księga 
kobiet). 

„Spojrzenie wasze - pisze Fazyl-bej - roznieca 
w sercu nawet pustelnika płomień żądzy, a. sploty 
waszych włosów stają się dlań przepaska w zamian 
pustelniczego pasa. Niewiasty bowiem Lechistanu 
•ą to istoty całkiem wyłączne: lice 'ich piękne jak 
róia, kibić ich wyniosła jak cyprys kied:v ida po­
stawa ich pełna wdzięku, kiedy ntówią, usta ich 
pełne słodyczy, każda z nich w sztuce kochania 
Jest mistrzynią, dusze swą oddają przyjacielowi, 
kł6re10 pozyskały dla siebie". 

Na tym nie koniec. Jak odnotował prof. Rey­
ehman, Fazył-bej w innym utworze ,.Chuban-name" 
(Księga pięknych), pisze o Polkach : .,Piękne bóstwa 
Lechistanu są klęską świata, niepokojem wielu. nie­
uczęściem czasu, kiedy strzały oczu zdolne sa prze· 
szywaci wnętrzności, miecz w jego reku iest rzeczą 
błahą, na nie nieprzydatną, . serce ich kamienne 
zmiękcza się dli ludzi, a zatem . nie miP..i uran 
.dla takiej piękności, która porywa serca". !Dodaj­
my uwagę, że fragmenty i utworów ~azyl-beja 
przełożył orientalista polski Mąchliński. Utwory 
Fazył-beja ukazały się po angielsku w 1838 r„ 
część z nich przełożył na język francuski orienta­
lista J. Decourdemanches w 1890 r. w Paryżu. 
W Turcji przekład ten został skonfiskowany jako 
porJ?ograficzny (!). 

W SUŁTAięslUM SERAJU 

_ W tym okresie w sułtańskim seraju (pałacu) zna­
lazła się Polka, nie jako nałożnica. ale jako . sławą 
otoczona lekarka - okulistkL Krązvły o niej 
różne wersje dotyczące jej życia. Była niewątpli­
wie kobietą pięknll I ujmującll, w czasie licznych 
podróży poznała wiele krajów. ale jak podkreślił 
wydawca jej pamiętników R. Pollak - pozostała 
niedouczoną, prowincjonalną. wiemącll w mnóstwo 
przesądów I bałamuctw kobiet"° 

Dotyczy t.o Reginy Halpir-Pichelsteinowej z do­
mu Rusieckiej. Biegłości w okulistyce nauczyła się 
od swego męża, lekarza, który miał dużą prakty­
kę w Stambule (dokąd wyjechał 'l ?-liemiec). Ale 
po pewnym czasie Halpir rzucił żonę i na zawszJ! 
opuścił Stambuł. Nie był zadowolony z tego, że 
jego żona stała się modna. a naczelny lekarz Stam­
bułu (Hekim-basza) wystawił jej świadectwo. upra­
wniające do samodzielnego leczenia „ wszystkich 
bez wyjątku". Nie był też zadowolony , że chodzi 
z odsłoniętą twarzą, a źe była urodziwa · I młoda, 
narażało to ją na przygody, z których nie był 
zadowolony. Powodzenie lekarskie młodej Polkl 
wynikało róWJlie:i: z tego, te Turcy woleli raczej 
widzieć u •wolcb iQ.11 I córek lek!rza-kobietę, ni­
źeli mężczyznę. 

* Pińskie aauny powoli adoby­

wają sobie· prawo obywałf!lsłwa 

w NRD. W Dreźnie eddano do 

11żytku saunę dla dzieci w wie­

ka oł ł de 8 lat. Pod opieką 

nauczycieli moi~ 1lę wypocili Ile 

.tę da, łzn. ile n;rotna. Dla adre­

Whl d:deci edwłedzanie teso ty­

P• łaźni okazało .tę bardzo pe­

łyłeczne. Zmniejszyła 1ię znaea. 

nie liczba kat~r6w l saziębień ... 

* 

w Stambule 
Pan Halpir zmarł w Sofii, fdzie zainstalował się 

po opuszczeniu Stambul.u, a p~.fkna Polka, PQ róz­
nych perypetiach (ciekawego szczea6ł6w czytel.nika 
odsyłam do jej pamiętników, wydanych pt. „Pro­
ceder podróży i życia n~eiio awantur") wróciła do 
Polski i przez 15 lat zajmowała się praktyką le­
karską. Była rzekomo przez jakiś czas lekarką w 
Nieświeżu (a jej nowy małżonek Pichelstein został 
zatrudniony w milicji nadwornej) u księcia Micha­
ła Kazimierza Radziwił1a. Ale imć Pichelstein o-' 
kradł doszczętnie · swoją żonę i uciekł w · niewia­
domym kierunku. I wtedy to postanowiła znowu 
o·puścić Polskę i wrócić do Stambułu„ Nadal pięk­
na, bywała w sułtańskim seraju. Leczyła Aiszę, 
siostrę sułtana Mustafy III (1757-1773). Aisza dzięki 
zabiegom po11lkiej lekarki wyzdrowtała. Mustafa III 
doceni~ umiejętności pięknej Polki I mianował ją 
n~dworną lekarką sułtańskiego haremu. I jak sama 
pisze w swoim pamiętniku „dobrze mnie się tam 
powodziło". 

DAMY· TURYSTKI I NIE TURYSTKI 

Jak się okazuje turystyka p0lska nad .Bosforem, 
w której uczestniczyły kobiety, kwitła już w a..iem­
nastym wieku. W czerwcu 1787 roku Stambuł zo­
baczył po raz pierwszy wycieczkę polskich dam z 
P'"7eświetnych rodów. 
~ Reychman podał, że dwunastce dam przewo­

dziła Urszula z Zamoyskich Mn!szi;howa, żona Mi­
tiliała .Mniszcha, marszałka wielkieiio koronnego. 
siostrzenica królewska, pani dumńa . i nieprzystęp­
na. Rej w tej wycieczce wodziła pochodząca ze 
Stambułu · Zofia Witt.owa, żona komendanta Ka­
mieńca, póżni~jąa ~na Szczęsnego Potockiego, sły­
nąca · z urody, ale I burzliwe10 życia. 

Wycieczks ta, która wyruszyła z Chersonu, zao­
patrzona była we wszystko. Jak Informowała w 
liście Mniszchowa, „muzykantów I namiotów na­
brali, żeby wysiadać oo brzegach morza". Całością 
wycieczki silną ręką kierował niejaki Mączyński. 
Przebywała również w Stambule (w tatach pi(e­

dzieJiątych I sześćdziesiątych ubiegłego 1tulecia), 
jako nie tueystka, ale na 1tałe, Ludwika ze Snia­
deckich, żona generała, dowódcy kozaków I drago­
nów Ottomańskich, Sadyka Paszy Michała Czaj­
kowskiego. Uroda za młodu tej kobiety odurzyła 
Juliusza SJowackiego, inteligentna I władcza, znana 
była w salonach Wilna, Warszawy i Paryża, eman­
cypantka otoczona złośliwością matron i uwielbie­
niem mężczyzn. Mickiewicz, który w 1835 r. prze­
bywał w Stambule, odwiedzał Ludwikę. Znał ją 
jeszcze z Wilna. 

Potomkowie dawnych powstańców z 1831 r.,' a 
także uczestników wojny krymskiej w latach 1853-
56, mieszkający w o.>adzie Polonezkoy . (dawny 
Adampol) nie opodal StambułU, zakupionej dla 
emigrantów polskich przez księcia Adama Czarto­
ryskiego w 1842 r. zachowali wiele ze swojego pol­
skiego pochodzenia. Zwłaszcza dzf.ewczyny i panny 
z tej polskiej wsi mają jasne włosy I niebieskie 
oezy, · są zgrabne, strojne I ładne. 

K 
apitulacja . m lt••rf zasiała łołnleny polskicłl na wszystkich wał· 
niejs1ych frontach. Na wschodzie iednostki I Armii WP dotarły do 

laby, a ocłd1iały li A""ii 1neltnfy si~ w stolicy Czechosłowacji - Pra· 

dze. Na zachodzie 1 Dywizja Pancerno zajmowała pozycje w północnych 

Niemc~ech, w rejonie Wilhelm~hoYen, o 2 Korpus Poiski rozmieszczony był 

we Włoszech w rejonie Ankony i Bolonii. zaś iego jednostki tyłowe w okoli­

cy Bari i Neapołu. Polscy , ioł„~erze znajdowali tię równiei na Bliskim 

Wschodzie. I , ', ~. , 

Jeśli w toku działań wojennych nie było wqtpłiwo~ci, ie celem zasadni· 

czym jest ostateczne · rozgromienie hit~erowskich sił zbrojnyc~, to po 9 maja 

· 1945 r. powstało pytanie: „Co dalejł" ·To pytanie przede wuystkim stawiano 

sobie w Polskich Siłach Zbrojnych na Zachod1ie. 

S
ytuacja była niezwykle 
z.łożona politycznie. . W 
Warszawie ist11iał Rząd 

TymczaS'owy opierający swą 
politykę zewnętrzną na soju­
szu ze Zwią<'-ldem Radzieckim, 
a eo więcej wprowadzający 
zgodnie . z Manifestem PKWN 
reformy społeczne uważ.ane na 
Zachodzie za zbyt radykalne. 
Rząd ten dysponował' ponad· 
to własnymi siłami zbrojny-· 
mi. 

W Londynie „rezydował na­
tomiast rząd emigracyjny, u­
znawany przez Wielką Bryta­
nię i Stany Zjednocl'lone i 
wrogo nastawiony wobec trt.e­
ciego członka Wielkiej Koali-
cji antyhitlerowskiej 
Związku Radziecldego. Progra­
mowo nie akceptowano re~orm 
zapoczątkowanych przez 
Rząd Tymczasowy, w którym 
- a to było dla polityków 
emigracyjnych szczególnie nie 
do strawienia - jedną z czo­
łowych ról odarywali ko.mu­
niści. Polskie Siły Zbrojne 
podporządkowane były, rzecz 
j~sna, rządowi londyńskiemu. 
Łącznie w formacjach PSZ 

w maju 1945 r. znajdowało 
się 1114.460 źołn,ierzy, w tym 
171.220 w wojskach lądowych, 
19.'.łOO w wojskach lotniczych 
i 384tl w marynarce wojen-
nej. · 

Geograficznie najwięcej toł­
,nierzy znalazło się we Wło­
szech (po.nad 55 tys.) i na 
Wyspach Brytyjskich (ponad 
54 tys.). Dodać tu trzeba je­
szcze Pomochiczą Wofskową 
Służbę Kobiet (6700 oc6b). 

PSZ podle1ały Na.czeln*11U 
\Vodzowi, którym od inaja 
1945 r., po wyzwoleniu z ot­
lagu był gen, dyw, TadeUH 
Bór-Komorowski, b. ltoinen­
dant Armii Krajowej. Ch-0ć 
wojna zakończyła się . Nączel­
ne Dowództwo nadal rozbu­
dowywało polskie formacje. 
Żródło zaciągu · sta11owiły ty­
siące młodych ludzi wywie-

• zionych na roboty do Rzeszy, 
wreszcie b. jeńcy z Oflagów 
i stalagów i ci z kampanii 
wrześniowej i z Powstania 
Warszawskiego. WśTód no- , 
wozaciężnych nie brakowało 
Polaków ·dezerterów i jeńców 
z Wehr:in:achtu oraz z Mgani­
zacji Todta. Nie nioma też 
.nie dostrzegał naturalnego 
~ do skupienia się Pola­
ków w p1>lskich jed·nostkach 
zbrojny.eh lub w ich pobliżu. 
Ciekawym przykładem jest 
historia pow11tania 1woi11tej 
enklawy polllkiej w miastecz­
ku Hare.n, tut . nad sranic11 
hole-nderską, z Jrtór~ wy- . 
s!edlom Kiemców i powołano 
za zgodą brytyjski! p&lskie 

· włed9e admłnł11tracyjine. Wła-. 
h łe 110rgmizowały 11l'koty, 

przedszkola, 1zpitale · dla pol­
skiej ludno.ści. Haren pot·ocz­
nie nazywano „Maczkowem" 
od nazwiska dowódcy 1 dywi­
zji pancernej gen. bryg. _Sta­
nisława Maczka.· 

\V wyniku zaciągu po maju 
1945 r. PSZ już , 1 lipca 1945 
r. liczyły 228.000 żqłnierzy. 
Największy J>l'zyrost na.stąpił 
w 2 Kćrpusie Polskim we 
Włoszecł)., bo aż o ponad 35 
.tys. osób. Doprowadziło to do 

·interwencji n'larszałka Alexan-
dra, który 17 WTZeśn<ia 1945 r. 
zagroził dowódcy korpusu 
gen. Andersowi zmniejsze­
niem racji żywnościowych. . 

Anglicy bowiem. nie mogli 
nie dostrzegać paradoksalnej 
sytuacji, w której oni pełną 
parą· prowadzili przygotowa-

nia l'kl demobilizacji, traktu­
jąc utrzymanie wojsk· jako 
brzemię podatników -W, Jłry­
tanii~ natomiast Polacy roz)Ju­
.dowywali swoje formacje. 
Podłożem akcji wubunkowej 

były· zr~sztą nie ·- tylko wzglę· 
dY' humanitarne, lecz także 
po.lityczne. Bór-Komorowsłd i 
Anderl! niejednokrotnie i to 
niekiedy . publicznie dawali 

· wyraz swemu przekonaniu, że 
konflikt ·zbrojny mif)dzy mo-
carstwami zaehodnimi a 
Związkiem Radzieckim to 
kwet1tia jeśli nie miesięcy, to . 
niewieiu lat. Najwyżej pięciu 

·Znamienna jest rozmowa 
jaką w maju 1945 r. odbył 
gfln. Anders z brytyjskim 
marszałkiem Alanem Broo· 
kiem. Anden ehciał połączyć 
całole PSZ ar11.1mentuj11c tak · 
„iż po poł11c11eniu PSZ w 
Niemczech ma o.n nadziejłł 

wywalczenia ~· drotł do 
Polski:„" 

Wmzystko te ~ło zwy.kłym 
budowaniem .mlftków na lo· 
chlie. 

I li~ lMI w. W. Brytania 
i st. Zj9dno<:llOne umały Tym­
cguowy Jl~d Jedno.lei Naro· 
clow•j (W j„o lllrład w1•dł 

m. in. St. MikQłajczyk, b: pre­
mier rządu emigracyjnego) i 
równocześnie wycofały uzna­
nie' rząi:lowi londyńskiemu . 
Status formalno-prawny PSZ ' 
stal się dziwaczny. PSZ uttrzy. 
mywane przez Brytyjczyków 
jednocześnie podporządkowa· 
ne były Naczelnemu Dowćd· 
cy, który znalazł się w stanie 
niejako podwójnej podległoś­
ci - ' rządowi brytyjskiemu 
(konkretnie War Office -
ministerstwu wojny) i wła­
dzom emi)?racyjnym (formal-

. nie prezydentowi Raczkiewi-
czowi). 

24 sierpnia 1945 ·r. rząd 
brytyjski rozstrzygnął · osta­
tecznie tę dwuznaczną sytua­
cję oznajmiając w piśmie do 
ambasadora Edwarda Ra.czyń­
skiego, że „panowie prezydent 
Raczkiewicz I gen. Bór-Komo, 
rowski nie sprawują już żad­
nej władzy rlad PSZ, które są 
ood dowództwem brytyjskim„. 
decyzja rządu J.K.M. iest pod 

. tym względem ostateczna". 

Po nawiązaniu stosunków 
dyplomatycznych z TRJN w 
Warszawie zaczęła się batalia 
polityczna o pow.rót PSZ do 
kraju. Jest to temat wyma­
gający odrębnego potraktowa­
nia. W tym m1ejscu odnotuj­
my tylko zbiorczo, że (we­
dług danych „Polski czyn 
zbr<>jny w II wojnie świato­
wej", · t. II, na ogólną liczbę 
249 · tys. żołnierzy PSZ na 
Zachodzie (grudzień 1945) 
wróciło w latach 194~11146 
·do kraju 105 tys. osób, w 
tym z W. Brytanii - 86 tys „ 
z Włoch - 12 tys„ ze Srod­
kowego Wschodu - 2000, z 

· Niemiec - 5000. 

Wśród powracaj11cych do 
kraju znalrili iii= generało­
wie: Juliusz Rómmel, Mieczy­
sław Boruta-Spiechowicz, Izy. 
dor Modelski, Gustaw Pasz­
kiewttz, Bron·isław Prugar­
KeHing. 

W powołanYm w lll4e r. 
przez Brytyjczyków Polskim 
K~pusie Przysposobienia i 
Rozmieszczenia pozostało 114 
ty1. os~. z tego · zatrudnio­
nyeh fizyemie było 66 tys. O· 

sób, m. i·n. w budo~"Tiictwie, 
rolnictwie, 16mictwie, prze-
m"le. ' 

Do r6mych Jrtaj6w wyemł­
itrowało 1' tys., z tego we 
1'rant!ji osłedl!ło li• '7' tys. · 
ot6b. 

Brali: danych nu . ll'Ołr6d 
oozo1tałyeh na ZachMzłe f'l"'­
wr6cłło ~ haju w latacti na­
st~;y<:h, t;. po IHS roJru. 

OMIKKl)N 

ZOK proponował „Konsumy" zre~lizowały 

obrońcy konsumentów z Legnicy 
Ch~ d~fł·j wrócić d~ sprawy. która gościlil 

1ut w tej rtM)rvce· wieldkrotJnie. a mia'I!Owicie do 
k.alażek życ:z~ i ~aleń. Razem ze Zwłąśiem 
ObrMV Kommmentów 9taram aie naitnaW!iać nie­
zadowolonyc.h klientów różnych · placówek han-. 
dlowych do korzvstamia z możliwości wpisyw.iLnia 
swoich uwal!' do tvch właśni~ kslażek. A nama­
wiać trzeba bo ooinia że SZJkooa na to czasu 
je'lt tlOW!lzechna. no i. co tu ukrywać. ma pod­
stawv. Cz:v to u.acz„ fednak że ksiątkł te są 
tylko makuiaturą? W~elokI'otnie zda.rzalo lilii !li" 
słyszeć od dyrsktoró'v firm handlowych. że kisiąż­
ki sa ie:dn:vm z ważnvch iródeł informacji dt> 
oceny kieroW!llictwa I personfllu sk:fepów. Oczy· 
wi~cie. że naicze;ciei pel"l90llel tłumaczy niepochleb­
ne dla siebie Wt>i·!IV tym, że klient byJ a to lek­
ko ClietrzeżwY a to wviatk:owo qderliwy, te nie, 
miał racji, że n:iie zn.a orrenlsów ltd. lit'P. - jed­
nvm słowem źe wota iest .r1iespr11Wiedliw:v. I cza· 
sem tak się rzeczywiście zdarza Ale jeśli w ja­
kim~ t!klepi" k11.dk- ~ażaleń puch·nie. w'J)isy eo 
i . ru ~e DOWtarzaią. to iest dla n1111 rzeczą oćzy­
wi<rta - tw1erd-.ą dvrekt.oI'Z'V - że wszystkie ()'Ile 
nie motta 'iv · nie,łuszne ooś w t~J placówce 
mu„c;t szwankować. Na tej podstawie zwy"''e na-
8llamy kontrole. b':v przekonać się, „or> w traiwie 
111oNoczv". 

ZOK od dawnn postulował. by dać klientowi 
..-ne 1edna możliwość korzysta•nia z: tego do­
~ill. Cbodll • •tlła.CM, Jli•d~ kierownlchN 

• Jak to · robią inni 
nrzedsiebior9twa bancłlow-io, lftlUWGIW ,....,,_. 
mi do od~Wliedzi aa ntdf wol-. P!'Z11!!11a ldin­
towl elaborat. któr:v wyjtitnia wt.te z W7'i1ttkiem 
meritum Sl>l'awy. ltanowi11,e !)O prowtu. mnie~ 
lub &ardziei sorytny, unik. POllliewu od Ollł9U 
Wt>isu mija czesto wiele ty.l<)dni, a w &idepie 
Jest iuż nowa książka. konirum.nt nie ma · mo• 
źiiwości udowodnienia, że ZOlltal w taki•j odpo­
,,„1edzi ·oo prostu okpiony. Dlate,;o też ZOK po­
stulował, by jedna kopia wpisu pO!Olltawała u 
BkarźaceJfo, co dale mu s2lanse . odwola!tia lli.4 od 
wykrętnej odpowliedu je!H w Oll>le ma jeszcze 
chęć dochodzenia 1woich praw. 

.J•lro oierw9i. na ten DMtu!at ~ pl'!leCł­
stawiciele odd:zi•łu łód7:\tiell'!) Przec!Mt1biontwa Ga­
stronoankzni>-Handlowe,eo „Korurumy", O,.relldtnr 
ódd:!li·ału. Jan PratmoW'Ski, infonnuie 'W piśmie 
skieroiwainym do ZOK, ie od n&jbliisze.lo -pon!e­
działku w 9klepach teito J)rzeds!ebior11twa wipro­
w acbla sie druJ[ą kooi11 katdi!l!O WDil811. prze2111a­
cz:ma dla klienta któr:v ma w ten aposó.b dowód 
swoiei skarlti. Reakc.ia szYl:>ka i całkowicie po 
mvsll konsumentów. Wypada mieć na.dzieję. ie 
.. Konsumy" beda oi~rwsz;e. ale nie jedyne. 

Wart<i wi edz.ieć. że oodobne~ zdania iak ZOlt, 
· iest także Wydział Handlu Urzędu Miasta Łooai. 
Skierował on oismo do Ministerstwa· Handlu We· 
wnetrznell:o i U-shr.~ z propozvcj11,, by wyposażyć 
~ p\ae6włd handlowe w 9IDe 1fłdftł• 

" 

........ ....... I ....... .., ~· JlllP'llMIO •. „ ~ .... „ o:dpowiec!Zi <rl& *-'Cl 
kli1mt6w • ~„ h.u nile W'f'jdaiaj•. ~­
lłi;kioh llOda«tllln70h w .._eh lu'b ~liosktell 
DMblem6w. st.d W J)Oili-.d&nie J)rzez Ea·interei&­
waneJ[o kottU W'Pi•u da.je m,u mozliwość !lSł:oOllun· 
kowania się do treści wyjaśnienia". Tyle propi>­
zv<:ja ł6d»kich wta.dz handlowych. Decyzja leży 
beru w lf;lt;iti MHWiU. 

• • • 
!'rat~ „ ł!e!I l'Ubr:lree. lrorą"ftMe • . po4-

r6b red&torów ty~~lta „ Vello", rdf:me ~·­
ruucie Jr.onwmencki~. o.tatnio Ba.rtlomiej ~ 
R:i odwiedlllł t.e~ce razi• działa Klub Ocbr~· 
DY Konwment.6w, zarejutr<l:wlm'Y dwa laita 'tel!m. 
~zez ten CIUi llOOlennło.r • Lelni.C7 młat'Wiłi po 
myśli ~6w ~ 7150 im-aw zdonoin:veh tele­
fon!czm•. · l)Olllad 350 l!IPraw zgłoszonY'Ch w liietach. 
Po int"rwenciaeh klubu., handel zwrócił ktientom 
pół miliona złotych r:a zawyżone ceny, zła jakość 
towarów lub U8łuc. Udało Ili~ doprowad!ić do 
<0b11iżenia ceny 'ki10ł91'ama . ka~i'a ;s 1100 do 800 
zło~ych. „Wył11>1>ano~' ·i ·wYcóf&:n.o z obrotu 8 tony 
i:le.e:o Dieazywa i 58 . ł!Gn m•ki w :l!atahiyM 1atunku. 
Podobnoi~ - ·jak w innych . orranieacjaeh kon•n· 

mencltich. wez:V'llhlm.e l!IPt'•WY notcwlllll• ~ w 111• · 
cjalnej bi~. lct6rej 1Nbość *•le rolńie. "Po­
zytywnie watwiamy około 80 ~ .... -
11t6wi nb!a ttłtt!lm. . 16nł. P·ra!9nff - ll09-

, 
I 

.W. llO lli>raiwdzeni• i wYiaAnienlu oka'zuj• • 
n.a o_.a nieuzasadnione. Niektóre U.ty przekam­
iem:v do dalsHio zalatwlenl.Q. zamtere110w·anym 
1ednastlcM1 hal'ldlu cu urzędom. OcZY'Wiście talde · 
in.tenveneie t:o nie wszystko. · czynnie W511'6łdzla.­
lamv n·D. z Izba Skarbowa. zarządem wojewódz­
kim Społeczneito Komitetu Przeciwalkohol&wego, 

.wojewódzkim sztabem antyspekulacyjnym, wy­
driałem orzestęTJ<S'l;w i?OSi)Odarozych p,rzY Woje­
wód21ldm Urzedl':ie Spraw Wewnębnmych. wspie­
r•l 1ur. także Wolew6dzkli I{omttet Kontroli Spo­
lecznej. mv za.ii uctestnf.czyllśmy w Tllie~tóryich 
ieiro iMJ:>ekcjacib tere11owvch. Współtiracujemy taik­
i• I miefS(l()~l'l'!ll PRON" 

Z ceyim zw:vkle tirZl'choił?.a ludzie? Zawyłimie 
~. i>obieranie w lokałaoh srutronomicznycb zbyt 
W".NC>kiej m.ariy gprzedawanie towa·ru i«'&ej ja­
lc!ołd DO cena.eh towaru dob~. niska jakoiłc! "' 
~uł6w, 111elrulacfa, czasem zwykła niespra­
wi.9dlJ!wość, która nilct nie chciał sie zai11ć - oto 
na1czests:i:e p<>wody 1111tM1. . -

Podobnie iak w wi11kmoścl or.gan~cji konsu• 
menckich nie ma w Lelf!licy urzędników · etato­
wych -: klub dv~nuie fednvm . ciasnym poikoi­
kiem i dzi.ala dzir;:kd enerlf.ii członków. Nie ma 
dot:tcii •. · boeyk:a · sie z kłopotami finan.sowy·ml. 
JE!dvna satysfakcją jest frekwenc1a konsumentów, 
ni.tkajacv·ch tu rady, pomocy. ostatniej instancji 
odwoławcz()j. Czyli to samo. oo w lód~kim ·zoK. 

0Drae. lt. KRUB8KI 

~':. DZIBNIOK IA)DZKJ ar 16' (118111} I 

.. 



Z m:vłlą o tych dzieciach, kt6· 
H wakacje •pędzają w t.odd TPD 
wsp61nie z Ogródkiem Jordanow· 
skim ar 3 cna Widzewie, przy ul. 
16:aefa 6) organizuje dziś p6lkolo· 
nijny festyn. 

Początek ju:ł o codzlnle te, a 
w programie wiele lmpre1 spor• 
towycb l rekreacyjnych m. la. 
wyścigi na wrotkach rzuty krąt• 
kamt do celu, błyskawiczny tui:• 

Półkolonijny · 
festyn 
alej plłkt notnej, slalom z prze· 
szkodami, turniej tenisa stołowe• 
co, a także konkurs rysunkowy. 

Uczestnicy lmpre:r.y mogą nie· 
odpłatnie korzystac :r gier I au· 
_tomat6w sręcznośctowych. 

· Przewidziano r6wnlet wYStępy 
m.łodzletowej orkiestry dętej • 
NRD. Dla dzieci I młodzieży U• 
czestnlczącycb w półkolonijnym 
festynie przygotowano napoje 
chłodzące l słodycze. 

<el> 

KREDYTY 

W
ciągu pierwszego półrocza 
łódzkie młode- m'łłżeri•;ł wa 
otrzymały 1130 kredytów o­
p1ewa1ących na sumę pra· 

wie 160 mln zł. W porównaniu z 
„rzeką kredytów" sprzed np. 
dwóch lat, jest to dużo mmeJsza 
liczba . Jak już informowaliśmy, o­
becne zasady przydzielania tych 
kredytów pozwalają na ich wyda· 
wanie jedynie' młodym mał7eń· 
.,;twom, otrzymującym pierwsze sa· 
modzielne mieszkanie oraz osobom 
samotnie wychowuj<łcym dzieci. 

Zmniejszenie liczby przyznawa· 
aych kredytów pozwoliło na 1eh 

a 
zowa6, eplewały na sumę 767 mln 
zł, ło w dniu 31 czerwca br. kwo· 
ta ta nie sięgała 3541 mln zł. 

Co najczęściej kUpuje się na 
kredyty MM? Dominują meble I 
sprzęt zmechanizowany. Potem ·I­
dą telewizory. sprzęt radiotechni· 
czny. tkaniny, firanki I wyroby 
dekoracyjne. Najmniej, bo niecały 
I procent pieniędzy z kredytów. i· 
dzie na usługi, ale to nic dziewne­
go, bo w czasach braku wielu ar­
tykułów właśnie kredyt MM urr.o­
żliwia ich kupno bez czekania w 
nieskończoność. 

urealnienie, ło znaczy na lepsze do- Gdy rozmawiałem z z-cą dyrekt<>­
stosowanie puli' towarów, jaką dy· ra II Oddziału PKO w Łodzi, Ka· 
'!iponują ~klepy, dÓ liczby przyma· zimierzem Sluaełaskim, na Jego 
wanycb kredytów. \V plerws?.ym biurku leżały teczki czterech dość 
półroczu posiadacze kredytów li· przykrych 1praw. Otóż posiadacze 
mienili. swoje czeki na towary o tych kredytów przekroczyli swoje 
wartości 391 mln zL Oznacza to, uprawnien1a, które regulują do­
ie powainle zmniejszyła się war· kładnle m.ln. lloAć możliwych do 
tośó przyznanych. a nie zrealizowa- zakupienia artykułów. I t.ak wol-

ee. W razie wykrycia · przez bank, 
a nie . sposób tego ukryć, że ktoś 
kupił np dwie lodówki na Jeden 
kredyt następuje natychmiastowe 
zamrożenie pożyczki, bank żąda 
zwrotu książeczki I blokuje dalsze 
zakupy domaga się także szybkie­
go zwrotu zrealizowanego już kre­
dytu, ouciążając sumę zakupów 
wyższymi procentami. Tak więc 
tego typu • .numery'' · są bardzo 
~rudne do ukrycia l bardzo dole­
gli we, gdy dojdzie do ich ujaw· 

r.111'...,.,,,.IH"ll,,.llllll'A»DWWW.1111'1'1'.R'l'.l'll'ILITl'll'l'llD"l'-I 
§ · MAU - iiTUDYINB - „Wojna 
S awiatów" p0L od lał li 1ods. 

§I u~'M - NaJsławn11J1ze fUmow · 1 
"ow11U17 &<>cR 11, 18.JI 

S OKA - "w krainl• qlwnyc:h 
S zw1erz11t" rsdz. godz. 1UO. §1 § zwierząt" radz., godz. 13.ao, „Gil· ~ 
S na czy łajdak" fr. godL li, 11.1s„ S 
~ u::v3!1A - Kino DOD ltop O< §~ S &od&. lo-G „Afera „Concorde" 
S w&. od lat li oru Wm7 krói-
SI 11.omeLr11iuwe ~ s ·\U.ODA (i WAKDlA - „Imperium 

I 
11:onua1,akuJe" USA od !at u S 
&OdZ. 11.:10, 12, lł.30 11, 18.l!O ~ 

MUZA - „Too&ale" USA od lat § 11 godz. 16.li, 18.41. 
S WA:tNB 'l'BLEFONT l M.UA - „Zywa t~" radz. § 
S b.o &oda. 16.li, „Popiół l dia· S 
S Pogotowi~ Ratuallowe Ili ment" poL od lat 11 &odz. 11. S § itrat Połaroa Ili PO&Ool - ,,Akademia Pana Klek· ~ 
S Pncntowle IWO tri aa·· ca. I l U pol. b.o. &odz ~ 
S '"''""'"' t• łelelontcma tU Ul.li, „obcy - I pa1ater No- !11 S lnformaeJa kolejowa S&·Sl-D •U.omo" aga. od I.at li 1odz. I 
S ~fn•m'łf te ••Ks: 19.lli. § s Dw. Centrala, „..... STOKI - ,,ABBA" IZWedz. b. o. § Ow P6tanen' IS-łł-11 godz. 18.1.5, .,Ucieczka na Atenę" ~ S Pocot„wl• ciepłownicze 32..U-l ang. od I.at 15 godz . 18.15 ~ § Pngotowt~ ener1etycznes _ ••.łJ IWIT - „Superpotwór" jap. b.o. S 
S ł.6dł P6tnoe .,... &odz. 11, „ Widziadło" pol od lat S 
S t.6dł. PotodDl1 •!!"~ 18 godz. 17, 19. ~ S Pogntnwle cazowe g.__. TATRY - Błąd szeryfa" NRD S 
~ Pn1:otnwt1 4łwt1owe b " „ ~ S 11-35·11 n-tt-• .o. &odz. 15.15, "Walka o ogień S 

K. K. s rELEFON ZAUPA.NIA ~st.n kanad.-fr. Od lat 18 godz. 17.15, s § \tł.ODZIEŻOWY TELEFON ZA• 19.30. ~ 
nienia. 

--------------- S UFA.NlA - IS-IO-łl eayan' w HALKA - „Nie ma mocnych" 1 · 

P k 
S gada. 13-11 poL b.o. Codz. 18, 18. I 

O remy S l'ELEfON ZAUFANIA dla kobiet KEK.ORD - ,,Szpinak czynl cuda" I 
~ a ełi'ła proltlemOW• - 11-łO·:U ćzeL od lat U &odz. 111, „Na S~ · 
~ w r;o1b. u-a prz)>nłc>U będziemy sprytnieJ· 

d I • S li •tary" eza. od lat 12 coda:. o ·opa an1a.iil. § nieczynne ftATllT 
17

' li. I 
S • APTEKI § WYSTAWY S Mlcll:lewtcza Ili, Nlctamtana ss 
~ SALON SZTUK.I WSP0ł.CZESNU Dąbrowsktego 81, Lutomierska 
~ (Piotrkowska 81) &od&. 11-11 - U6, OllmpiJska 7a S nych kredytów. Jeśli jeszcze rok no kupić po jednym telewizorze, 

temu, wydane przez O Oddział PKO radioodbiorniku ezy magnetofonie, VI r a d i u o G H, I c_z_e_k_i_. -k-tó„r_y_c_h_n_i_e_· _„_d_ąz_o_n_o_•_r_e_._u_-_ty_l_k_o_p_o_i_e_dn_e_j _l_od_6_w_c_e_cz_y __ p_ra_1_-

w, najbllższą niedzielę Ł6:~ Roz- Letm' rem· ont w .,um· 'urersalu'' 
Piękna pogoda ostatnich dni za- S malarstwo L. Rózgt Pablantce - Armil Czerwone S 

chęca nas do opalania. Jednak za- S~ OSRODEll. PROPAGANDY SZTU• ł, Kon1tant7nów - Sadowa 10. ~ 
równo sklepy drogeryjne jak I ~ Kl (park Sienkiewicza) godz. Głowno - t.owlcka 33. AlekHn ~ 
chemiczne nie posiadają obecnie w 11-18 wystawa fotoarafU. Sa- drów - Kokiuszld f, Zgler: ~ 

lon Zaproszonych. - Slkor1klego 1~1• Dąbrowskieg1 I 
sprzedaży żadnych środków do o- S li, owrków - w.YDYl'u!kleco s. ~S 
pałania oraz kremó,w po opalaniu. „uz• „ >11 
Czasami można dosłać krem ,,Ni- S - „„ DdtJR'I' BZPITALI I 
vea", ale jego dO&łaWy są mini- § lUSTORII RUCHU U:WOLUC'l'I· !.§ 

1łośnła Polskiego Radia w awolm .., ff 
stałym programie literackim o godz. 
10;15 przedstawi reportu pośwlęco· 
ny „Głosowi Robotniczemu". Autor 
audycji lanuss Wojdeckl rozmawia 
H znanymi I cenionymi pracownika· 
ml tej redakcji. 

P.ZU PROPONUJE 

Gdy dzieci podrosną i edejdą, by 
założyć własne domy, przychodzi 
czas pomyśleć o sobie. Mimo nie­
wysokich zarobków zdarzają sie 
wśród nas tacy, którzy . zdołali na­
gromadzić· przez 20 lub 30 lat ora 
cy, pewną sumkę pieniędzy. Na 
własny domek czy luksusowy sa· 
mochód to za n\ało, mieszkanie tuż 
urządzone I wielkich inwestycji nie 
wymaga, zaś przehulać ~rudno, bo 
zdrowie już nie takie._ 

Z myśli\ właśnie o podobnych 
ludziach PZU oferuje do sprz!'da 
nia ... renty. Aby zachęcić do tran 
sakcjl podaje się ewentalnym kup 
com-rentierom następujący pny 
kład:' 40-letni mężczyzna wpłaca 
teraz 100 tys. zŁ Nie Jęst to na 
dzisiejsze :czasy . astronomiczna su­
ma. Gdy osłiiga · wiek 60 lat, PZU 
zaczyna mu płacić miesięczną ren­
tę w -w:ysokości od 5 do 9 tys. 
zł, w zależności od rodzaju wyku­
pionej renty, Przyzriajmy, że to 

Zawieszenie porad praw*ych 
W związku z wyjazdem naszego 

radcy prawnego na urlop od 16 
lipca do 26 lipca br. ulegają za. 
wieszeniu 

W najbliższy poniedziałek do re­
montu idzie duże stoisko z arty­
kułami dziecięcymi. znajdujące się 
w „Uniwersalu". W przewiązce. łą-

r 
niezła sumka, jedyny minus, że 
Inflacja może do tego czasu ,,zje&ć" 
dużą część wartości owych tysięcy 
wypłacanych za 20 lat. Ale 1 w 
PZU !est przecież możliwość ureal · 
nlenla kwot. Jeśli rentę kupujemy 
za większą sumę. to ocżywiście i 
comiesięczna wypłata potem jest 
odpowiednio wyższa. 

Przepisy PZU stanowią, te ko­
biety mogą rozpocząć otrzymywa­
nie dożywotniej renty w wieku 
55 lat, zaś mężczyźni od 60 lat. 
Osoby. które zdecydują się na ku· 
pienie renty, moga po upływie r<>­
ku wycofać całą wpłaconą sumę 
Możliwość odzvskania pieniędzy jest 
także wtedy, ieśli pobieramy Już 
rente nawet przez liilkanaście lat 
W Pt:z:ypadku z_(ą.riu osoby _ubezpie;; 
czl:>nej, · zań I fu zaei"ęfa onll ·pobierać 
rentę. cała suma zostaje wyp1aco­
na osobie przez nią upoważnionej . 
razem z przysługującymi odsetka· 
mi. 

cz11c1j budynki „Unlwersalu'' i 
,,Rarytasu" rozpocznie 11• roboty 
spowodowane dwoma przyczyn•ml. 
Pierwsza s nich to konieczność 
przeprowadzenia prac konserwacyj­
nych. zaś dru1a wynika s." oba· 
wy przed złodziejami. Przez za. 
montowane w dachu tej przewiąz.. 
ki świetliki dostawali sht oni do 
wnętrza. a wtedy łupem padały 
towary dużej wartoścL 

malne. Niestety, w najbliiszym ,_, NEGO (Gdaillika ta) aod&. 11-lT. Chlrurata OI01na - Bałut7 I 
czasie sytuacja ni• uleanle popra· S ODDZLU RADOGOSZCZ CZ&ler· ~~• lmdJa ':::'Y==o rejo- Ili§ 
wie, 1dyż przemy1ł nie potwierdził § ska lł'1) coda ł-lt nowveb nr • a „ 1. 10 s 1 BISTORU MlAS'J:A LODZI (OlfO- J „ • '"' -; zp · ~ 
zamówienia lódzlde,o handlu u 100 ~ dowa m lodz 11_ 11, tal tm. Barnc1ueao - c:oaZlennie I 
tys. środków do opalania. Cała ~ C11a prz;vcboclnt rejonowycb nr nt . ~ Wt.OKIENNICTWA (Piotrko'Wlll:a f l ł; kptial lin SkłodóWlkte'J· produkcja kierowana jest bowiem ~ 2121 lod lG..-1'1 · c I! 
do dużych ośrodków wypoczynk.o- E SZTUKI 1~t11ckow1kleao n> aod&. at ~~~o~~ ~ •• ~re::: 1111 

wych w miejscowościach nadmor- ~ 10-17. n7 Alekaandrow. Dla prz;vchod· 1 
skich. Do naszych sklepów ira!I IS MlASTA ZGlERZA <ZCłerz. .,_. ni t1Jonow7cb nr i 1 ł następu. 
niebawem oliwka do opalania dla SS M~~~';5_:11:e~~Nf~z. <~~t!nl..... ~~C:.P1!8l•e. 01m.. 20K0 

oper'!?!' •. • lmw. 
dzieci. ale nie pokryje ona całego ~ ~-. ..... ... I& -
zapotrzebowania. Na pocieszenie S pl Obr. Stalingradu l) 1oc1&. lomchera w dnlach: a, 1 10 14, s 11-11 li, li, 12, Ił. 18, U; llll. Brudzih- as 

Podczas prac, prowadzonych przez możemy podać, że w magazynach ~ • • • •kiego w dntacb; l, s. I. '· I , ~ 
brygady orzedslębiorstwa „Techma" znajduje się duży wybór wód toa.- ~ u u li. 11 111, 11, 13 u :n 19 ~ 
•wietlikl zostaną zamurowane, U• letowych I kredek do warg. które s zoo I czynne od co!lz. • do li oia PrzycbOanl lteJonowe3 nr . I 
nlemożllwlająl! w ten sposób okra- już są kierowane do sprzedaży. ~ (kasa do 18) naatlłpuJlłce apttale; tm. Sonen- S 
danie domu towarowego. Według (iza) s· LUNAPARK: czynny W Coda· 12-20 berga - dni nieparzyste, tm. Pa- S 
planów, jeśli pogoda dopisze, ro- S OGROP BO'I ANICZNY czynny od •teura - dB! narzy1t„ S 

~ godz 9 do zmroku GOroa - SZpltal 1m Bternackte- I 
botv potrwa.Ją około trzech tygod- ~ Ki\PIEl.ISKO FALA ezynne w go - eodztenn11 dla gmtn:y 
ni. Gdy będzie pada~. nie da się Na1·w1·ęce1· młodz"1ez·y s godz 10-18 Rzgów; Szpital lm.. Brudzlń- ~ 
tak szybko wykona~ tych prac, § POLMIARNIA "czynna w 1odz. 1kie&o (Kos. Gdyń&kich 61) ~ 
bowiem nlemożli.we będą roboty S 10-15. Poles1t · li~pltal •m Biernackie- I 
betoniarskie na dachu budynku. ,. kob1"et ' - na Bałutach ~ go - codziennie dla m Kons· s S ltlNA tantynowa. Szpital tm. Koperni- , S 

Na czu remontu artykuły dzle- S ka (Pabianicka 62) S 
cięcie zostaną przeniesione na In~ S BAI.TYK - „Seksmlsja" poL Od Sródmlrict1 - Szpital tm. Bar- ~ 

Nasze miasto liczy około 850 tys. ~ lat 15 godz. 10. 12.30. li. 17.30 Ucklego - coddennie dla I 
ne stoiska. I tak sprzedaż wypra- mieszkańców. z tej liczby blisko § 20 · przychodni rejonowych nr łl § 
wek niemowlęcych, konfekcji oraz 200 tys. to osoby. które nie ukoń- S IWANOWO - .• w pustyni 1 w 43. Szpital Im. SOnenberga (Pie- S 
dz. ć czyły 18 roku życia. Najwi„ceJ· bo S puszczy" cz. 1 1 ll poi b.o. ntny 30). • S 

1ewiarstwa dziecięcego odbvwa „ .., godz. 13.45, „Ucieczka z Alea- Wldzew - Szpital Im. sonenber- ~ 
sie będzie na 1 piętrze domu to- prawie 55 tys. mieszka na Balu- ~ traz" USA od lat 111 1odz. 1us, ga (Pieniny 30) S 

tach, najmniej natomiast w $16d- S 19,30. CblruqJa urfZO'IV• _ szpital 
waroweio Obuwie dziecięce sprze- mieści1.1,.. gdzię lliedawaał przekrc.- POLONIA - .Jk!k-'tlJa" , pol. w. ka!U"'llrte«o (Drewnowska "5) 
dawać się .będzJe na. JIJ piętrze. czyli onl dopiero liczbę 20 tys. Bio- S od lat IS lodz. 11.30, U. 1UO Neurachł•UNłla - Szpital tm 
tam gdzie bufJ 'cita dorosłych za. riac . pod uwalę: liczbę_piężczyzn ! S P~1:1:#iolNd - "Pouuklwacze Barlickiego (Kopcińskiego 22) . 

k~iet, to r~w~eż na aałuta~h plec ~ zaglntonel arklt' USA od lat 12 Okul11tyka - Szpital tm. Bar-
bawki trafi' na 11tolska papierni· piękna dommuJe, bo przewyzsza u. S godz 10 13 ao 11 17 m seans llcklego <Kopcli\sldego 22) 
cze, ze sprzętem zmechanizowanym czbę panów aż o 18 tys. Najmniej- ·s nocny filmu p0rzedpre~~rowego Laryngotogla dzlecl11ea - ln1-

. pod „ . ~ tytut Pedłatrh (Sporna 38fSO) 
I tam. gdzie handluje się upomin- sze 1zanse ,,na ryw maJą pa- I „Dziecko łlosemary" USA od lał Cbtrurgls dzlectęca _ Instytut 
kami. Wózki dla dzieci kupować nowie z Widzewa, gdzie pań Jest S 18 godz 20.30 Pedlatrll <Sporna 38/IO . 

Kierownictwo łódzkiego oddziału tylko o 9 tys. więcej. Nie należy ~ WLOKNlARZ - "Paaater w lr•J· Chtrurgta n~kowo-twarzowa _ ~ · 
PZU twierdzi, że forma ta cieszy będzie można w stoisku ·aporto- się jednak martwić. bowiem w ~ dankach'.' chlfuikt od lat 1~ Szpital Im. BarlłckM«o (Kopci!\· I 
s1·„ •uż pewnym •Ginteresowan1em. wym. Łodzi i tak m1·eszka o 70 tya. wi""' S godz. IO 12·30• H Film w wer- •kle"'o n> ~ " ' - . „- S 1Jl oryglnalnl!J r cz:y"lam1 ll•tłl "' ~ 
Oczywiście rents kupiona w . PZU · K. K. cej pan. S l 1 Bł kit • USA Laryn11tolo-1a Szpital lra. ~ 
nie ma żadnego wpływu na pie- ·--------------~--------------- S da ogową • 

11 
ny l!rom' Barlickiego (Kopcińskiego 22). S 

E 
S od łat li godz ll.30. 21. Tnksv. knł""'ła - Instytut Medy- I 

niądze. płacone nam przez ZUS po .\I- SEMJNARIUI\1 G NE "l OGICZNE § WOLNOSC - .Tootale" USA OCl ~„ ł osiągnięciu wieku emerytalnego. ~ .~ .J "" łat li oraz rum ll:rlltlrometra- ayn:v . Prae1 <Tereay I) S tow7 pt „nim. ntm ntm" - .\Venerolngla - Przychodnia Der-
• KURSY ~~Sf'ERA..~TO · S codz lłl. u. tł li matologt~na IZakatna 44) 

K K . S WlSŁA - . ,Sspłta1 Brttannla" AMllULA'łORIUM SI S an1&. od lał li Coda. 9.30, 12, lł,30, ltORl\'1\fll!I POMOCY 

P. n I „l~.:~.rA - „Duch" USA od al !łl~11klnvl1•78 13'1. 

r: 7 I łat li !llodll IO lUI. 1'1.11 19.30 _ Oab!ne*:
1 ':tif :rc::Zn~ ezynny § 

W okresie od 15 do 28 sierpnia 
Polski Związek Esperantystów or· 
ganizuje w Międzygórzu wczasy 

·familijne pod hasłem ,,Esperanto 
w rodzinie. 

Wczagy te są przeznaczone dla 
:>sób które Interesują się gen el' lo­
gią I językiem międzynarodowym 
esperanto. Przewidziano bowiem se­
minarium genealogiczne, podczas 
któreao można się będzie dowl• 
dzieć w jaki llpo&ób każda rodzi· 
na (także pochodzenia mieszczań· 
skieeo lub chłopSkiego). mote o­
!1racować tablice genealogiczną JWe­
go rodu. obejmującą niekiedy 250 
lat (10 generacji). 

ją się kursy języka esperanto dla 
początkuj'ących (2 godz. dziennie), 
dla dzieci w wieku 6-12 lat oraz 
dla młodzieży w wieku 13-16 lat. 
a także kursy dla zaawansowa· 
nych. Poza tym program przewi· 
duje liczne wycieczki piesze I au­
tokarowe po ziemi kłodzkiej. 

Szczegółowe Informacje o wcza­
sach wysyła i zgłoszenia przyjmu· 
je: Oddział Wrocławski Polskiego 
Związku Esperantystów, ul. Dubois 
3, skr. poczt. 16, 50-952 Wrocław 
17, tel. 22-69-54. 

(j. kr.) 

S ,Kochaj albo rzu~" pot. b.o. cała dn,._ ~S. 
~ godz 14.30 ..... I IS łWIATOWlT _ ROTELOWI: - Oabłnt't •ntt'rnlstyC'7nJ ezynn) § 
'""s~ ,Seksmlsja" poi od lat ts godz. w C')d1 15-t ""' dni wotn• S 
~ Od ora~ • eała '1obę 
S 18. ul l\rmll ('znwoneJ IS, S s TATRY - LETNtl!! - ,Na era-- tel S3-9S „ flo 11!1 " us s § nicy" USA od lat 111 godz. tl.15 - Gablnt't ehlrnrgłl <"zynn ~ S 
S (czynne !yłko w dni f)()!llo„ne) w codz łl·-1: w dni wnln< S 
li: STUD(O - „Lawina" USA od lat ' od pral.'V eałA tfnł>ł' ~ 
S 15 godz. tT.15, 19.15. at. Koprltl•ktr111n li, § 
~ STYLOWY - „Lata dwudzieste. tel !'li «4 ·K3 S S lata trzydzieste" poi. od lat li - Gabinet stnmalobtll<'Zny ezyn S s oraz filmy kr6tkometratowe ny w l(nd7 n--' w dni wntm § 
~ god2'. 15, t'ł.15, 19.30 od or•cv - r~IA 1nbe S 
Ulllrllllllllllllll'llllllll'ITl'ITlllllllllJ"llllllllllllll'IA 

a 

w p~;zuki waniu chłodniejsfego miejsca-
Foło: A,. WAcu 

W ~PoCzynku w Międzygórzu 
mogą brać również udział os.oby, 
które uczestniczą w kursach „ ko­
respondencyjnych Języka esperanto 
lub zamierzają rMpocząć naukę na 
kursie korespondencyjnym we wrie­
śniu. W ramach wczasów odbywa-

r-----~------"'!'!"~"'""!~--------------------------------...,.-----------------.1 

Solwta 1 niedziela 
w I łódzkich parkach 

Mtmo okresowej przerwy w pro­
dukcji I braku. tego rodzaju pie­
czywa na rynku, łodzianie nie za· 
pomnieli o zaletach pumpernikla. 
Jego produkcję wznowiono Jlie tak 
dawno w niewielkiej. ,,społemow­
skiej" piekarni przy ul. Wtchod· 
niej. W ciągu miesiąca za101a tej 
piekarni jest w stanie da6 do tkle­
pów 11).&.12 ton tego rodzaju chle­
ba. Produkcja nie jest zbyt duża, 
ale teź warto wiedzieć, że Jest to 
bardzo „ wymagaj11ce" pieczywo. 
Musi by6 produkowane ze 1pec~al­
nej mąki, '\zw. m11ki 2000, która 
powinna mieć odpowlednl11, ani za 
grubą ani za drobnit. rranulację. 
Pumpernikiel siedzi w piecu bar­
dzo długo, bo aż 24 fodzlny I każ­
de przyspieszenie tego pr:ocesu oz. 
nacza katastrofalny 1padek jakości. 
Nikt więc nie będzie tego fyzvko­
wał. Skutek jest taki, te 6wier~ 
i półkilogramowe · .kostki pumper. 
nlkla leżił w skleo!e tylko Po pa. 

r• 1odzłn. A przypomnijmy, te o­
prócz walorów zdrowotnych I 'Sm&-­

kowych, ten rodzat chleba nada­
l•. Ił• także do dłuższego przecho­
wywania. Bez szkody dla smaku 
może w domu poleżeć przez par• 
dni. 

NIEBEZPIECZNY PLAC ZAJJAW 

Mteslqe temu amolowano dach 
b!oku 35, prz11 u&. Łanowej 22 
Na pobitskl ptac zabaw zwtezlo• 
no de.tkl I beczki H smołą. Ro­
boty ukot\czono, ale placu nie 
sprzątnięto . Na ptacykTL t11m na· 
dal walają słę odpady drewntane 
atare runnu I rótne śmt,cł. 

Taka łnformacJt pod4' t1t1m 1 ... 
de n c lokatorów, Martan K. All 
~ ~ sz rozmówca nł• tOlediial, ~ 
Je• ' 1D!aś<"lctelem bloku, ani td 
komu p!act on •zynn Kiedy wy. 
raztttśm11 z<nt1otente, pogn!elOllł 
lłą 114 na• t 1nzcze zwym11ślał 
x doetekltwość„. 

sami tołęc ustamumy, t• blo· 
kl 114 ul. Łanowej (a tOlęe takte 
I óto p!4eukl należą dÓ Spóldrl.et: 
n l „ Teofl!ów''. (O) • 

„W CIEMNO" 

Pasaterowte lłnlł auto1>ul01.lltr1 
nr 12 wslada1ąc11 do autobu.su na 
krat\e6wca iinu ut . Z4kPadow•j 
kitka dni temu zomlt,, nl1111U1 

lllłkOe.rftl . broJcWftl •. rMkladu „„ 
dy, kt6r11 1"4~ el• 24\0HI 

111 ntAJ11 poblłtlclego kło-1cu „Ru• 
chu„. W r~rcładzłe łliM bl/ł11 11. 

111lenczon1 ood2łn11 odja:zdóto t•· 
oo autobiuu to d1'1 potonednlt, 

· 1tObot11 ł nteditełe. Teres jetd:ł 
•lt „UJ· cł""no". -Bt'alc rozkładu 
jazdu 1•łł utrudiilenl1111 dl.a oa­
saterów ł nte pnyczynta ett też 

do re„uiarneoo kursoU>11nł11 auto• 
l>uaóio. Jirllł io•tał Oft 1djfły d&d· 
te„o. ł• Młtąptła zmt.11111 O(ldstn 
kurao@nla t•1 lłnłł 11utobu10UJ11j 
to 1111tdało 1ablel'Cljqc 9ł.clf'fl n>l-
klad umttletll t111 ł•oo Mle1tcu 
llOUIJI, (J, kr) 

W IObjlt• I niedziel• w muszlach 
koncerłowych w 16dzkich parkach ss• 
prezentowane zostanit procramy ar· 
tystyc:me, · I tak w 1obot• w parku 
Jalłaaow•klm o gocl1. li wystąpi 1 
koncertem lllłodzle:l:ówa orkiestra dę• 
ta • NRD, zał o godz. U odbędzie 
11• „disco na ływo" w wykonaniu 
zespołu muzyczne10 or111 dyskoteka 
plenerowa. · 
„Dł1co na lywo" 1 udziałem zes· 

polu „Gamex" t dyskoteka odbędlł 
''' teł tego samego dnia o godz. 18 
w puku na Zdrowiu. 
Ze•P6ł „Gamex" 1aprezeatuJe się 

Jeszcze raz, w aledzlelę w muszli w 
parku Jutlanowsklm. Początek kon• 
certu o godz. 16. Tego samego dnia 
w manii w parku na Zdrowiu od· 
będzie 111, Impreza orcanlzowans 
pnes Dom K.ultury Ludowej pt. „La· 
to 1 folklorem", 

K. K. 

TPl zap asza 
na spacer 

Sekcja Turystyczna Towarzystwa . 
Przyfaclół l..odzl zaprasza 14 bm. 
na sobotni spacer turystyczno-kra­
foznaweu - tym razem po Ale­
ksandruv.le. Zbiórka o godz. 15 na 
kraflc6wce tramwajowej linii „«" 
w Aleksandrowie. 

(i) 

,,DzrnNNIK ŁOl>ZIU" - dzleoolk Robo&nlczeJ Sp6łdztelnt W1dawnlcze.t ,.Prua-Kslą:tka•Rucb„. Wydawca: Loclzkie Wydawalcłwo Prasewe, Udł, aL Piotrkowska 96. 
Druk : Prasowe' Zakłady Oraflr.zoe w Lodzi RedacuJe llolegtum. Redakcja: kod 90-103 ł.6tli, ul Piotrkowska 96. Adres pocstowy; „DL", t.6di. skr. poczt. 89 Teleł11ny: 
centrala 32 93 · 011 Uączy z wszylJtklmi działami) Redak tot naczelny: Henryk Walenda 38 ł5 ·85, aastępcy redaktora nactelneito: 8ł ·06-15 I 33,07 -28, sekretar1 odpowledzlaln1 I li sek rr1arz 
32 04 75 '\praw .~ łlliasta: 33 41 10 33 3'1 · 4'1, 1pol.czno-ekonomfcz"et 32 28 32. 33· 10·31. ro&oreporter: 33-78-97. kulłora I oświata 36-21 ·60 !łporł: 32 08-95, d:a łączno4ci I 'r.:iytPlnikaml Inter­
wencje I Telefon Usługowy: 33 03·04, 1prawy łereoowet 32·23-05 (rękopls6w ale 1amówtonych redakcja ole zwraca). Redakcja nocna: Tl-89-łl I TS-88-TI. OgloneQfa I nekrologi 
- Biuro Reklam I Ogłoszeń, Łódt, ul. Piotrkowska 98, łel. 36-łł'·TO , -ul. Slenkłewleza 3/5, tel. 32-59-11 (za treść ogło11z eń redakcja ole odpowiada). Warunki prenumeraty podaJit 
oddiiab PUPIK Ksw ·„rrasa Ksfą:ika-Rucb". 

1 DZ!ElliNIK t.ODZIU ar llł Ull51) · ' I :. • "'' bad ....... 



• •• a ar a ar r PllST"'- „ ft!MU tru9- AHTBJn' TV . ._.._.. „ 
fcawek, t.ag!e'llVftleka 291. IT. Blentek. 

24032-g •11-1 
... ~ -.... ...,,,. 
!!pnedam W61esaflaka 119 
•· 11. unt-a 

I tODZKIE ZAKŁADY PRZEMYSŁU SKORZANEGO 

I SKOGAR'' 
PRZEDSIF;BIORSTWO 

'lANDLU t\RTVKUl:.AMJ 
PAPłF.RNtf ZVMJ 

ftATA - Pelon•a - ku· 
pl„ 11-11-•. ...,_, 

~~~~~~~~~~ 

I 
I '' . w ŁODZI, ul. TRAKTOROWA 128 

i SPORTOWYMI 
„ARPIS" w ŁODZI 

,,JUMA.Il" - iprHdal'll. Wl· 
Anlowa G6ra ui. Piekaml­
eaa T (ogląda~ sobota, nie· 
dzłela) 

SZKLENtll tel. 
Uatylllak. 

84-43-31. 
8901-g 

DUŻ\' wybór ofert matey­
nonlalnych dyskretnie pn„ 
ayła „NEPTUN". Gdaflalr 
50, skrytka ' Kontakty aa· 
ii:ranlczne dla Pafl. 

' ' 

wraz z 
WOJEWODZKĄ KOMENDĄ OCHOTNICZYCH 

1-fUFCOW PRACY 

I 

I 
I 

I 
przyjmie od zaraz: TELENAPllAWA 

Bednarek. 
H-98-65 

8918-g 

PllALltl automatyczne 
naprawa. Domagała, 
qrzeczn. IT-50· 21. do nowo uruchomionego pawilo„ 

19'18-g 

tel WSPOLUDZIAL w fermie 
zwlerz-t futerkowych a 
powodu .vyjazdu - 111rze­
dam 1 motll\\"Mcta kupna 
cało~cl Oferty 9S2( Biuro 
OJ!;łoszefl. Sienkiewicza 1(1. 

w ŁODZI, ul. SIENKIEWICZA 63 nu i sklepów branżowych: 
e kierowników stoisk. 

LOKALU na łluaantWG -
ponukuj41 91-2T-3ł. 

tl!Oł-S 
lllYCJJ!l okien. Pranie dY' 
wan6w lnatytuejom ra­
chunki. oauchowskl 88-M·TO 

prowadzą przyjęcia :nło~zieży w wieku 16--18 lat 

do Dochodiqcego Hufca Pracy. 
e ę!'Mdawc6w, . PC>•ZUKU.J~ umodzlelne&o 

111tazll:anla na 1~ lata, 
U!dt lub Pabianice, tel 
11-12-95 do 17, opr6cz 111>­
bi>t t niedzleL 

21823-g 
BIURO Matrymonialne e mapzynler6w, MYCIE okten. ln•\VtucJom „PIAST M-:!00 Lębork akry­

raehunkl. Tel. 15-18-11 Ko- tka pocztowa n - polee8i 

I 
I 
I 
I 
I 

I 
Jeieli chc-:>sz zdohyć atrakcyjny zawód 

IUWNIKA PHZEMYStOWEGO 

e optyków w pełnym wymiarze 
godzin. w- tym jedne10 w 
Zgierzu. 

Ulll'l-1 
1trzewskl. usługi. 

-----------"---g •.• 
CZ1'ST0CBOWA - ttnnte r.:~:,xiP: rto.':tflftowaeja, „IDYLLA" dyakretnła k• 
polonijnej wYftajnu1 lokal - • u a ez. ISłt-lil jarzy małteflstwa es~ 

oraz 1klepowo - produkcyjny. chowa. 1krytk• T41. 
Zakopane tel. 41-11. MONTA:t bouertł, Wo- Hif-a 

I pnekaże w agencj~ na umówę -
zlecenie -----------·-P łnlalr, teL grzeezno•clowy ZABEZPll!ICZAND dnwl, 

P09ZUIE.UH; do wydzlert•- IT-
29

"'" po se. 1491_
11 

wiercenie kołk6w, łS-'11-e& 

zgłoś się do Ośrodka Szkolenia Zawodowego 
ul. Traktorowa 128. tel. 52-40-15 wew. 561. 

ZAKLAD 
ZEGARMISTRZOWSKI 

wlel'lla lokalu na magiel. Rogozlflskl. 
Tel. 11-82-99 do !T. ULEPOGOTOWJZ Wltko-

13!4:!-~ wald Ił-li-~. 33-09-32. 

Nauka w huku trwa jeden rok. 
i SKLF.PY. 2292T-g UKŁADY wYdeehowe. -­

Bliższych informacJi udziela biu-
---------- tat nadkoli .Judyma 20 (o4 
RICGENDU.JJlj w•ły korbo­
we do motocykli wszyst­
kich typów oraz samocho­
dowe Trabant. Wartburg. 
Syrena. Gwarancja. zamlej­
ICOwYm krótkie terminy. 
Warszawa - Żolibórz 

Traktorowej) Int. Mynke. 
wski. 

Po ukończeniu huka iagwarantowano jest pro· 
ca w nowczesnym zakładzie na Teofilowie. 

rQ spraw pracowniczych. ul. Pio- W 
trkowska 85 Nie dotyczy kandy- I 
dat6w spoza woj. m. łódzkiego. . 

2328-k +J 
'22334-1 

I 24Q2~k 
~ll)Jl)sli{J$UJIJ! u~~,._ ltJi19':~ I FF F "Il IP "'-

l'UT.JM'l do zbioru po­
rzeczek. Kolonia !!szew la. 

91T8·S 
Wawrzyszew, Wólczyńska 
10'7, Szymczak. 

ltUPIJ; dwuteownik „14" 
lub •• te" (30 mb). Oferty 
91131 Biuro OJ!;loszei\ Sien­
kiewicza 3{&. 

SKLEP meblowy poleca 
swarzędzkie: meblościanki, 
komplety wypoczynkowe. 

PRASJ; m.lmośrodow11 1' t SPRZEDAM bawttłn• 39 
- sprzedam, U-21-95. tex ul. Sienkiewicza n 

ZATRUDNIJ; natychml&at 
wykwallflkowan11 pomoc 
k\,lchnl, kuchark•· Tel. 
5'7-02-40. 

UNIEWAŻNIA „. zagubi~ 
ZAltłAD PrUela i Przewl- n11 pieczątkę o trdal 
janla Przędzy :twtadczy u- „Społem" PSS w U>d3t 

zestawy kuchenne Itp. 
23998-g tel. 33-01-05. 23848-g słu111 w zakresie przewija- Oddz. Gastronomii Zakład 

nla przędzy _ ul Sten- Stołówek I Bufetów sto­
klewleza 22, teL 38-08-0S .Ja- łówka Nr s t.ódt, ul. TyJ... 

DZJALlll ldne 
una. lł-U-4ł. 

GUMf; blelltnlan11 rótnej 
szerokości, nici białe 

sprze- kuplę. Plotrkowaka 84-4 
tl-12). llST-g 

Głowno, Blelaw~ka 'Ił 
Gawrysiak. 

233T9-g 

~~~~~~~-~~ 

OVERLOCK - sprzadam. 
Klllf11kl e&o 211 m. lOe. 

..... g 

TllLEWIZOR .czarno-blaty 

nanklewlez. 23135-g na I". 

---------MOl---lil TANIO 11praedam słota pal· 

WOZ • bllardaml - 11prze­
dam. Zamienię bilard Wl­
sz11cy na bvjaka. Zapala 
Czesław. Kolumna, Lubel­
ska li. 

- 1przedam. Tel. N-Jl..łS. SILHlll „ wartbur11 Ili" 
llfll-1 tanio tprzedam. t.6dł ul. 

---------- Podhalańlka 11 m. 11. 

PllZT.JMJ,i uyele (włuna 
ma11Zyn•>· Oferty 953' Biu­
ro 011011zefl Slenklewieu 
3(1. 

UNIEWAŻNIENIE 
kl. tel. n-tł-28. 

•PllZl:DAM dom a placem lł33-g 
111 na Inr, a pokoje, ku- 9501-g 

chnia, woda, lłła, e.o., aa- .,.PA.UST'', „Travlata" mt-

.JAMNllU uczenlęta 
11pr:redam,. Tel. 11-12-21. --· „SIMKJ; V.edett41" z llllnł­

klern „Warszawy" - sprze­
dam. Tel. '3-33-01 

f'llZT.JMll Hycle konfek­
cji lekkiej. Oferty HM 1!11u­
ro Ogłoneń, Slenklcwien 
3(1. 

URZĄD DZIELNICOWY 

rat, budynek 1oapodarezy nJ nowe apnedam Tel 
ul. 1'olowaka I Codziennie 41-00-lł. 13179-g 
Od 11-tl, teL IS-91-73 od 

PBRLT hodoWlane, bran­
soletę złotłl a zegarkiem -
11przedam. Oferty 9522. Blu· 
ro Ogło1zeń Sienkiewicza 
3(1. 

SPRZEDAM overlock ja- llM-g 
pOTJlZEBNA kobieta do 
pracy w ogrodnictwie ul. 
Giewont 66. 

r.onz POLESIE 
WYDZIAŁ FINANSOWY 

ul\i~•nżnia oom:vłkowo wvdane ·kvri­
tariune: 

poflakl ł--nltkowy, nowy teL 
11-20. IOOO-g 

TELEWIZOR turystyczny 88-23-U. ,,ąlCNAULT .„ -aprsedam - „Kwitańan przycbodowo-ewicle.n· 
CY.IDY opiat" K lOł 1erla kllil, nr 
7H%01 - 184300; • „Neptun tSO" - 1przedam 

tel. lS-12 .ff do lT. 

13'0l·I Tel. 32-19'.-50. 

MORAlll kupl •. „TSH 110", 
w6zek dziecięcy - mprza­
dam. ł3-ł3-91 dq IT. 

232115 -g KRĄ:tKOWY, nowy nót do 
---------- tkanin - sprzedam. Ofer­
MASZYNll wallzk~ do ty 9512 Biuro 'Ogło1:zeń 
szyci.a radziecką, licencyj· Sienkiewicza 3/5. 
n11 - sprzedam tel. 84-30-411 

23310-1 SPRZEDAM nowe azafy 
przedpokojowe l 3-drzwio­

PUSTAKI - aprzedam. Tel w11 utyWan11 tel. 51-15-10. 
•30-g 12-08-11. 21852-11 ll-76-2f. 13818-g 

8ADZONJU ukorzenione go­
ździków holenderskie z 
produkcjl dodatkowej po 
obniżonych cenach odbiór 
natychmiastowy poleca Spe­
ejallstyczny Zakład Ogro­
dnlcey Mysiadło kfWarsza­
wy tel. 58-23-łl 

13399-g 

„STAR A-21•· (1980), 1llnlk 
po kapitalnym remoncie -
•przedam. Warszawska 39, 
tel. 67-32-60. 9ł86 

SKODĘ 1000 MB do remon­
tu 1przedam, Bratenka 11 
m ł po 18. 

IOGl-S 

PRZYJMĘ pracę na e>ver­
tock. Kilińskiego Uli ta. I 

~ 1311·1 

PO•ZUltU.J~ wYkonawey 
1tudnl gl~blnowej. TeL 
12-lt.lł. ..,,,_, 

- .,Kwitariusz przycbodowo-ewlden· 
cyJny opłat" K IOł seria k!ll, nr 
'8ł301 - '28łł00. 

WINNY BYC WYDANE: 
- „ltwlłariusz dla nieruchomoścł", 
- DsiennilL Ministra Finansów 348&. 

2łt4„k 
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•IĄTElt, 11 LIPCA 

•aOGILUI I 

U.Il ICornunłkaty 11.M 8J1nał esa­
au. 12.0I z najU \ •• lłwtata. U.30 
Muzyka folklorem malowana. · 12.łl 

Rolniczy lcwadrana. u.oo Komunik" 
ty. 13.10 Radło klerowców. 13.20 No· 
wo~cl „Amigi". 13.30 Cudze chwali­
cie, swego nie znacie. tł.OO Wlad 
14.0S Magazyn mu:syczny. 15.511 Radl 
kierowców 11.00 Wtad. 15.05 Problem 
dnia. 16.111 Bank przebojów. 17.00 Mu 
2yka l aktualnoki. 17.25 Re 
laeja z ml•d•ynarodoW)'ch saWodów 
w zapasach (Il Budapetztu). 17.28 Ol· 
tara, banjo I... country - aud. 11.00 
Wlad. li.Ol Koncert dnia. 11.00 Wlad 
11.20 Dziennik wieczorny. 19.20 MJnlre­
cttal. 11.30 Radio dzleclom1 „Chodt 
sałplew•m eł bajee:akę •.. " - aud 
20.00 Wlad. 20.oa w kilku taktach . 
20.10 Koncert tyczeń. 20.36 Komun!· 
katy Tot1llzatora. :ao.40 Wiersze dla 
Ciebie. 11.00 Komunikaty 21.05 Kro­
nika 1portowa. 11.11 Muzyka baroku 
li.OO Z kraju t ae łwlata. 22.25 Re 
petycje • jaaau - aud. u.oo Wlad. 
13.21 D;v1koteka przed aobo~. 

PROGRAM 11 

te.Ol Oodsina melomana. 11.łlO zaw: 
aze po Jedenaatej. 11.10 Wakacje w 
atereo. li.OO Nagrania radiowe. 12.2~ 

W stronę jazzu. 13.00 Wlad. 13.&I lłer 

wl1 Informacyjny (L). 13.J.O ,,Radny 
- aud. IL). 13.20 Z malowanej skr:s) 
ni. 13.30 Album operowy. lł.llo Jolu. 
Catle I Arthur Halley „'1Ił wzywa 
pomocy" fr. 12. 14-10 Nowości tono 
grafii. is.oo Lucjan Kydryński „Wio 
lln~m I basem" Odc. 9. 15.10 Ze 
skarbnicy ple•nt. 15.30 Folklor na 
mapie świata. lll.$1 Miniatura Ute· 
racka. 18.00 Wielkie dzieła. 17.00 
Wiad. n.Ol Roawlązanle aaradkł mu­
aycsneJ (Ł) 17.10 Aktualności dnia 
(Łl. 17.30 Rodstnny kwadrans s An· 
ną I Grze1onem &ucayukJm (ŁJ. 
17.łs Ma1a:1yn .,W pl11tek po pt,tej' 
- rodzeibtwo Carpentl•ra - aud . 
(ł.). 11.15 Rodzinny kwadrans (ŁI . 
18.30 Klub Stereo. 19.30 Wieczór w 
filharmonii 21.20 Wiad. U.25 Wie­
czorne refleksje. 

PROGRAM Ul 

10.00 Klub · „N" - aud.. 10.30 .Jazzo-

-- -- - ---- ------·---- -
=---=~----

13.110 1ohn Barth „DµnJaaadiada" ode. 

•• 
•llOORAll IT 

'llL•WIZIA 

PllOOlłAM I 

ie.oo Halo. wakac:Je„.. u.eo Tw6rea 
1 dzieło „Kochać to znaczy atarać 
s141 zrozumieć" - aud., 11.30 Płytowe 
kolekcje - rozmowy, 11.59 Sygn•ł 
czasu, 12.0S Wlad. 12.10 Problem ty­
godnia _ aud . 12.20 Gra usp6ł Wln­
cjusza Chró1ta. 12.30 Radło Moskwa, 
13.00 otyWlć znaki na mapie - „Wę­
drujemy Pusze~ Białą I Zieloną" -
aud. 13 30 Rozgłośnia Harcerska. 1ł.ł5 
Blok audycji dla młodych te.oo 
Wlad.. 18.05 rnstrumentarium muzyki 
-rozrywkowej, 18.38 Widnokrąg, tT.05 
Koncl!rty Instrumentalne, 18.00 Maga­
zyn Moje hobby - „ Tury1tyka" -
eud. 18.20 Muzyczne hobby - musi· 
cal, 11 40 stud!o ekspertów, 19.30 
Wiad., lt.35 Chwila muzyki 19.40 se­
krety ll1tów - aud., 10.55 .,Spotkanie 
z Danut11 Gellnerową" - aud., 10.15 
Chwlla muzyld. 2uo „W Wersalu l 
Parytu" - aud .• b.oo Na skrzydłach 
oleśnl _ aud 22 SO Lektury czwórlc!. 
23.00 Człowiek I nauka, 23.20 Muzyko­
terapia - aud.. n.so Wlad.. 23.111 Ka­
lend an radiowy. 

I.OO Teleferie TDC oru ftłm 
.,U.:ieczk& - wycleczlta" 

10.30 Film dla 2 1111iany - „Nie-
spokome dni" film prod. 
franc. 

17.20 OT - wiadomołcł 
17.30 „Niell)Okojn• dni" - fran„ 

cuskl film fab. 
19.00 Dobranoc -

st.areJ wrony" 
19.10 „Litery, Iłowa. ludl:le" 

rep. 
19.30 D:rl!enin.Hr tel.wiz:rjnJ 

20.00 "MOJl.lłlor ~ -
20.30 XVIII !'Httwal PiclMnltt 

Zolnieraldej K'.ołobrz„ '84 
„Gdybym trą serdunke 
miała" - włdow11ko 

n.oo DT - ltonl911tian• 

22.11 Zn!wa 'N 

Dała u ll»c:a ,_. roku, pe lulttldcll l et.Weil llerpl•laclt 
1marł, aaa aajukoclla6Hy Mill. Tat••· ·~- I W.jek 

TADEUSZ LATUSZEK 
MISTRZ MECBANllU P01AZDOWU 

. p„„.... 041„,11„. „, 11a1a 11 u.„ ,.., • sea ... • ...... 
tarzu komunalnym Zarzew. o eaym powlallamlak posr,łe1lł w 
smutku: 

:ZONA. SYN, CORKI a Mt;:l:AMJ l DZDClll. -ATAJfli& 

PrOlllD:V • ałeekł•llallff kOBlloleneJL 

z 1łęlloklm tatem aawladamlamy. „ w łllln • H ... Ul& .Wa 
zmarł, epatrzony Iw. 1alU'amentamł 

„ ł '· 
LECH FRANKOWSKI 

LAT li. 

Ureesy1to•et fctenellowe odllęda się llJlła li llpea w. • ..... • 
z kapltcy cmentarza rzym.-kat, św. .J6zefa pray \li, 0s>re4ewes łł. 

Pozostaj• w głębokim żalu: 

ŻONA. MATKA, 8TN, SYNOWA, WNUCUIE., •AT 
z RODZINĄ 

Pro1imy o nieskładanie konctole11"jl. 

W llalu 11 lipca 198& roku, w 
wieku 89 lst zmarła. po elężklcb 
clerplentacb 

, I. ł P. 

JANINA 
SMltOWSKA 

z domu DRTTKlEWlCZ. 

Pogrzeb odbedzle Ile w dniu 
ta lipca br. o 1oi» 11 na cmen 
tarzu rzvm ·kat. przy ul. Szcze. 
eUi!klej. o czym zawiadamlaja 

MĄ:&, CORKA, SYNOWIE 
l, P070STAŁA RODZINA 

8zanowneS Pallł 1Profe1or 

Da Jl.AB, l\IED, 

ALINIE 
KOMOROWSKIEJ 

wyruy i:łebokle10 wap6łezucle a 
oowodu zconu 

MATKI 

składa.,a 

KOLEŻANKI I łtOLF.DZY 
s INSTYTUTU GIN. l POt.. 

AM w ł.ODzt 

we wakacje. 11.00 Prosto z kraJu, 
11.2u Najleplll z najlepszych, lUO 
Zb!g?1 lew Załuski - „7 polskich grze 
chów l!łównych" odc. 13 12.00 Serwis 
Tró1ks, 12.01 W tonacji Trójki, 13.00 
Michał Markowski _ „Skamieniały 
1>4czek ró!y" odc. Ił, 13.10 Powt6rka 
z rozrywki, tł.OO Lato w . fllharmonll. 
lS.00 Serwis Tr6jkl, 15.0S Wak•cje na 
dwóch k6łkach - aud. 19.10 Rocl< 
po polsku, 15 45 Mag. motoryzacvjny 
IR.OO Zapras:zamy do Trójki, 19.00 Co 
dziennie powlPść „Sława . I• chwała" 
odt' 20 19.30 Trochę swingu... 19.311 
Zbłfó(n1ew Załuskt - „T pnlsklch itrze 
chów itł<'>wnvch" ode. lł. 20 OO Musi· 
calP mu~lc•le.„ 20.fS Przecena h le 
rarchll - dvs1'usja. ai 20 Tny kwa­
dran!e 1azzu - dyskografie - aud. 
2t o~ fnf , •l'nrt .. 2! . 1~ APlewać ooezję, 
tł.45 .. Swlat Mlodraga 'Bulatovlca" -

..... ... s.,ra•amr „ ft6~l. ··------------------------„ 

22.30 Gdzie pła.sek bielsz.y od śnie­
cu - wojsk. pr<>1r. dok. 

22.55 Wieczór filmowy 
2U5 OT - 24 aodztny 

, , •. tąOG.AM I~ 

lUll J4SZYłl an1le1skl le'k.e.la I 
17.55 Języll roayji.łl. tekc)a I , 
18.30 Wllldomełel (I,) 
19.00 „Słl:ojanma" 

11.20 Przeboje .,Dw6jld" 
111.30 Dziennllr telewl zyjn1 

20.00 Za k erownlCll 

10.ts OpowlMCi o miło6d 
"Cluciubabkan 

i ·21.15 OT ' - W)'darzenla łelefon 
„Dwójki" 

Il.IO G~ letni9'0 ńUdla „Dwój­
ki" Ml.CZ,1ław rou 

21.'5 „Pned ••lt•ndem" 
22.H Spotkanie z Nllad\ 

W dniu IO ll"8a tlM rok•, llO „upda I etęWell eiarplelńaall 
zmarł, w wteka a lat, ukocha.ny M11t. OJet1e. D ... 4ek 

ł. ł P. 

HENRYK ROTIENGRUBEI 
l'epw• e41J'4911 "' u -•ntarsu n}'DI. ·łut. aa ~ .... w 

f.DIU Ił llpea 119. • sedS. U.31, • c:sym 90•1*4lłlliłak "°" ..... 
w talu: , 

i&Ollu. C&lmA,, •TX, •TNOWA, Z1Jljł:, 'WWUC1lll&l t ..._ 
8TAl.A RODZIMA 

Wyrazy lfębokle1e wą6łff!Deła 
aa•eJ ltoletanee 

ltGA INs. 

JOZEFIE 
OKUROWSKIEJ­

. WITCZAK 
• ~· ...... ot-

Józefa Okurowskiego 
„„a„I 

&GLSłA.lQU t &OLl:DZT 

f, CUK.DKMICZM IPOI.· 
ZDLNI INWALIDOW „llU­

• .AILlltA" w 1..0l>ZI 

ł. ł' P. 

FRANCISZEK 
PIETRZAK 

-.- ... . _. ......... „ 
•esrrell „..... 1141 • llapltey 

em111tana ...,,._.Ja:at, aa Dełaell 
- U Upea w. e ae& U.St. 

•oszllffai w 1a1e•tet 

SOJfA. c:e..A. ft'!lf 

.I 

Pe 'łnPeł ł el•Mlł•J •llorollłe 
zmarła, aaua ullecll&na Matka, 
:tona ł Ba1'eła, praeły..., rat .,. „ ł •. 

HELENA 
CYRCZAIC 
• ·-• 'PlllC:•M·.&. 

Pet1rHb CMlltędsła · ... w tata 
u ii.ca lir. o re•„ lł „ eme•· 
tarll'll Radocnsus. l'Opałłml w 
sqltela:łm -tka: 

114\S, 8TN a SYNOWĄ 
l WllUCDA 

W łał• • .... t•& r. Ullarła, 
w wleli• N lat,, .... Mama l 
Babel&, Cdowłełl wlelkle10 11rca „ + •. 

MARIA 
IOLA·IO!YCICA 

• C:n.uł91UC& • ....... •lllt„„. „ •• ...,. 
11 llpea w, aa hw•llkaU w 
Warfsawte. o czym uwladlllllła „„,._. w -utlln 

aODZIMA 

W llaln I H ... t• 11 • .-azta, w Wieku lf I.a I „ ł •. 
.... „ 

KAZIMIERA ZAWISTOWICZ-ADAMSKA 
w lataeJI tHI - I.NI autępea 4yrektora Muaeum Arelleotortcsne-
10 I EtllOlf&fłczneco w ł.,.,dal orai wlelnletnl •edaktor 11rlł 1tno­
~ałlczneJ wydawnictwa muzea!D•10. 7. talem tepa111y ~es:v­
nię 16dzkie10 ołrodka etnngrsflcn.e10 . nle1trudaona badacz.Il• kul 

· lury s11ołeczneJ ludu pofsklese. 

DYREKCJA I PRACOWNICT '.\IUZEUM UCBEOLOGICZ. 
MEGO t ETNOORAFIC'ZHEGO w 1.0lnl 

Wyrasy rłęllokle10 wapółczu. 
da naszej w1p6łprarownłcy 

AGNIESZCE 
LACHOWSKIEJ 

a pow,.,d• lmlercł 

O 1 CA 
akl&da,la: 

ICOLE:2AHKJ I KOLEDZY 
• PRZEDSlf:BIOR8fWA 

TJlANSPORTU I SPRZt:TU 
BUDOWLANEOO PL w ł.O· 

DZI 

JANOWI 
BEDNARKOWI 

wyruy aerłleeaqe _„leneta 
• -"wołl• •mtereł 

KA'łltl 

tdddai.1 

llOLB:2AN'IU t IE.OLWDZT 
s ZSIPP „POLT•X". 

Wyrazy wap6łesuc:ta fletęsnlar­
ce oddslało-J 

PA.Ml 

HALINIE 
KUPHAL 

z .,owo4• ~mlerel 

O ICA 
111lładaJ•: 

PRACOWNICY z ODDi.J.ALL 
CBOROB WEW"Nt;TRZNTCR 
SZPITALA Im, &O'PBR!l.'"IKA 

Svrdecme podziękowanie 
okazane wsp6łczuc:lc: . eraa 
udztał w posrzeble 

1kla4a 

ł. ł '· 

IRENY 
WALKIEWICZ 

„ 
Ila 

111.o\:t a NA.JBL!łlSZA 
RODZIMĄ 

W111y1tklm. kt6n:v tak Ucznie 
towaraysz:vu w 01tatnleJ drodze 

I. ł P. 

TADEUSZA 
Wl~NIEWSKIEGO 

a takie shUyU nam polllOea t 
lłowamt otuclly . ""·rata Rerdecz 
ne 11odslekowanle 

:tONĄ 1 SY"A~fl 
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aglello Jest nazwiskiem popularnym ·· w l'Olsce; Klika 
tak' nazywających się , osób ·znanyc;b jest z dzlałalpo~cl 
publicznej w polityce. literaturze, dziennikarstwie.- Nie 

. skłania ono do tego · snobizmu któcy we FrancH po. 

Woduje noszenie nanviska de Burbon. czy w 'Austrii vor1 Hab-
lburg. Nasi Jagiełłowie "".VWodza łlę raciej 1 rodiin cbfoP-
9kich, a Ich miana pochodzą od nazw wsi, które 11iekłedy na· 
leżały ongiś do dóbr królewskich . Nie czują się · więc J11giel- ' 
lor;ai,ni i nie mają po temu powodu. Kwestie te listown·ie wy­
jasmł panu Adam::iw• ,J»g, ~lle tet•hmkt.w radlolog1<..-znemu w 
P., doktor hist.orl i Jerzy S. Adam Jaglello z tytt!lu nazwiska . 
czuje się bowiem pretendentem do korony oolskłet. · 

Codzienne . wspóltycle 1 królewtczem było dolesdlwe. Nie ma­
cz;:r: to oczyWiście, by i>an Adam ,Jągi~łlo CJmlę obce tej dyna­
s tu) źle wywiązywał słę ze . !IWolch obowiązków, Przeciwnie, 

dyr.ekcja podkreśla, te w mac-zne1 mierze dzlękł niemu praco­
wma rentgenolr.>i?1czna ora c•rie naletvcie. Cz.a<iem jednak w sto­
sunkach służbowych _ z Innymi oknuje na~mlema ~ratllwo.ść„ 

C? ~zczególnte urata lekarzy, Na pl"'Z'vkład lllll uwagę tycz4cą 

się· Jakości klisz. wvnikająca zreszta l 11atunku ma:terl11Ju (O-' 

tograf 1 ~znego, a nie z nl,edbaldwa . · ob. ,Jagieł!<> ootrafi zape­
rzyć się I powtedzil!(! starszej wiekiem lekarce: „Jeszcze na 
kolanach pani będzie tle do innle zwracać", oo ona . sobie 
wyprasza. • 

Poza tym Adam ,Jagiełło, lał 38 kompromituje IMtytucję na 
zewnątrz. Z drugiej jednak strony tnel>a przyznać - słyszy­

my - te niektóre osobv . szczeg61ntP młode plelęgnlarkJ nie­
potrzebnie pana Jagiełłę 'orowokuja. .Kopnl1 się Wasza Kró­
lewska Mość.„" albo „Ile u . ciebte. Adaś będzie wynoilł et.at ' 
damy dworu?" - takie odzywk' bywały na · porządku dzien­
nym. Jagiełło, czując się W"Jkpiwanym . dostaje szału . Dyrekc:}l ­
zaś cl1odzi o to, teby nie bvło r.adratnleń · L !Ile tłumaczy tym 
młodym "1)SObom, te ró:l;n · lud71e ro:rniaite maja dziwa.ctwa, c!o 
trzeb<i po prostu Ignorować. · · · 

Kompromitowanie na ~ątrz . polega na tym te Adam 
J'agielło swoja obfitą koręspóndencję promtdzi. : podając j~o 
adres nadawcy miejsce pracy tu teł ob.'zymuje U11cy . . co jest 
mocno nietaktowne z 1ego ttrony i o to sa gJówn!e do niego 
pretensje. chodzi pnecleł o prywatne hobby. Posługuje się 

adresem slu:!:bowvm. gdył tego młoda żona, ~7-lemla Katar.ty­
na, brYgadzistka w z:akladach mlectarsklch , nie dał11 się' zwa­
riować. nie chce lostatl kr61ową . niszczy mę:!:owl 'Is..., . . e nawet 
dokumenty, które on sportądill wielkim nakładem pracy _na 
pergaminie I z lakowymi nleczęclaml . W domu . on rtfP jest 
bynajmniej królewiczem, a nawet. nie wolno mu o tym ·wspo-
minać. . · . · 

Adam Jagiełło uchodzi za mężczYznę wybitnie . orzystojnego 
I to zwiększa kłopoty, jakle ma z. nim ~kład pracy. On się 

bardzo w swojej dz!ałalno~cl monarchistye_znej wycwąnłł I nie 
od razu odkrywa karty. A. '!!ekretr.rki !!ą to tak wł~domo. Jt<>­
b iety. Przychodzi więc do urzędu miasta I chce !Ił~ wid·zi<?ć 

z kierownikiem wydziału mafae bombonierkę dla sekretarki 
I piękny uśmiech • . o co chod'ZI? A o . poszerzenie jezdni na 

ulicy takiej, a ~klej. Facet gładki, a 1pra"'a społeczna - ~yftl 

sekretarka I go melduje. Potem kieirownłk wyskakuje jak· o­
parzony że mu sle wariatów wpusiczą. · Góść mu protestuje 
przeciwko ścinaniu narotnlka d()mu jaJco król ·Polski _Ad.im 

I Jagiellończyk pismem wYmalowanym farbami I ozdoblo.nym 

1akowyml dzyndzołaml. iia w~k.ach I 

Tego rodi.aju historie ~ najgorsze. · Zaudnłcze ,fy.tąpien1e 
pana Adasia nie powodują bowiem ładnych ujeml)ych sJrnt· 
k6w. Napisał on na przykład obuerm\ prącę, w której uza­
sadnia bezprawn~ć ustanawiania ąstemu wolfia! el&lccjj , a 
następnie kwestionuje le~alnoU małeJ .. konstytucji 1 · dnia 20 
lutego 1919 r. Jako wprowadnjąeej . 11str6t· republlkai'lskł. a da• 
lej k;o.nstytucjl z dnia t'7 marća 1921 r:;, konstytucji ': r dnia 21 
kwietnia 1935 r. zwanej kwietniową t kolejnych aktóW tej ran· 
gl. Wszystko to szczegółowo u:rasadnla. W osta.tnleJ ~ści opra. 
cowanla doWodzi motllwotłcl pogodzenia ustroju &oc:taUstyczne:. 
go z monarchią dZiedzłczną . Rozes~ł to do włam C':'.Jtt.ralpycb 
potłając na kopercie swoje lcr6lewskie tytufy I ad!'Ć1 zakładu 
pl"3cy. Nigdy nłe było ładne) odpowiedzi, a więc I . orzykrołct. 

Tymczasem urzędnik miejscowy zaraz dzwoni t!o dyrekcji 

oo to za wygłupy I fakl to nawiedzony u -s p~euje, fe 
&kłada w.niosek. aby nie obcłnal! domu przy prz.ebudO\Vie na­
rożnika ulic i podpisuje •ił jako la'dl Polski w~1 :ę , jaldmJ• 
azamb$naml I martzałkaml ·dwMt'I. • Ntecht;, · ll&-.t; .... "°"' 
tem powołuje się na kpa i żąda odpowiedzi w terminie. Czr 
.takl więc jest w zakładzie· I czy nl.e motne go uspoko~' 

V{zywa się zaraz pana Adasia · I „rol,!: dosyt! mamy gpraw N­
alnycb. Nie podawaj pan zakładu pracy, koresponduj pan na 

poste restante, ttle przeclet możne wvm11gac!. Ot) za4 ne . ~. 
~e wątpi, aby urząd obowiązany był odPC>wladac! na po5te 
restante I że jemu nie chodzi o .kinal)le .r:o,-U domu, cb~ 
to nonsens swoją drogą, tylko o wyniunenie odpowiedzi; k.'t,cM·a 
byłaby pośrednim uznaniem jego ;>raw do tronu prze2" władzę· 

lokalną. I że on zakładu pt"Ący nie a.ngatuj'e w .. sprawy . w.e.lkie} 
polityki podając jego nazwę J ad~es. Nie, ma ·przepisów zabra,.,.. 
niających prywatnej korespondencji pod •drese,m zakładu prac7. 
Pan Adaś ~a przepisach zna się ne WYrYWkl, bez tego bowiem, 
mówi, nie może panować.' Dyrekcja po kwadransie ' ~ac! clel"lll! 
wość I macha ręką: gdyby to jeszcze tek:an:, ale ~jdt·: tU na 
zynku prący dobrego technika radiologicznego! ' . · 

Konflikt prawdziwy to było urządzenie przez pana Adasia 
pljaństwa po godzinach. Ma on ~wlJele 'wolny wstep !»_ 
pomieszczeń 'pracowni, gdył ezętto ' !Jlusl msta~ dłutej , P~lf!!I' 

słyszy hałasy. idzie Pati Adaś !led:d w poczekalni IUll podium 

z metalowych pojemnlk.Sw od :wierzchu Pt"ZYl!:rit7ch chOd·nł· 
klem· kokosowym, ma na tobie ·płaszcz ezerw:Mv, pelerynkc 

z kró'Uków I koronę Jasełkow• na łbl• Jest tam emerrt któ­
ry do niego przychodzi byłv arehlwlst.a, łedyny ~taty , zwolen:-: 
nile alias marszałek dworu, se bułe)kł po wódce I dw• )a.kieł 
typki, po prostu męty p!Jan!'. t tzumowtn1. ~o 1• grane,1 
Wszyscy si.e zarae grzecznie nawet wvnlŃll„ portier dotfJ \!„­
niesienie tłumacząc 1ię, te on uumowlny nie wpuuemł tylko_ 
pan Adaś ta koś to mustał urządzi!!. ~koreystllJl\C jego wrjkle 
za potrzebą, czy oo Jagiełło _zd, wezwJnY w powrhze' sprą· 

wie bardzo P,rzepra~zał. R!)bfł · prńbę , ceremonijnl\, potn:J!bowaJ 
ludzi, wziął pierwszych lepsiyeh za wódkę • . Był to bfnd. On 
sam przecież wiadomo. nlesi'ecJalnie pijący. Otrzymał f upom­

nienie ustne ••• 

(DALSZ~ CIĄG JUTRO) 

S llUBNNIK t.ODZKI ar W '106ilł 
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Andrzeja 
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W tym tygodniu nagrody ksląt­

kowe za najładniejsze „Malowanki" 
otrzymują: • 

• Karolina l Dominik Pacześ, 
Łódź, ul. Marchlewskiego 47 m 56. 

• Aneta Nowak, Łódź, ul Tra­
ktorowa 92c/16. 

ó Stefan Lenartowskł, Ozor ków, 
al. Łąkowa 17. 

Pontewat wi-:kszość dzieci wyje­

chała· lub wyjedzie na wak acje -

uwieszamy więc działalność naszej 

,,artystycznej" rubryczki aż do wrze­

łnlL Wszystkim przemiłym ucze­

stnikom naszej . wspólnej zabawy 

tyczymy udanego wypoczynku. 

Rozwiązujemy 

we dwoje 

Z różnych . 
stron ... 

W edlug ainltiety o,pUnll:kowant:J 
w Lo-ndynie przez General Hou­
aehoM Suł'vey Liczba par zamJen­
kuJących ze »obą pr&ed za.war­
elem związku malteńslclego Ule­
gła w okresie l11bt.l~eJ dekady 
P.Vt.l'OJen.tu Przeciętny aaa trwa­
m. „m~l:aeillltwll na próbę· • wy„ 
noa U mdeslecy - dila par w•t•­
pujących po raz plerwszy w 
~iązek małteńsk.I Ol'az około 2 
tat dla os~b „ ro:w1ed-z~onych. 

Bogini piękn<>śc1 I mllojcl, opie­
wana w p0ezjl I literaturze. w 
Singapurze przybrała postać u­
rządrzenla komputerowego, które 
pomaga studentom miejscowego 
uniwersytetu wvbrać odpowled-

, nie towarz~ki tyc!a. WłaśclWY 
wybór lntellgentnej Jtmdydatltl 
na tone . DOSląda 1zczeg61ne zna­
czenie w a!łl)ekcle lansowanej 
przez premiera S~ąpuru, Lee 
Kua:ia Yew Polltv·ld planowania 
rodrzdny . mającej nakłomć wY­
ksztaJcone kobiety do oosladania 
Większej llc-zbv dzieci. 

• • • 
Chyba nleprzestrzegante sasad 

mchu drogowego stało alę powo­
iem .zatrzymania w .,niewoli" 
kierowcy z Suchumi , CJawlda JQ-­
sawy przez .. : małpy . Stało stę to 
w rezerwacie, do którego wjazd 
wszelkich pojazdów jest surowo 
wzbroniony . Po na·ru11zenlu tego 
zakazu kierowca nawet nie zau­
wdył. ~edy jego samochód nte­
oczeklwan!e okrątyły małpy. 
Weszły na dach umochodu I ob- · 
siadły karosertfl:, a przed przed­
nią szYbll •poko:tnle rozłotył Ilię 
!)rzyW6dca stada: Ani krzyki kle­
·rowcy, , ani klakson samoch'odu 
nle odstraszył ciekawych . pa­
wianów tosawa prze<iteddał "W 

lesie r6wno 4 godziny doi>ókl ni• 
odezwał llłe leśny gonit, wzyw.,_ 
jący zwterzęta na kolacje. 

CZĘ.9C PIERWSZA 

Po:idomo1 1. Staropolski ubiór m11Bkl, ł. Lill• wodna, t . Futerał, I. Pra· 
euje przi wyładunku l załaduttku 1tatków. a. Zwisający kawał lodu. io. 
Ryje pod ziemią, u . Córka POlonlusza a tragedii Szekspira, 15 oo prze• 
chowywania materiałów sypkich, 18 . Gór1 na granicy Azji ł Europy, 
20. Dwuszereg tołnieny , 12 Małpa 1 roddn1 k~kodanow 24 U ludów 
Wschodu długa szata, 28. Dzielnica Warszawy, 29. Ptak a rodziny sikor, 
30, Zwętente clał• nad blodramt, 31. Włókno ł)'kowe do wYrobu sznu­
rów, 32. Klaip:ra u pan, 33. t.uptna. naskórek owoców. 

Plono*o: 1. Brol'\ osy, z . .Jarzyny zamarynowane w oecłe z przypra­
wamt, 3 WytwarzaJI\ mocz, 4. Gzymsik I, Outy uak tyjl\CY w ·dtun­
gll Ameryk!, 6 Tor, ścletka, 11. Uroczyste, wieczorowe przyjęcie, 13„ 
Okres, stadium, 14. Starogrecki Instrument łltrunowy, tł. Imię królów 
Norwegii, 1'1. Wulkan na Sycyllt , 19 Kolce przy butach turystycznych, 
21. ·Sposobna okoliczność, 22.. RMnlca między ceną zakupu t ceni\ 
sprzedaty, 23. Niewielki kamień, 25 Beczka na wino lub piwo, 26. Fi­
lozof z Miletu, 27. Jezioro w Afryce otoczone górami. 

eu;se DRUGA 

Poziomo: L Gwałtowniejszy ruch powtetna, ł. Wklęsłość, maty wy­
kop, T. Największe miasto I port Norwegii, 8. Arka Noego. ·9 Tłustoś(: 

w ciele, 10 Przelotony _klasztoru 12 $rookowa częś<" kt>ła , 15 Rzeka w 
ZSRR wypływająca w TurcJt, li Przyrząd 11portowy do 1'7Utów, . 20 Nie­
godziwiec, 22 .Tednos_tku poJemn"ścl elektrycznej. 24. Pismo widzów I słu­
chaczy, 28 Częś<l oflcjufll, kośclelneito, odprawiana rlawnlej o godzinie 
dziewiątej, 29 Dute stojące lustro. 30 Gwałtowny deszcz, 31 szczątki :ta• 

topionego •tatku. 32. Pewna wtelko~l' przyjęta A Jednostkę, 33. ·oycha­
wlca 

Pionowo: 1. Dół, rów .t Tkanina wełniana z przędzy czesankowej . a. 
Automat kuchenny, 4 Kompozytor Opt"retkl ,t:llvla" 5 w herblt!' Ł.o.: 
dz!, 6 Fiasko. 11 Układ ooko.1owy . 13 Kojarzy sle ;r nltk11. t4 Główna 
rzeka Kotliny Zywle<-kleJ. 18 Brzl!g, krawędt . 1'1 Uparta myśl w gło­

wie, 19 Pierwiastek chemiczny lub planeta :n ndnhwtente. 22 Nle­
przvJazny los, 23. Ro~llna uprawna o twardym, }adalnym korzeniu ~. 

Ogół wiadomości uporządkowanych. 28 lltazwa wybranego króla • 4o 
czasu koronacji., n. Bylina, która kwitnie tylkłJ raz. 

oprac. 3. KAt.UżKA 

De roz101owallla1 I 11a~r64 blllłkowyeh. 


